
Symbole popularności i sympatii

Alarmujące wieści
o nowej koncentracji 
wojsk Izraela
A rab ia  S au d y js k a  —  o b ie k te m  

n astępn ego  a ta k u  ko m an d o só w ?
K A IR  P A P . Bliskowschodnia agencja prasowa M E N  poda­

ła  dziś wiadomość, że m isja  Jarringa zostaje odroczona na k il 
ka  tygodni. Początkowo dyplom ata szwedzki m iał przybyć do 
sw ej siedziby na Cyprze około 15 stycznia. Obecnie m ów i się, 
że wznow ienie m isji nastąpi dopiero w  pierwszych dniach lute- 
8 0 .

O TE J D E C Y Z J I z a kom un iko ­
w a ł J a rr in g  am basado row i Z R A  
w  M oskw ie , G ha ie bo w i. J a rr in g  
ja k o  am basador S zw ec ji p rzeby 
w a  obecnie  w  s to lic y  ZSRR. Jed 
nocześnie podano, że odroczenie  
p rzy ja zd u  J a rr in g a  na  B lis k i 
W schód p od yk tow a n e  zostało 
tym , że o b ję c ie  przez N ixo n a  
fu n k c j i  p rezyden ta  w  d n iu  20 
s tyczn ia  może wn ieść now e  e le­
m e n ty  do s y tu a c ji w  te j s tre fie .

K o responden t d z ie n n ik a  „ A l -  
-A h ra m ”  w  A m m a n ie  donosi 
dz iś  o n iebezp iecznej ko nce n tra  
c j i  w o js k  iz ra e ls k ic h  w  s tre fie  
g ran iczące j z l in ią  p rze rw a n ia  
ogn ia  m iędzy Iz ra e lem  a Jo rd a ­
n ią. W e d ług  u zyskanych  z róż­
n ych  ź ró d e ł in fo rm a c ji,  Iz ra e l 
p rz y g o to w u je  się do rozpoczęcia 
w  ty m  ty g o d n iu  ja k ie jś  now e j, 
o b liczone j na w ie lk ą  skalę, o- 
p e ra c ji w o js k o w e j p rze c iw ko  
J o rd a n ii. In fo rm a c ję  tę  u zyska ł 
ko respondent od naczelnego do­
w ó dz tw a  a rm ii jo rd a ń s k ie j oraz 
dow ó d ztw a  w o js k  ira c k ic h , sta­
c jo no w a n ych  na te ry to r iu m  J o r­
d an ii.

W e d ług  in fo rm a c ji,  ja k ie  uzy­
ska ło  d ow ó d z tw o  w o js k  ira c k ic h , 
p la n  Iz ra e la  p o le g a łby  na d oko ­
n a n iu  desantu spadoch ronow e­
go na ty ła c h  w o js k  ira c k ic h , co

Z k r o n ik i  b z d u ry

„ C U D “
pod portretem Mao
L O N D Y N  P A P . P o w o łu ją c  się n a  

k o m u n ik a t R a d ia  P e k in , n ie k tó re  
ag e n c je  p rasow e d o n io s ły , iż  le k a ­
rze  ch ińscy p rz y w ró c il i w z ro k  n ie ­
w id o m e m u  przez 34 la ta  w ie ś n ia k o ­
w i. S k o m p lik o w a n a  o p e ra c ja  oceu 
o d b y ła  s ię .... pod p o rtre te m  M ao  
T s e -tu n g a  w  p ro w in c ji T h o n a n . co 
w e d łu g  R a d ia  P e k in  zad e cy d o w ało  
o pow o d zen iu  zab iegu .

W  S A N  LU1S na  F i l ip i ­
nach  o d b y ł s ię  ś lu b  p ie lęg  
n ia r k i Corazon  A m u ra c  (z 
le w e j)  z A lb e r to  A tien za . 
W  1966 r .  Corazon  m iesz­
k a ła  w  in te rn a c ie  w  C h i­
cago, gdzie  z w y ro d n ia ły  
m a ry n a rz  z a m o rd o w a ł 8 je j  
ko leża n ek. Corazon  u da ło  
s ię  u k ry ć  pod łó ż k ie m  i  w  
te n  sposób u n ik n ę ła  ś m ie r-

(C A F -T e le fo to -U  n ifa x )

sp ow odow a łoby  odcięcie  znacz­
n e j g ru p y  ty c h  w o jsk .

*  *  *
W  S T O L IC A C H  k ra jó w  a ra b ­

sk ich  duże poruszenie  w y w o ła ­
ła  w yp o w ie d ź  izrae lsk iego  m in i­
s tra  O bron y  D a jana , z łożona w  
Je ro zo lim ie . D a ja n  ostro zaata­
k o w a ł A ra b ię  S audyjską  i  K u ­
w e jt  za pom oc finansow ą, udzie  
la n ą  a ra b sk im  o rgan izac jom  na­
ro d ow o -w yzw o leń czym . K om en ­
tu ją c  tę  w yp ow ied ź , m aghreb - 
ska agencja  p rasow a nie w y k lu ­
cza m oż liw ośc i dokonan ia  na 
te ry to r iu m  A ra b ii  S au d y jsk ie j 
podobnego ra jd u  kom andosów  i-  
z ra e lsk ich  ja k  na  lo tn is k o  w  B e j 
ruc ie .

Czołowy bankier NRF 
z wizytą w Izraelu
B O N N  P A P . P rze w o d n ic ząc y  ra ­

d y  nad zo rc ze j B a n k u  N ie m ie c k ie ­
go, je d e n  z n a jb a rd z ie j zn an y ch  
b a n k ie ró w  1 fin a n s is tó w  zachodnio - 
n ie m ie c k ic h , H e rm a n n  Josef A bs, 
p rz y b y ł w  n ie dz ie lę  z 10-dniow ą w i  
z y tą  do Iz ra e la . A b s  spotkać się m a  
r. p re zy d e n te m  Iz ra e la , S za zare m , 
p re m ie re m  E s zko le m  i  prezesem  
B a n k u  P ań stw o w e g o  H o ro w itzem  
o raz  z in n y m i osobistościam i iz ra e l­
s k im i.

„G Ł O S  S Z C Z E C IŃ S K I” za ­
m ieszcza dziś n a czo łow ym  
m ie js c u  g orące p o zd ro w ie n ia  
i  życ zen ia  K o m ite tu  W ojew ódz  
kieg o  P Z P R  w  S zczecin ie , sicie 
ro w a n e  do K o m ite tu  C e n tra l­
nego K o m u n is ty c zn e j P a r t ii  
Ł o tw y  z o k a z ji  50-lecia usta­
n o w ie n ia  w ła d z y  ra d z ie c k ie j.

W  d z ie n n ik u  p o ra n n y m  zn a j 
d u je m y  ró w n ie ż  m .in . in jo rm a  
c ją  o p o b yc ie  w  Polsce w  
d n iac h  9 — 12 b m . d e legac ji 
K o m u n is ty c zn e j P a r t i i  N iem iec  
z I  s e k re ta rze m  K P D  M a x e m  
R eim a n n e m . D e le g ac ja  sp o tka­
ła  się z I  s e kre ta rze m  K C  
P Z P R  W ła d y s ła w e m  G o m u łk ą , 
k tó ry  w y ra z i ł  pe łne  p o p arc ie  
P Z P R  d la  w a lk i ko m u n is tów  
zachodnioniem ieclc ich  p rze c iw ­
ko  s iło m  re a k c ji  i  od w etu  w  
N R F .

Serdeczna atmosfera towarzy  
szyła wczoraj im prezie, podczas, 
k tó re j laureaci dorocznego ple 
biscytu na najpopularniejszego, 
szczecińskiego aktora roku otrzy 
m ali „Bursztynowe Pierścienie”.

N A  U RO CZYSTO ŚĆ o dbyw a­
jącą  się w  s a li k in a  „C ollosse- 
u m ”  (w y p e łn io n e j po b rzegi) 
p rz y b y li m . in . p rze ds ta w ic ie le  
p a r ty jn y c h  i  a d m in is tra c y jn y c h  
w ła d z  w o je w ó d z k ic h  oraz m ie j­
sk ich  z zastępcą cz łonka  K C  
P ZPR , sekre ta rzem  K W  P ZP R
— Je rzym  Ostrzyżkiem .

O becny by ró w n ie ż  K on su l
G en e ra lny  CSRS — A lo is  T v a r-  
dik.

W  im ie n iu  o rg a n iza to ró w  p le ­
b iscy tu  re d a k to r nacze lny „ K u ­
r ie ra  Szczecińskiego”  — Z d z is ła w  
Czapliński oraz w iceprezes TPS
— S te fan  O rlik  w rę c z y li la u re ­
a tom  — a k to ro m  P aństw ow ych  
T e a tró w  D ram a tycznych  i  Te ­
a tru  M uzycznego w  Szczecin ie : 
D anuc ie  Chudziance, B arba rze  
Barskiej-Feherpataky, W ło d z i­
m ie rz o w i Bednarskiem u i  R y ­
sza rd ow i Karczykowskiem u — 
„B u rs z ty n o w e  P ie rśc ie n ie ”  1968 
ro ku , sym b o l pop u la rno śc i i 
s y m p a tii, k tó r y m i darzą  sw ych  
a rty s tó w  szczecińscy w id zo w ie .

R ó w n ież  podczas n ied z ie ln e j 
im p re z y  12 C z y te ln ik ó w  — u - 
czes tn ików  p leb iscy tu  o trzym a ło  
nagrody, u fu n do w a ne  przez TPS, 
„K u r ie r  S zczeciński”  i  D y re kc je  
T e a tró w  D i a m a tycznych  oraz 
M uzycznego, p rzyznane  C z y te ln i 
k o m  drogą losow an ia .

P R Z Y P O M IN A M Y , że od czte rech  
la t  pod k o n ie c  ro k u  T o w a rzy s tw o  
P rz y ja c ió ł Szczec ina, szczeciński 
o d d z ia ł S to w a rzys zen ia  P o ls k ich  
A rty s tó w  T e a tr u  i  F i lm u  o ra z  re ­
d a k c ja  „ K u r ie r a  S zczecińskiego“  
o rg a n izu ją  doro czn y  p le b isc y t pod  
n azw ą  „B u rs z ty n o w y  P ie rś c ie ń “ , w  
k tó ry m  C zy te ln ic y  naszej g aze ty  
w y b ie ra ją  n a jp o p u la rn ie js zy c h  a k to  
ró w  ro k u . P le b is c y t ten  cieszy się  
b ard zo  d u ży m  za in te res o w an iem  
w śród  szczec in ian , o  czy m  św iad c zy  
w zra s ta ją c a  z k a żd y m  ro k ie m  licz­
b a n a d s y ła n y c h  do re d a k c ji k u p o ­
nów .

T a k  w ię c , la u re a tó w  „B u rs z ty n o ­
w y c h  P ie rś c ie n i“  1968 ro k u  ju ż  m a ­
m y , pozosta je  ty lk o  u w a żn ie  śledzić  
grę  szczec ińskich  a k to ró w  w  b ie żą ­
cym  sezonie te a tra ln y m , b y  pod  
k o n ie c  b r . m ożna b y ło  w z ią ć  u d z ia ł 
w  k o le jn y m  p lebiscycie.

(O części a r ty s ty c z n e j im p re z y  
p is ze m y  n a  str. 8) (ru )

Kole|n@ spotkanie 
DRW-USA bez rezultatu

P A R Y Ż  P A P . W  n iedzie lę  o d b y ło  czą cy m  d e le g a c ji D R W , am basarto - 
się w  P a ry ż u  k o le jn e  sp o tkan ie  w i-  re m  H a  V a n  L a u . W e d łu g  do n ie -  
ce p rzew odn iczącego  d eleg ac ji U S A  sień , n ie  u zys ka n o  p o ro zu m ie n ia  w  
n a ro z m o w y  p a ry s k ie  am ba sa dora s p ra w ie  rozpoczęcia  czte ro s tro n -  
C yru s a  V a n c e , z  w ic e p rze w o d n i- n y c h  ro zm ó w  p o k o jo w y c h .

N a z d ję c iu : M ila  i  w z ru ­
szająca c h w ila . . R e da kto r 
nacze lny „K u r ie ra  Szczeciń­
skiego”  —  Z. C za p liń sk i 
w ręcza  „B u rs z ty n o w e  P ie r­
ścienie”  la u rea tom  p leb iscy­
tu  —  B. B a rs k ie j, D. C hu ­
dziance, W ł. B ednarsk iem u  
i  R. K a rczyko w sk ie m u .

Fo to : S t. C ie ś la k

Bok 1968 na drogach.

Francji

14 tys. zabitych
P A R Y Ż  P A P . P rzeszło  14 ty s ię c y  

z a b ity c h  i 330 ra n n y c h  -  o to w s tę p  
ne dan e  o k a ta s tro fa c h  sam ocho­
d o w yc h  n a d rogach  F ra n c ji w  ro k u  
1968. D an e  s ta tystyczne dow odzą, ż®  
lic zb a  n ieszczęś liw ych  w y p a d k ó w  
d ro g o w yc h  w e  F ra n c ji z w ię k s z y ła  
się w  p o ró w n an iu  z ro k ie m  p o p rz e il  
n im  o 10 proc. Co trze c i w y p ad ek :  
d ro g o w y je s t spo w o d o w a n y p rz e »  
k ie ro w c ę  w  sta n ie  n ie trz e ź w y m .

F a łs z y w y  a la rm

Bomby nie było
B O N N  P A P . A la r m  n a p o k ła d z i®  

a m e ry k a ń s k ie g o  sam olo tu  pasażer­
skiego s ta ł się p rzy c zy n ą  n ie zap la ­
now anego lą d o w a n ia  n a lo tn is k u  w  
H a n o w e rze . S a m o lo t le c ia ł z A te i*  
do B e rlin a  zachodniego, k ie d y  p i­
lo t o trzy m a ! ra d io w y  k o m u n ik a t*  
z a w ia d a m ia ją c y  go, że n a p o k ła ­
dz ie  zn a jd u je  się b om ba zeg a ro w a . 
N a  p o k ła d z ie  zn a jd o w a ło  się 142 p a  
sażerów  o raz  10-osobowa załoga.

Po  w y lą d o w a n iu  p as aże row ie  opia  
śc ili sam olo t, k tó ry  odciągn ięto  wr 
n a jb a rd z ie j o d leg ły  p u n k t ^ lo tn is k a  
w  ce lu  d o ko n an ia  d o k ła d n e j k o n r  
t ro li. B o m b y je d n a k  n ie  zn a lez io n a .

7 gryzoni na 1 człowieka

Szczury atakują
Neapol

R Z Y M  P A P . W  N ea p o lu , ja k  o b li­
c zy ły  tam te js ze  w ła d ze  m ie js k ie *  
ż y je  7 m il io n ó w  szczurów , co ozna­
cza że na 1 m ie szk ań c a  p rzy p a d a  
7 s z tu k  ty c h  szk o d n ik ó w . P la g a  
szczurów  p rz y b ra ła  tam  k a ta s tro ia l 
n e ro z m ia ry . Z a n o to w a n o  o statn io  
lic zn e  w y p a d k i p o g ry z ie n ia  d z ie c i 
i  n ie m o w lą t, a  n a w e t p ró b y  a ta k o ­
w a n ia  d o rosłych  p rzez  stada w y ­
g łodzonych  stw o rze ń . S zc zu ry  p rze­
d o sta ją  się no ca m i d o  m ie s z k a *  
n a w e t n a  w y so k ich  p ię tra c h , pow o­
d u ją c  n ie z lic zon e  szkody, n ie  m<5- 
w ią c  o sta łe j g roźb ie  ro zn o sze n ia  
przez  n ie  e p id e m ii.

W ła d ze  m ie js k ie  o p ra c o w a ły  p ia n  
w ie lk ie j k a m p a n ii odsźbzurzania*  
k tó ra  t rw a ć  będ z ie  3 la ta  i koszto­
w a ć  400 m ilio n ó w  lir ó w , c z y li 660 
tys . d o la rów .

J a rrin g  czeka na ob jęcie  w ła d zy  p rzez N ixo n a

P O N IE D Z ., 13

S T Y C Z N IA  
1969 R.

W yd. A  B

Uroczystość wręczenia
„ B u r s z t y n o w y c h

Sala kina „Colosseum” pękała w szwaeft

10 (7580) Rok założenia 1945 Cena 50 gr
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Jeszcze u; tjjm  ro k u  zapadn ie  decgzja Trwajq osłatnie zabiegi kosmetyczne

Kiedy powstanie kanał Nowy dworzec 
D una j-O dm -Łaba?  lotniczy na Okęciu

W  S toczn i M a ry n a rk i W  o 
je n n e j w  G d y n i p rzekazano  
do u ż y tk u  t rz y  lodo lam acze: 
„ W i lk ” , „Ś w is ta k ”  i  „W y ­
d ra ”  zbudow ane na zam ó­
w ie n ie  C entra lnego  Z a rzą ­
du  W ód Ś ró d lą d ow ych  z 
przeznaczen iem  d la  re jo n u  
Szczecin. W kró tce  rozpocz­
ną  one p race na  Odrze. 
Stoczn ia  b ud u je  dalsze trz y  
je d n o s tk i tego ty p u . N a  
z d ję c iu : lodo lam acze  po
p ró b n y m  re js ie  p rz y  nabrze  
żu  p o rto w ym .

C A F -T e le fo to -N ie ż w iń s k i

W A R S Z A W A  P A P . M ożliw e, że jeszcze w  tym  roku zapadną 
decyzje co do budowy kanału D u n a j — O dra — Łaba. N a n ie­
dawno odbytej w  W iedniu  sesji specjalnej grupy studiów Euro 
pejskie j K om is ji Gospodarczej, w  k tóre j w zię li udział przedsta­
w icie le  Austrii, Czechosłowacji i  Polski, a także obserwatorzy 
z  ram ienia Jugosławii, Rum unii, W ęgier, Zw iązku  Radzieckiego 

i  tzw . Kom is ji Dunajsk iej — przedyskutowano dalszy tok prac 
nad problemem budowy kanału. Spraw y te będą ponownie te­
m atem  obrad w  czerwcu br„ po opracowaniu przez zaintereso­
w ane państwa bardzie j szczegółowych analiz technicznych i  e- 
konomicznych.

W E D Ł U G  szacunków , poda­
n ych  przez delegację  czechosło­
w acką, kosz t b u d o w y  k a n a łu  
w y n ió s łb y  ok. 600—700 m in  do­
la ró w . Jeden z d ysku to w an ych  
w a r ia n tó w  re a liz a c ji p rzedsię ­
w z ię c ia  p rz e w id u je , że in w e s ty ­
c ję  f in a n s o w a ło b y  i  nadzorow a­
ło  m iędzyna rodow e  ko nso rc ju m , 
do k tó reg o  w e sz łyb y  n ie  ty lk o  
k ra je , p rzez k tó ry c h  te ry to r iu m  
p rze b ie g a łb y  k a na ł, lecz ró w n ie ż  
p ań s tw a  — p rz y s z li u ż y tk o w n ic y  
ka na łu .

K A N A Ł  s łu ż y łb y  p rzed e  w s zys t­
k im  żeg ludze śród ląd o w e j i  p o zw a­
la łb y  n a  p rzew ó z o k . 30 m in  ion  
to w a ró w  ro czn ie . N a  te re n ie  C ze­
ch o s ło w a c ji tra s a  je g o  przeb iegać  
m a  od D u n a ju  p rze z  m ia s ta :  H o d o -  
m n , P rz e ró w  i  M o ra w s k ą  O s tra w ę  
do g ra n ic y  p o ls k ie j, a stąd  do  
O d ry . O d c in e k  te n  l ic z y łb y  282 k m . 
P o łą cze n ie  z Ł a b ą  s ta n o w iłb y  odci­
n e k  od P rze ro w a  do P a rd u b ic  o 
długości 160 k m .

P rz y s z ły  k a n a ł D u n a j — O d ra  -  
Ł a b a  b ęd z ie  m ia ł zasadn icze zn a ­
czen ie  d la  P o ls k i, C zec h os ło w a c ji i 
N R D . U m o ż liw i sze ro k ie  w y k o rz y ­
sta n ie  te j  d ro g i w o d n e j w  "h an d lu  
z a g ra n ic zn y m  z  ca łą  p o łu d n io w o -  
w s chodn ią  E u ro p ą . T a b o r  rze czn y , 
a  n a w e t i  du że  s ia tk i rze c zn o -m o r  
s k ie  m o g ły b y  do c ie ra ć  D u n a je m  do 
p o rtó w  rze czn yc h  W ę g ie r, Jugos ła-

C O K N IC Y  W Y G R A L I Z  S A N T A  F E

J E D E N A S T K A  G ó rn ik a  Z ab rze  
« » in a u g u ro w a ła  sw e zaocean iczne  
to u rn é e  zw y c ię s tw e m  od n ies io n ym  
W  B ogoc ie  n ad  k o lu m b ijs k ą  d ru ż y ­
n ą  S a n ta  F e  2:0 (1:0). P o ls k a  d ru ­
ż y n a  u czestn iczy w  m ię d zy n a ro d o ­
w y m  tu rn ie ju , w  k tó ry m  o b o k  p ił­
k a rz y  d w ó ch  zespo łów  k o lu m b ij­
s k ic h : S a n ta  F e  i M illio n a r io s  gra  
jpszcze o lim p ijs k a  re preze n ta c ja  
W ę g ie r . W  d ru g im  m eczu  tu rn ie ju  
W ę g rz y  p o k o n a li M illio n a r io s  B ogo­
ta  ró w n ie ż  2:0.

O T O  te rm in a rz  d alszy ch  sp o tka ń  
w  tu r n ie ju :  15. I .  M illio n a rio s  — 
B an ta  F e , 17. I .  G ó rn ik  -  M il l io n a ­
rios , W ę g ry  — S a n ta  F e , 19. L  G ó r­
n ik  -  W ęg ry .

P IE C K O W N A  I  K U D Z IA  
S A N E C Z K O W Y M I M IS T R Z A M I  
C R Z Z

W  M IK U S Z O W IC A C H  z a k o ń c zy ły  
s ię  w  n ie dz ie lę  m is trzos tw a  k lu b ó w  
zw ią z k o w y c h  w  sa n ec zka rstw ie . T y  
t u ły  m is trzo w s k ie  zd o b y li:  w  je d y n  
k a c h  k o b ie t  -  B a rb a ra  P iec hó w na  
(G K S  K a to w ic e ), w  je d y n k a c h  m ęż  
c zy zn  — L u c ja n  K u d z ia  (D u n a jec  
N o w y  S ą cz), w  d w ó jk a c h  -  R o ­
m u a ld  Ż u k o w s k i -  Janusz D ara sz  
(S N P T T  Z a k o p a n e ).

P U C H A R  E U R O P Y  W  S IA T K Ó W C E

B E L G R A D . W  e lim in a c y jn y m  m e  
czu  P u c h a ru  E u ro p y  w  s ia tkó w c e  
m ę żczy zn  M la d o s t Z ag rze b  w y g ra ­
ła  z  m is trzem  G re c ji, P ireu s  A te ­
n y  3:0 (15:2, 15:2, 15:7).

W IT K Ę  D R U G I W  V IL L A C H

W IE D E N . N a  skoczn i w  V illa c h  
o d b y ł się w  n ie dz ie lę  k o n k u rs  jugo  
B ło w ia ń sk o -a u stria ck ieg o  „ tu rn ie ju  
trze c h  skoczn i“ . N a jle p s zy m  o ka zał 
Bię F ra n c u z  A la in  M a c ie , k tó ry  za 
s k o k i d ługośc i 75 i  75,5 m  o trz y m a ł  
n o tę  208,3 p k t. D o b rze  spisał się P o ­
la k  R ys zard  W itk ę , z a jm u ją c  w spół 
n ie  z  J u g o s ło w ia n in em  Z a jc e m  dru  
g ie  m ie js ce  z n o tą  207,0 p k t . W itk ę  
m ia ł s k o k i d ługośc i 74,5 i  76,6 m , 
podczas g d y  Z a jc  — 75 i  73,5 m .

P IŁ K A R Z E  R Ę C Z N I D A N I I  
P O K O N A L I F R A N C J Ę

K O P E N H A G A . W  ro ze g ra n y m  w  
A a rh u s  m ię d zy p a ń s tw o w y m  m eczu  
p i łk i  rę czn e j m ę żczy zn  D a n ia  w y ­
g ra ła  z F ra n c ją  23:14 (9:10).

Z U R IC H . C a ła  c zo łów ka  św ia to w a  
B tanęła n a s ta rc ie  n ie dzie ln e g o  sla­
lo m u  specja lnego  n a  tra d y c y jn y c h  
zaw o da ch  w  W en g en . T ru d n a  tras a  
s la lo m u  z d z ie s ią tk o w a ła  zaw o d n i­
k ó w . Z  91 n a rc ia rz y  sk la sy filro w a  
n o  ty lk o  44. W śró d  p ec how ców , k tó  
r z y  m ie li u p a d k i, z n a la z ł się ta k że  
P o la k  A n d rz e j B ac h led a . W  p ie rw ­
szy m  p rze je źd z ić  sp isał się on zn a ­
k o m ic ie , za jm u ją c  8 m ie js ce  w śród  
n a jle p s zy c h  n a rc ia rz y  ś w ia ta  z cza ­
sem  57,30. N a jle p s zy  czas p rze ja zd u  
m ia ł K id d  (U S A ) -  58,36 N ie s te ty , 
w d ru g im  p rze je źd z ie  B ac h led a , po ­
do b n ie  ja k  K id d , m ia ł u p a d e k  i  n ie  
u k o ń c z y ł k o n k u re n c ji. T e n  sam  los 
s p o tk a ł d ru g ieg o  z P o la k ó w  B ro n i­
s ła w a  T rze b u n ię . T rz e c i z re p reze n  
ta n tó w  P o ls k i — R y s za rd  Ć w ik ła  
m ia ł K id d  (U S A ) -  55,36. N ie s te ty , 
131,25. Z w y c ię ż y ł T r its c h e r (A u s tr ia )  
— 121,58 p rze d  S a b ichem  (U S A ) — 
122,01 i  F re ie m  ‘ (S zw a jc a r ia ) — 
122,15.

w ii ,  R u m u n ii, B u łg a rii, a ta k że  p o r­
tó w  w s ch o d n ie j części M o rz a  Ś ró d ­
z iem nego .

D O C E N IA J Ą C  znaczenie k a ­
n a łu  D u n a j — O dra — Łaba, d la  
tra n s p o rtu  to w a ró w  — k ra je  
R W P G  p row adzą  prace s tu d ia l­
ne nad p ro je k te m  ka na łu  w  ra ­
m ach kom pleksow ego p lan o w a ­
n ia  ro z w o ju  gospodarki w odne j. 
P rzyszłość ca łe j żeglug i na Ł a ­
b ie  i  O drze za leży n ie w ą tp liw ie  
od szybkiego połączenia syste­
m ó w  ty c h  rze k  z dorzeczem D u ­
n a ju .

O S T A T N IE  la ta  p rz y n io s ły  
s z y b k i ro z w ó j k o m u n ik a c ji lo t  
n ic z e j z a ró w no  w  ru c h u  k ra jo  
w y m  ja k  i  za g ran iczn ym . T y m  
czasem w a rsza w sk ie  lo tn is k o  
O kęc ie  od w ie lu  la t  czeka na 
dw orzec  i  in n e  u rzą dze n ia  z w ią  
zane z obs ługą  pasażerów . T rw a  
ją c y  od d aw n a  s tan  p ro w iz o r­
k i  w y s ta w ia  n ie  n a jlepsze  św ia  
d ec tw o  naszem u lo tn ic tw u  c y ­
w iln e m u .

T e n  s tan  rzeczy w k ró tc e  u le ­
g n ie  zm ian ie . D obiega  w reszc ie  
końca  t rw a ją c a  od d łuższego

P ie rw s zy  p o ls k i 
motocykl wyczynowy
W A R S Z A W A  P A P . U ta r ło  się ju ż  

n ie m a l p rze k o n a n ie , że p o lsk i p rze ­
m y s ł m o to ry z a c y jn y  n ie  p o tr a f i w y  
p ro d u k o w a ć  m o to c y k la  sportow ego, 
n a k tó ry m  polscy ra jd o w c y  :?y 
crossow cy m ie lib y  szansę w y ró w n a ­
n e j w a lk i ch oc iażby z n as zy m i są­
s iadam i.

J e d n ak że  w  w a rs z ta ta c h  P o ls k ie ­
go Z w ią z k u  M o to ro w e g o  w  W a r ­
szaw ie — w y tw ó r n i zn an y ch  z to ró w  
w y śc ig o w yc h  „ R a k ó w “ i  m o to c y k li 
„ P ro m o t“ — oprac o w an o  n o w ą  k o n ­
s tru k c ję  m o to c y k la  o po jem ności 
125 cm  sześć. P rze zn ac zo n y  je s t on  
d la  ra jd o w c ó w , ą w y p o s a żo n y  je s t  
w  s i ln ik  a u s tr ia c k ie j f i r m y  „P u c h “ .

W ie lk ą  z a le tą  p ro to ty p u  je s t jego  
m a ły  c iężar. M o to c y k l w a ż y  n ie w ie  
le  ponad  80 kg . K o n s tru k c ję  c o ra -  
co w ał zespół sp e c ja lis tó w  pod k ie ­
ru n k ie m  znanego za w o d n ik a , a  za ­
ra zem  je dne go  z n a jlep s zyc h  spe­
c ja lis tó w  w  d z ie d z in ie  k o n s tru o w a ­
n ia  p o ja zd ó w  s p o rto w y ch  — in ż . 
Jerzego  J a n ko w s k ieg o .

K o n s tru k to rz y  w p ro w a d z ili ró w ­
n ie ż  szereg in te re s u ją c y c h  in n o w a ­
c ji, u ła tw ia ją c y c h  ro z ru c h  i eksploa  
ta e ję  m o to c y k la . N p . w yposażono  
go w  u rzą d ze n ie  ro z ru c h o w e  s iln i­
k a , k tó re  sa m o czy n n ie  w y łą c z a  się 
n a ty c h m ia s t po d o d an iu  „g azu “ . 
U n ie m o ż liw ia  to  tz w . z a la n ie  s iln i­
k a  p a liw e m , co ze m oc jo n o w a ny m  
za w o d n ik o m  zd arza  się n ad e r czę­
sto.

P ro to ty p  za p o c zą tk o w a ł ca łą  se­
r ię  ró żn y c h  m o to c y k li, a  w ię c  cros­
so w yc h , ra jd o w y c h , a  n a w e t w y ś c i­
g ow ych .

,,Skay“ i „coriarn“ wypierają Irailycyjne surowce

„Szewcy dla milionów“ 
rezygnują ze skóry

Ł Ó D Ź  P A P . P og łęb ia jący się 
d e fic y t s kó r n a tu ra ln y c h  do p ro ­
d u k c ji o b u w ia  leży u  podstaw  
g en era lne j ch em izac ji p rzem ys łu  
skórzanego na ca łym  św iecie . 
Sztuczne surowce z powodze­
n ie m  zresztą zastępują  skó ry , na 
d a ją c  o b u w iu  w a lo ry  estetyczne i 
uży tko w e . R ów n ież nasz p rze ­
m y s ł skó rzany  ma ju ż  poważne 
osiągn ięcia  w  zakresie stosowa­
n ia  m a te r ia łó w  chem icznych  na 
spody o bu w ia . Ponad 80 proc. 
p rodukow anego  o bu w ia  o trzym u  
je  spody ze sztucznej skóry, 
podczas gdy w  1949 r. u d z ia ł 
w y ro b ó w  na  spodach ^chem icz­
n ych ”  n ie  p rzekracza ł 4 proc. 
Znaczn ie  m n ie jsze  są na to m ia s t 
z m ian y  w  zakresie m a te r ia łó w  
na  w ie rzch y . D opiero  w  u b ie ­
g ły m  ro k u  rozpoczęto szersze sto 
sow an ie  sztucznej skó ry  ty p u  
„s k a y ”  i  p rzystąp iono  do pęób 
z m a te r ia ła m i typu  „c o r fa m ” . W  
da lszym  c iągu je d n a k  u dz ia ł 
w ie rzch ó w  skórzanych w  p ro ­

d u k c ji o b u w ia  p rzekracza  83 
proc., je s t w ię c  o w ie le  w iększy  
n iż  w  k ra ja c h  w ysoko  ro z w in ię ­
tych.

O pracow ano  sze rok i p ro g ra m  
ch em izac ji p rze m ys łu  skórzane­
go do ro k u  1975. Z a k ła da  on 
zm n ie jszen ie  u dz ia łu  o b u w ia  na 
spodach skó rzanych  do 9 proc., 
zaś z w ie rz c h a m i skó rza nym i 
do ok. 62 proc. P rz e w id u je  się 
znaczne rozszerzenie stosowania  
s kó r syn te tycznych  ty p u  „c o r­
fa m ”  skayu  ociep lanego i la m i­
nowanego oraz różnych  im p re g ­
now a n ych  tk a n in . W yd a tn ie  
w z rośn ie  p ro d u k c ja  o bu w ia  na 
spodach z P C V .

Bogaty program
rejsów „Mazowsza”

G D A Ń S K  P A P . Zosta ł ju ż  o p rą  
co w an y  ro zk ła d  tegorocznych  r e j ­
sów f la g o w e j je dnostk i Ż eg lu g i 
G d a ń s k ie j „M azow sze“ . S ta te k  p a­
sażersk i „ b ia łe j f lo ty “  rozpoc/.n ie  
p ra c o w ity  14 sezon p ra c y  n a m o rzu  
19 k w ie tn ia  trz e m a  po d ró żam i do 
lto s to ck u . P o  d rodze z G d y n i pasa­
ż e ro w ie  będą m og li zapoznać cię z 
p o ls k im i p o rta m i. Z ko le i nas tąp i 
8 re jsó w  do  Len in g ra d u .

L a te m  m /s „M azow sze“  ku rs o w a ć  
będzie  n a l in i i  s k an d y n aw s k ie j — 
p ięć ra z y  tyg o d n io w o  z G d y n i lu b  
K o ło b rze g u  do Ystad . W  ten  sposób 
odciążone zostan ie po łączen ie  p ro ­
m o w e  ze Ś w in o u jśc ia  do S zw ec ji. 
N a to m ia s t pod koniec s ie rp n ia  m o ­
to ro w ie c  p o n ow n ie  zostan ie sk ie ro ­
w a n y  do p o rtó w  radz iec k ic h  i N R D .

O becn ie  koń c zy  się ro la  „M a z o w ­
sza“  ja k o  p ły w a jąc eg o  h o te lu  na 
g d ań s k ie j Starów ce . Z a łog a  G d y ń ­
s k ie j Stoczn i R em o n to w ej p rzys to ­
su je  je d n o s tk ę  do p ły w a n ia  p c B a ł 
ty k u  przez następne c z te ry  la ta .

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

rh 's „ G ó rn y  Ś ląs k“  ze  S fa x u  
z  fo s fo ry ta m i,

s/s „ P u c k “  z  B e lg ii pod b a ­
lastem ,

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s „ P i lic a “  do  A n g lii z b la  
chą i p ły ta m i,  

m /s „ K o le ja rz “  do W ło ch  z 
w ę g le m  v ia  Ś w in o u jśc ie .

m /s „ D ę b lin “  do H am b u rg a  
z d ro b n icą  v ia  G d y n ia , 

m 's „ W o d n ic a “  do R o tte rda  
m u  z d ro b n icą  v ia  G d y n ia , 

s/s „ Z ie lo n a  G ó ra “  do  D a n ii 
z w ę g lem ,

s/s „B ie ls k o “  do D a n ii z w ę  
glem ,

m /s „Je lc z  H “  do D a n ii  z 
w ęg lem .

W  P O R C IE :

W  U B . T Y G O D N IU  w  porcie  
p rze ła d o w a n o  236,5 tys . to n , w  
ty m  132,3 — w ę g la , 14,3 — ru ­
d y , 39.8 — su ro w có w  ch e m ic z­
nyc h , 2,8 — zboża, 5,7 — d re w ­
n a i 41.6 -  d ro b n ic y . W  ty m  
s a m y m  czasie ob słu żo n y ch  zo ­
sta ło  o k . 100 sta tk ó w .

czasu bud ow a  d w o rc a  lo tn ic z e ­
go, odp ow ia da ją ceg o  w ym o g o m  
e u ro p e js k im .

N o w y  dw orzee  p om ieśc i m . 
in . s ta n o w is k a  o d p ra w  p aszp or­
to w o -c e ln y c h  i  d w ie  re s ta u ra ­
c je  (w  ty m  je dn ą  d la  osób p rze  
je żdża ją cych  przez W arszaw ę  
tra n z y te m  i  ty c h  w szy s tk ic h , 
k tó rz y  z a ła tw i l i  ju ż  fo rm a ln o ­
ści zw ią za ne  z w y ja z d e m ). C zyn  
na  też będzie  k a w ia rn ia ,  s k le ­
p y  i k io s k i z p a m ią tk a m i. 
P rzed  d w orcem  w y b u d o w a n o  
duży  ta ra s , z k tó re g o  rozc iąga  
się ro z le g ły  w id o k  na  pasy s ta r 
tow e . Z  ta ra s u  tego będzie  m oż 
na  w ita ć  i  żegnać n a jb liż s z y c h . 

.P ozosta łe  o b ie k ty  d w orca  to  
•budynek to w a ro w o -p o c z to w y  o - 
ra z  zespół a d m in is tra c y jn o - te c b  
n iczny .

K O N S T R U K C J Ę  o k ę ck ie go  d w o r­
ca za p ro je k to w a n o  ze s ta li i  szk ła . 
Jeszcze p rzed  św ię ta m i w y k o n a w c y  
p rz e k a z a li Z a rz ą d o w i R uchu  L o tn i­
czego i  L o tn is k  K o m u n ik a c y jn y c h  
b u d y n e k  to w a ro w o -p o c z to w y . O bec­
n ie  t rw a ją  p rac e  w y k o ń c ze n io w e  \V 
pozosta łych  o b iek tac h  o raz  w y p o ­
sażanie w n ę trz  w  m e b le  i in n e  u -  
rzą dze n ia . W szys tk ie  m e b le  sp e c ja l­
n ie  za p ro je k to w a n e  w y k o n u je  fa ­
b ry k a  w  Ł o d z i.

O b o k  d w o rc a  z n a jd ą  się bareteo 
du że  p a rk in g i. N ow ocześn ie  ro zp la ­
no w an o  ró w n ie ż  d ro g i d o jazd o w e  
d c śródm ieścia  i  in n y c h  d z ie ln ic  
sto lic y . N ie s te ty , o bok d w o rc a  n ie  
za p ro je k to w a n o  h o te lu , t a k  że lo t ­
n is ko  nad a l ©dożuw ać b ęd z ie  b ra k  
p om ieszczen iach  d o ty chc zas ow yc h  
z a k w a te ro w a ć  p as aże ró w , pozosta­
ją c y c h  n a nocleg  w  W ars zaw ie .

N o w y  dw o rze c  s łu żyć b ęd z ie  ru ­
ch o w i zag ra n ic zne m u . N a to m ia s t w  
pom ieszczeniach d o ty chc zas ow yc h  
z n a jd ą  się w s zys tk ie  sta no w Jsk a  
zw ią za n e  z obsługą ru c h u  k r a jo w e ­
go. (A P I)

Plenarne Posiedzenie
Z0 ZZPGKiPT

Z a d a n i a
przemysłu terenowego

i g ospo dark i 
k o m u n a ln e j

W  S A L I W O J E W Ó D Z K IE G O  K lU  
b u  T e c h n ik i i  R a c jo n a liz a c ji o d b y­
ło  się 10 b m . P le n a rn e  Posiedzenie  
P re z y d iu m  Z a rz ą d u  O kręgow ego  
Z w ią z k u  Zaw od o w e g o  P ra c o w n i­
k ó w  G o s po d a rk i K o m u n a ln e j i 
P rze m y s łu  T ere n o w eg o , n a  k tó ry m  
om ów io n o  zad a n ia  p rzem ys łu  tere  
now ego  i g o sp o d ark i k o m u u a ln e j 
n a  ro k  b ieżący.

P ro d u k c ja  to w a ro w a  p rzed s ię ­
b io rs tw  P T  osiągnie y / ro k u  b ie żą ­
cy m  w a rto ś ć  734 m in  z ł, t j .  o 9,1 
p roc. w ię ce j n iż ' w  r. 1968, g lo b a l­
n a -  731 m in  zł> (11.4 p ro c .), usług  
p rze m y s ło w y c h  d la  ludnośc i — 18,6 
m in  z ł (w zro s t o ponad  45 p ro c .), 
usług  nieprżfetnykłóW ycH -  4,5 m in  
z ł (7,1 p ro c .) o raz ek sp o rtu  -  44,1 
m in  z ł (66,1 p ro c .). D o staw y n a  r y  
n e k  w y n io są  w  ro k u  b ie żąc ym  250 
m in  z ł, t j .  o 16 p roc. w ię c e j n iż  
w  ro k u  u b ie g ły m .

Je ś li chodzi o g o spodarkę k o m u ­
n a ln ą , to  w  ro k u  b ie żą c y m  n a k ła ­
d y  inw e ss yć y jne  w  n as zym  w o je ­
w ó d z tw ie  w y n io s ą  186,4 m in  z ł  
(w zro s t w  p o ró w n a n iu  z r .  1968 w y  
nosi 41,9 tys . z ł, t j .  -  28 p roc. w ię  
c e j) . P rz e w id u je  się m . in . ro zb u ­
d o w ę sieci w o d o c iąg o w ej w  Ś w in o  
u jś c iu , ka n a liza c y jn o -w o d o c ią g o w e j 
w  P o lica ch , b u d ow ę zap lec za  tec h ­
n icznego  P P R B  w  G o le n io w ie , pod  
sta c ji w  Szczec in ie , ro zb u d ow ę b a z  
D Z B M -ó w  P ogodno, N a d  O d rą  i D ą  
b ie , m o d e rn iza c ję  s ta c ji p om p w  
Szczec in ie , b u d ow ę b azy  M P O  w  
n as zym  m ieśc ie i  es tak ad y  p rz y  
u l. G d a ń s k ie j.

N a  k a p ita ln e  re m o n ty  u rząd ze ń  
k o m u n a ln y c h  p rzeznaczono  k w o tę  
221,2 m in  z l, t j .  o 40 p roc. w ię c e j 
n iż  w  ro k u  u b ie g ły m . P rz e w id u je  
się, że su m a ta  k s z ta łtu je  się w  za 
sadzie n a p o z io m ie  p o trzeb  naszego  
w o je w ó d z tw a .

N A  P O S IE D Z E N IU  zapoznano  t a k  
że zeb ra n yc h  z p ro g ra m e m  d z ia ła ­
n ia  Z O  Z w ią z k u  n a ro k  b ie żąc y . 
W e w rze ś n iu  zo rg a n izu je  się w  n a­
szy m  m ieśc ie O g ó lnopo lsk i ’ Z lo t  
M ło d z ie ż y  R z e m ie ś ln ic z e j,* w  m a ju  
-  lic zn e  w y s ta w y  i k o n k u rs y  p o ­
św ięcone 25 -le tn ie m u  ju b ile u s zo w i 
P R L  o raz 50-Iee iu  N ie p o d le g łe j P o l­
sk i i 30-lec iu  w y b u c h u  I I  w o jn y  
ś w ia to w e j. P o za ty m  p rzep ro w ad z i 
się w  za k ła d ac h  p rac y  lic zn e  k o n ­
tro le  re a liz a c ji p ro g ra m u  d o ty c zą ­
cego p o p ra w y  w a ru n k ó w  b h p , sta 
n o w is k  p ra c y , •  w p ro w a d za n ia  n o ­
w y c h  system ów  p ła co w y ch  itp .

(a w a )
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1 3 .1 .1969 -  50-lecie ustanowienia władzy radzieckiej na Łotwie
n O  P R Z Y B Y C IU  do s to l ic y  R a d z ie c k ie j Ł o tw y  —  R y g i —  
*  ;p ie rw sze  re f le k s je  k o ja rz ą  się z przesz łośc ią . N a w ią z u ję  do 

t r u d n e j i  w y b o is te j d ro g i, ja k ą  w  s w o je j h is to r ii p rz e b y ł na ­
ró d  ło te w s k i.  N ie  by ła  ona d la  Ł o ty s z ó w  ła ska w a , n ie  u s ła ła  
d ro g i ró ż a m i, n ie  g ła ska ła  p rz y tu ln ie .

T e n  n ie w ie lk i k ra j  zam ieszkany przez Ło tyszó w , s ta l się ju ż  
na p rze łom ie  X I I  i  X I I I  w ie k u  terenem  e kspa ns ji H anzy , fe u -  
d a łó w  n ie m ie c k ic h  i  Z a k o n ó w  K a w a le ró w  M ieczo w ych , k tó rz y  
u tw o rz y l i  tu  p ań s tw o  zakonne. P rz e ż y li Ło tysze , począwszy od 
p o ło w y  X V I  w ie k u  pan ow an ie  p o ls k ie j m a g n a te r ii i  szwedz­
k ie j  k o ro n y , aby po z w y c ię s k ie j w o jn ie  p ó łn o cn e j w e jść  w  
1710 ro k u  w  s k ła d  im p e r iu m  R o s ji C a rs k ie j.

N ie  b y ły  to  ła tw e  czasy, m im o  że pod p a n o w a n ie m  ro s y j­
s k ic h  ca ró w , ze w zg lę du  na s p rz y ja ją c e  zaplecze su ro w cow o-  
h a n d lo w e  z im p e r iu m  ro s y js k im , p o w s ta ły  dogodne w a ru n k i 
d la  ekonom icznego ro z w o ju  tego k ra ju .  M im o  w szys tko  b y ło  
to  je d n a k  obce p anow an ie . S tąd  chyba  ta k  w ie lk ie  w ś ród  Ł o ­
ty s z ó w  u m iło w a n ie  w o ln o śc i i dążenie  do  z rzu ce n ia  ze sw o ich  
b a rk ó w  p od w ó jn eg o  — fe u d a ln o -k a p ita lis ty c z n e g o  i  n a ro d o w e ­
go  —  uc isku .

PR Z E Z Y W A  Ł O T W A  w  1919 
ro k u  nu  re w o lu c y jn y m  z ry ­

w ie  W ie lk ieg o  P aźd z ie rn ika  k ró t 
k i  okres pańs tw a  ro b o tn ik ó w  i 
c h ło p ó w , ja k o  suw erenna  re ­
p u b lik a  ra d z iecka  A le  ju ż  pod 
k o n ie c  1919 ro k u  zw yc ięża ją  
s iły  re a k c ji,  k tó re  n iep o dz ie ln ie  
rządzą  Ł o tw ą  do cze rw ca  1940 
ro k u . N ie  b y ł ten  okres szczę­
ś liw y  d la  m łodego , n ie w ie lk ie ­
go, odc ię tego  od swego n a tu ra l­
nego gospodarczego zaplecza, 
pań s tw a .

Porównania
p O W IE  N A M  na ten  tem a t 
*  d y re k to r  ry s k ie g o  p o r tu :

— P o r t  ry s k i p rze ży w a ł w  o k re  
s ie  b u rż u a z y jn e j Ł o tw y  n ie  no to  
w a n y  d a w n ie j k ry z y s . Jego p rze ­
ła d u n k i k s z ta łto w a ły  się na po­
z io m ie  38 p roc. w  p o ró w n a n iu  z 
ro k ie m  1913, a  pozostałe dw a  por 
t y  ło te w s k ie  -  L e p a ja  i W ien s po - 
lis  -  os iąg a ły  za le d w ie  10 p roc. 
teg o  stanu . T ys ią ce  d o ke ró w  cho­
d z iły  bez p ra c y .

P o tw ie rd z i tę p ra w d ę  nacze l­
n y  in ż y n ie r  n a jw ię k s z y c h  na  
Ł o tw ie  za k ła d ó w  e le k tro te c h ­
n iczn ych  w  R ydze, z a tru d n ia ją ­
cych  obecn ie  ponad 10 tys. p ra ­
c o w n ik ó w

— N asz z a k ła d  po w sta ł w  X I X  
w ie k u , p ro d u k u ją c  te le fo n y , póż 
n ie j  ra d ia  i u rząd ze n ia  e le k try c z ­
n e . W  czasie p ie rw s ze j w o jn y  zo­
s ta ł e w a k u o w a n y  do C h a rk o w a  i 
ju ż  w ię c e j n ie  w ró c ił. W  o kre s ie  
b u rż u a z y jn e j re p u b lik i p ro d u k o ­
w a n o  tu  przez ca ły  ro k  ty le , ile  
ob ec n ie  w y p u s zc za m y  n a  ry n e k  W 
c ią g u  je d ne g o  d n ia .

P rz y k ła d y  tego ro d z a ju  m o ż­
na by m nożyć  w  n ieskończo ­
ność P o w ró t b o w ie m  Ł o tw y  do 
Z w ią z k u  R a dz ieck iego  w  1940 
ro k u , a następn ie  po je j  w y -  
z w o le n u  spod p a n ow an ia  h it le ­
ro w c ó w  i  ro d z im y c h  faszys tó w  
w  1944 ro k u  oznaczał d la  tego  
k ra ju  ra d y k a ln y  z w ro t. Rozpo­
czą ł się d y n a m ic z n y  ro z w ó j eko  
n o m ic z n y  i  k u ltu r a ln y  te j re p u ­
b lik i.

N ie d a le k o  od  R y g i z n a jd u je  
s ię  je de n  z 29 ko łcho zó w  r y ­
b ack ich . Jego p rze w od n iczący  
w sp o m in a :

— D o  1947 ro k u , t j .  do crasu  
p o w s ta n ia  nas ze j s p ó łd z ie ln i, we  
g eto w a ło  tu ta j 130 in d y w id u a l­
n y c h  ry b a k ó w , u p ra w ia ją c y c h  j e ­
d y n ie  p o ło w y  p rzy za le w o w e  i 
p rzy b rze żn e . D z is ia j nasza spół­
d z ie ln ia  za tru d n ia  800 ry b a k ó w . 
K ie d y ś  łódź m o to ro w a b y ła  lu k ­
susem . O becnie d y s p o n u je m y  no  
w oczesną f lo ty llą  ry b a c k ą . K tó re j 
s iedem  tra w le ró w  d o c ie ra  do >o- 
w is k  A tla n ty k u . W  196G r .  sp rze­
d a liś m y  pań s tw u  ry b y  /,i i  800 
ty s . ru b li. P rze c ię tn a  «nl-si.-rezna 
za ro b k u  cz ło n k a  naszej spóidzie* 
n i  k s z ta łtu je  się n a  p o z io m ie  240 
ru b li ,  podczas g d y  p rzec ię tn a  p!a 
ca  ro b o tn ik a  w  c a ły m  Z w ią z k u  
R a d z ie c k im  n ie w ie le  p rzek ra cza  
100 ru b li.

W IE Ż O W IE C  Ł O T E W S K IE J

Najbardziej
uprzemysłowiona

A L E Z Y  D Z IS IA J  Ł o tw a  do  
n a jb a rd z ie j u p rz e m y s ło w io ­

n ych  re p u b lik  ra d z ieck ich  
Ponad 50 p roc  je j  d w u  i  p ó ł­
m ilio n o w e j lu d n o śc i za m ie szku ­
je  w  m ias tach . P rz e m y s ł Ł o ­
tw y ,  o d b u d o w a n y  ze zniszczeń  
w o je n n y c h , ju ż  w  1947 ro k u  
p rz e k ro c z y ł poz iom  1940 roku . 
a by  a k tu a ln ie  p rze k ro c z y ć  go 
sze śc iokro tn ie  F a k t. iż  Ł o tw a  
je s t zasobna w  su row ce  s p ra ­
w i ł ,  że z lo k a liz o w a n o  tu  p rze ­
de w s z y s tk im  p rz e m y s ł w y m a ­
g a ją c y  d użych  n a k ła d ó w  p ra cy  
ż y w e j.

A K A D E M I I  N A U K

W  la ta c h  w ła d z y  ra d z ie c k ie j 
odb ud o w a no  lu b  zbud ow an o  od  
pod s taw  na Ł o tw ie  170 w ie l­
k ic h  za k ła d ó w  p rz e m y s ło w y c h , 
a w śród  n ic h  ta k ie  ja k :  ry s k ie  
z a k ła d y  b u d o w y  m aszyn, fa ­
b ry k a  la m p  e le k try c z n y c h , za­
k ła d y  b u d o w y  s iln ik ó w  D ies la , 
fa b r y k i  w łó k ie n n ic z e  i  te k s ty l­
ne, z a k ła d y  nowoczesnego ta b o ­
ru  k o le jow e g o , m aszyn  r o ln i­
czych  i t p  N ie z w y k le  d y n a m ic z ­
n ie  ro z w ija  się g ospoda rka  
m o rs k a  P o rt r y s k i jes t d ru g im  
n a jw ię k s z y m  po L e n in g ra d z ie  
w  re jo n ie  M orza  B a łtyck ie g o . 
R o zw ó j f lo t y l l i  h a n d lo w e j i  r y ­
b a c k ie j sw o ją  d y n a m ik ą  zadz i­
w ia  w s z y s tk ic h

W y ro b y  ło tew s k ieg o  p rzem ys łu  
są szeroko  zn ane na za g ra n ic zny ch  
ry n k a c h . P onad 100 p rzed s ię b io rs tw  
e k s p o rtu je  sw o je  w y ro b y  do 70 
k r a jó w  św ia ta . M ie jsc e  Ł o tw y  w  
c a ły m  K ra ju  K ad w y z n a c z a ją  ta k ie  
fa k ty  ja k :  co c z w a rty  p as ażersk i 
w a gon  e le k try c z n y  w Z w ią z k u  R a ­
d z ie c k im , co c z w a rty  ra d io o d b io r­
n ik , co trze c i te le fo n , w s zys tk ie  
te le io n y  ty p u  W cz -  pochodzą i  
Ł o tw y , W  ciągu ¿6 la t ra d z ie c k ie j 
ł .o tw y  p rzem ys ł b u d ow y m aszyn  i 
o b ró b k i m e ta li z w ię k s z y ł sw o ją  
p ro d u k c ję  150 ra z y , zaś p ro d u k c ję  
ra d io o d b io rn ik ó w  -  100 ra z y .

W y ro b y  ło tew s k ieg o  p rze m y s łu  
z a jm u ją  je d n o  z czo łow ych  m ie js c  
w  .Z w ią z k u  R a d z ie c k im , tak  pod  
w zg lę d em  ja k o ś c i, ja k  też n o w o ­
czesności. W  o kre sie  od 1940 ro k u  
w y d a jn o ś ć  p ra c y  w zro s ła  aż 5 -k ro t  
n ie , co je s t m ię d zy  in n y m i re zu lta  
tem  w y so k ieg o  p o z io m u  d ys cy p li 
n y  i p rac o w ito śc i Ł o ty szó w  o raz  
d yn a m ic zn e g o  ro zw o ju  p rocesów  

m e c h a n iza c ji i a u to m a ty z a c ji.

10 wyższych uczelni

R Y S K A  K A W IA R N IA

Y ffA Z N E  M IE J S C E  w  e kon o -  
* *  m ice  re p u b lik i z a jm u je  r o l ­

n ic tw o . 800 k o łc h o z ó w  i  200

(K orespondencja  w łasna  „K u r ie ra “ )

sowchozów , s p e c ja liz u ją c y c h  się 
przede w s z y s tk im  w  p ro d u k c ji 
zw ie rzę ce j, dosta rcza  k ra jo w i  
w  s k a li ro czn e j 90 tys  ton  m ię ­
sa i  45 tys. ton  m as ła  D z ię k i 
szeroko z a k ro jo n e m u  p ro g ra ­
m o w i m e lio ra c ji w  okres ie  
w ła d z y  ra d z ie c k ie j osuszono  
ponad 1 m in  ha z ie m i. B y łe m  
w  je d n y m  z ło te w s k ic h  k o ł­
chozów  u o ry g in a ln e j nazw ie  
„ A D A Z l” J e j p rze w od n iczący , 
Józef K u k ie liś  d e m o n s tro w a ł 
fa k ty ,  m ó w ią ce  o ty m , ja k  do 
ro ln ic tw a  sze ro k im  s tru m ie ­
n ie m  w k ra c z a  e le k try f ik a c ja ,  
a u to m a tyza c ja  i  m echan izac ja .

K IL K A  S Ł Ó W  O K U L T U R Z E  
Ł O T W Y . A w ię c  130 tys . sp e c ja li­
stów  z w y żs zy m  w y k s z ta łc e n ie m , 
w ła sn a  A k a d e m ia  N a u k , 12 in s ty ­
tu tó w  n a u k o w o -b a d a w c zy c h , 10 w y ż  
szych ucze ln i z 10 tys . p ra c o w n i­
kó w  n a u k i. K ilk a n a ś c ie  te a tró w  1 
oper o ra z  o p e re te k  z w y ró ż n ia ją ­
cy m  się w  c a ły m  Z w ią z k u  R ad z ie ­
ck im  b a le tem  o p e ry . W ła s n y , d y ­
n a m ic zn ie  ro z w ija ją c y  się p rze ­
m y s ł f i lm o w y  z supernow oczesną  
w y tw ó rn ią . C ala  p le ja d a  u ta le n to ­
w a n yc h  p is arzy .

N aró d  ło te w s k i w y d a ł z ;ieb ie  
liczne zas tępy re w o lu c jo n is tó w . Ł o ­
tew ska s o c ja ld e m o k ra c ja , a  p ó źn ie j 
ło tew scy b o lszew icy b y li zaw sze  
w y so k o  o ce n ian i p rzez  L e n in a . W 
p ie rw szy ch  la ta c h  R e w o lu c ji Paź­
d z ie rn ik o w e j ło te w s k i p u łk  sp e łn ia ł 
zaszczy tną fu n k c ję  . o ch ro n y  ra dz ie  
ckiego rzą d u . Id e a ły , o k tó re  w a l­
czy ło  p o ko le n ie  ło tew s k ich  re w o ­
lu c jo n is tó w , zos ta ły  w  p e łn i uc ie­
leśn ione p rzez zd o lny i p ra c o w ity  
ło tew s k i n aró d . 50-lec ie W ie lk ie g o  
P a źd z ie rn ik a  w  p ełn i p o tw ie rd za , 
że d roga ja k ą  w y ty c z y li k r a jo w i  
jego n a jlep s i s y n o w ie , jest b rze ­
m ie n n a w  do b ro czy nn e  s k u tk i 1 re ­
z u lta ty .

Na linii: 
Szczecin- Byga

0D D W Ó C H  J U Z  L A T  w za ­
je m n e  z w ią z k i m ięd zy  Ł o ­

tew ską  S o c ja lis ty c z n ą  R e p u b li­
ką  R adziecką  a w o je w ó d z tw e m  
szczec ińsk im  in te n s y f ik u ją  się 
n ie m a l z k a żd ym  m ies iącem . 
S ta ło  się to  na  m ocy d e c y z ji 
k o m ite tó w  c e n tra ln y c h  K P Z R  
i  P Z P R  w  s p ra w ie  s ta łe j w y ­
m ia n y  d ośw iadczeń  i  w s p ó łp ra ­
cy  m ię d z y  K o m ite te m  C e n tra l­
n y m  K P Ł  i  K o m ite te m  W o je ­
w ó d z k im  P ZP R  w  Szczecinie. W  
ty m  k ró tk im  okres ie  n as tą p iła  
ju ż  szereg w z a je m n y c h  w iz y t  to 
Szczecinie i  Rydze, podczas k tó ­
ry c h  us ta lo no  fo rm y  i  zakres w za  
je m n eg o  w s p ó łd z ia ła n ia  i  w sp ó ł 
p ra cy , s ta le  ro z w ija ją c  je j  za­
sięg i  p ro b le m a ty k ę . O becn ie  
b a w i w  R ydze n a  u roczys toś­
c iach  obchodów  5 0-lec ia  usta ­
n o w ie n ia  w ła d z y  ra d z ie c k ie j na  
Ł o tw ie  de le g ac ja  K W  P Z P R  z 
1 s e k re ta rze m  K W  P ZP R , pos. 
A. W a la szk ie m  i  p rze w od n iczą ­
c y m  P re z y d iu m  W  R N , M . L e n i-  
p ic k im .

Ta  szyb ko  ro z w ija ją c a  się  
w s p ó łp ra c a  m a  sw o je  ź ró d ło  
n ie  ty lk o  we w sp ó lno c ie  ideo­
w e j o bu  n a ro d ó w  i  p ew n ych  
p od ob ie ń s tw ach  losów  h is to ­
ry c z n y c h  n a ro d u  p o lsk iego  i  ło ­
tew sk ieg o  F a k t  nad m o rsk ie g o  
c h a ra k te ru  R a d z ie c k ie j Ł o tw y  
i  naszego w o je w ó d z tw a  o d g ry ­
w a  tu ta j także n iepoś ledn ią  ro ­
lę. W ten  sposób znane h as ło : 
„ B A Ł T Y K  —  M O R Z E M  PO ­
K O J U ”  zosta ło  w  o s ta tn ic h  la ­
tach  w zbogacone o now e  k o n ­
k re tn e  tre ś c i, k tó re  z p ew ­
nością  z k a ż d y m  ro k ie m  będą  
się pom nażać  t rozszerzać.

Z D Z IS Ł A W  C Z A P L IŃ S K I

N A  R Y S K IM  D E P T A K U  M A M Y  W Y M IE N IA J Ą  D O Ś W IA D ­
C Z E N IA
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„Prawdziwa cnota..."

Odpowiadają na krytyką
Z a  p rz e w le k łe  z a ła tw ie n ie  s p ra w y  

p rz e p ra s z a m y  W aszą  C z y te ln ic z k ę .  
P ra c o w n ik o m  zw ró c o n o  u w a g ę  na  

N A W IĄ Z U J Ą C  do n o ta tk i, ża rn ie - to , b y  p o d ob n e  w y p a d k i n ie  zd arza  
czczonej w  W aszy m  p iś m ie  z 3—4 ły  s ię  w  p rzys z ło ś ci, 
b m . p t. „ E le k tro w n ia —W e zu w iu s z“ , ~
W y d z ia ł G o s p o d a rk i W o d n e j i 
O c h ro n y  P o w ie trz a  P re zy d iu m  
W R N  in fo rm u je , że n a d m ie rn e  za  
p y le n ie  w  re jo n ie  e le k tro w n i Szcze  
c in  w y n ik a  z  n ie do s ta tec zne j s k u ­
teczności u rząd ze ń  o d p y la ją c y c h ,
k tó re  n a le ż y  zm o d ern izow ać . Zgod W  O D P O W IE D Z I na in te rw e n c ję  
n ie  z  p la n e m  m o d e rn iz a c ja  m a  b y ć  „ K u r ie r a ” d o ty c zą c ą  o p ła t  za k o -  
za k o ń czo n a  w  1972 r .  rz y s ta n ie  z d ź w ig u  osobow ego,

W y d z ia ł w e z w a ł zespół e le k tro w -  D Z B M  n r  1 S zc zec in  —  Ś ró d m ieś c ie  
n i  S zczecin  do  w y k o n a n ia  do 31. z a w ia d a m ia , że w  d n ia c h  od  31.X . 
n i.  b r . o p ra c o w a n ia  m a ją c e g o  n a do  19. X I .  u b . ro k u  p rzep ro w ad zan o  
ce lu  u p o rzą d k o w a n ie  c a ło k s z ta łtu  g ru n to w n y  re m o n t d źw ig u  w  b u d y ń  
p o czy n ań  w  e le k tro w n i Szczec in  k u  n r  25 p r z y  a l .  W y z w o le n ia , 
w  za k re s ie  o c h ro n y  p o w ie trz a . N a  p o d s ta w ie  w y ty c z n y c h  sta.no- 
W s p o m n ia n e  s tu d iu m  b ęd z ie  p o d - w ią c y c h  z a łą c z n ik  do O k ó ln ik a  n r  9 
s ta w ą  do u s ta le n ia  d la  tego  z a k ła  M in is t ra  G o s p o d a rk i K o m u n a ln e j z 
d u  o s tatecznych  w a ru n k ó w  o c h ro - 3 k w ie tn ia  1962 r .. n a je m c o m  lo -  
n y  p o w ie trz a  a tm o s fe ryc zn eg o  k a li ,  k tó rz y  p o z b a w ie n i b y l i  m o ż li-  
p rze d  zan ieczyszczeniem . P rz e w id u  w ości k o rz y s ta n ia  z d ź w ig u  p rze z  
j e  się  w s tę p n ie , że  o p ró cz  m o d e rn i 20 d n i, z m n ie js z y  się  o p ła tę  o 50 
z a c ji  u rząd ze ń  o d p y la ją c y c h  n ie -  p ro c .
zbęd n a  b ęd z ie  b u d o w a  now ego  k o -  A D M -o w i n r  8 p rz y p o m n ia n o  o 
m in a . o b o w ią zk u  te rm in o w e g o  in fo rm o w a

B io rą c  pod u w a gę  s k o m p lik o w a -  n ia  lo k a to ró w  o p rz y c z y n a c h  u m e -  
n y  c h a ra K te r z a g a d n ie n ia  o ra z  k o - ru c h a m ia n ia  u rząd ze ń  te c h n ic zn y c h , 
ń ieczność z a in w e s to w a n ia  k i lk u n a  Z -c a  d y re k to ra
s tu  m in  z ł n a  b u d o w ę  u k ła d u  o d - (p odp is  n ie c z y te ln y )
p y la ją c e g o , W y d z ia ł G o s p o d a rk i  -------------------------------------------------------------------- --— -

W o d n e j i  O c h ro n y  P o w ie trz a  p rze ­
w id u je , że  c a łk o w ite  za k o ń cze n ie  
p ro je k to w a n y c h  p ra c  n as tą p i n ie  
p rę d z e j n iż  w  to k u  re a liz a c ji n a j - 
b liżs zeg o  p la n u  p ię c io le tn ieg o .

Z a  k ie ro w n ik a  w y d z ia łu  
m g r W o jc ie c h  Z A K

N A P R A W IL IŚ M Y

O D P O W IA D A J Ą C  n a n o ta tk ę  z 
5 . X I I .  68 r. p t. „ N a  p la cu  Z o łn ie -  
arza", M ie js k i Z a rz ą d  D ró g  i  M o ­
s tó w  w  S zc zec in ie  in fo rm u je , że  n a  
p ra w io n o  c h o d n ik  o b o k  „ C e p e lii"  na  
p rz e c iw  p rz y s ta n k u  tra m w a jo w e g o  
l in i i  n r  1 i  5.

Z - c a  d y re k to ra  d/s ek sp loa tac ji 
in ż . R o m u a ld  Z A W A D Z K I

U P O R Z Ą D K U J E  S P Ó Ł D Z IE L N IA

W  Z W IĄ Z K U  ze  s k a rg ą  lo k a to ­
r ó w  d o ty c zą c ą  u p o rz ą d k o w a n ia  te ­
re n u  n a  zap le c zu  b u d y n k u  n r  4 
p r z y  u l .  Z u p a ń s k ie g o , p o w ia d a m ia ­
m y , że w  t y m  re jo n ie  b u d u je  b lo ­
k i  k o m u n a ln a  s p ó łd z ie ln ia  m ie sz­
k a n io w a . Z o b o w ią z a ła  s ię  ona do  
zagospodai r o w a n  i a te re n u  łą c z n ie  z 
p o d w ó rz e m  p r z y  u l .  Z u p a ń s k ie g o  4.

Z -c a  d y re k to ra  D Z B M  n r  1 
P io t r  D Ł U G O S Z

N A W IĄ Z U J Ą C  do  n o ta t k i  p t . 
^ H ia r k a  się  p rz e b ra ła ” , d o ty c z ą c e j 
w y m ia n y  u rz ą d z e ń  ła z ie n k o w y c h  w  
m ie s z k a n iu  p . M ic h a lin y  K . zam . 
p r z y  -ul. P o c z to w e j n r  29, s tw ie r ­
d z a m y  słuszność p o d n ie s io n y c h  p re  
t e n s j i .  N a  nasze p o le c e n ie  A D M  
w y k o n a ł n ie zb ę d n e  p ra c e .

Koniec obietnic
Harolda Wilsona

(Korespondencja własna A P I z Londynu)
R Z Ą D  B R Y T Y J S K I Z A M IE R Z A  W  T Y M  R O K U  podjąć 

kroki, które praktycznie m a ją  na celu pozbawienie zw iąz­
ków  zawodowych wszelkich praw . M . in. przewiduje się 
znaczne ograniczenie p raw a  do strajków . W  te j dziedzinie  
wysunięto jeszcze bardzie j drastyczne propozycje niż te, 
jak ie  rozw ażała przed trzem a la ty  specjalna kom isja, która  
zresztą odrzuciła je  w  końcu jako niem ożliwe do zrealizo­
wania.

T O  J U Ż  je s t ko n ie c  o b ie cn ic  p łac. D la  ro d z im ych  i m ięd zy - 
i  p om yś lnych  zapow iedzi, ja -  n a rod ow ych  b a n k ie ró w  n a jw ię k  
k ic h  H a ro ld  W ils o n  i  jego  k o le  szym  n iebezp ieczeństw em  jes t 
dzy  n ie  szczędzili spo łeczeństw u p o d w y ż k a  w ynag rodzeń  mas p ra  
g dy  o b e jm o w a li w ła d zę  w  1964 cu jących .
ro k u . M u s ie li za pe w n ić  sobie po N ie  trw o żą  ic h  b y n a jm n ie j 
p a rc ie  S ta n ów  Z je d no czon ych  w  ogrom ne  p o d w y ż k i p rzyznane  
w a lce  o u trz y m a n ie  ś w ia to w e j 625 cz łonkom  p a r la m e n tu  i  k i l -  
p o z y c ji fu n ta  s z te r lin ga , a w ię c  kudz ie s ię c iu  sędziom. A le  n ie - 
m u s ie li zgodzić się na  a m e ry - znaczne podw yższenie  za ro bkó w  
ka ńsk ie  żądan ia  zam rożen ia  2 m ilio n ó w  ro b o tn ik ó w  p rze m y 

s iu  m e ta lu rg icznego  lu b  m ilio n a  
tra n s p o rto w c ó w  —  je s t ju ż  d la  
n ic h  oznaką in f la c j i.  N ie  ba­
cząc w ię c  na s ta ły  w z ro s t kosz­
tó w  u trz y m a n ia  i p o d a tkó w  do

C o ra z  m n ie j m ie jsca d la  d z ik ic h  zw ie rz ą t...

Kłusownictwo-nieopłacaine
100 tys. zł odszkodowania 

za zabicie żubra
C O R A Z  M N IE J  m ie js c a  d la  

«dzikich z w ie rz ą t —  a la rm u ją  
p rz y ro d n ic y  na  c a ły m  ś w ię ­
c ie , w  ty m  ró w n ie ż  w  P o l­
sce. P rzyczyn ą  tego  je s t 
n ie  ty lk o  postęp c y w il iz a c j i,  
lecz, n ies te ty , s z k o d liw a  d z ia ła l­
ność cz ło w ie ka  — n ie rz a d k ie  b y ­
n a jm n ie j fa k ty  z a b ija n ia , ło w ie ­
n ia  w  s id ła  z w ie rz ą t o b ję tych  
śe is łą  ochroną.

A b y  te m u  p rze c iw d z ia łać , m i­
n is te r  L e ś n ic tw a  i  P rze m ys łu  
D rzew nego  w y d a ł o s ta tn io  za­
rządzenie , us ta la ją ce  w ysokość 
odszkodow ań za zab ic ie  ch ro n io  
n y c h  z w ie rzą t. O prócz s tosow a­
n e j w  n o rm a ln y m  try b ie  k a rn o - 
-a d m in is tra c y jn y m  g rz y w n y , k łu  
s o w n ic y  będą m u s ie li p ła c ić  w y ­
sok ie  odszkodow an ie  s tanow iące  
ró w n o w a rto ś ć  zab itego  zw ie rzę ­
cia .

D O  R E J E S T R U  z w ie rz ą t, k tó re  w y  
m a g a ją  ta k ie j zw ię ks zo n e j o c h ro n y , 
w łą c zo n o  m . in . ś w is ta k a , ż b ik a , 
z a ją c a  b ie la k a  — w y s tęp u ją ce g o  n ie  
l ic z n ie  w y łą c z n ie  w  p ó łn o cn y ch  re jo  
n a c h  k r a ju , a ta k ż e  je ż a , żó łw ia  
b ło tn e g o  i  w ę że  — es k u la p a  i g n ie ­
w o s za . W y s o k ie  o d szk o do w an ie  — 
5 ty s . z ł  — w p ro w a d z a  się za z a b i­
c ie  p uchacza , p ta k a  szczegó ln ie  po  
żyte czn eg o , a  ta k ż e  za cza p lę  b ia łą  
i p u rp u ro w ą  o raz  b o c ia n a  c za rn e ­
go  — g a tu n e k  n ie m a l ju ż  w  naszym  
k r a ju  w y m ie ra ją c y . T a  sa m a w yso  
ko ś ć  o d szk o do w an ia  o b o w ią zu je  w  
p rz y p a d k u  z ło w ie n ia  je s io tra  za ­
chodn iego  — ry b y  o s ta tn io  ju ż  p ra ­
w ie  n ie  s p o ty k a n e j.

Z a rz ą d z e n ie  p o d w yżs za  znaczn ie
— w  p o ró w n a n iu  z  do tychczas u z y ­
s k iw a n y m i — s u m y  od szk o do w ań  za 
z a b ic ie  in n y c h  ch ro n io n y c h  g a tu n ­
k ó w  z w ie rz ą t, n p . za n ie d źw ie d z ia  
o b o w ią zu je  o d szk o do w an ie  50 tys . 
z ł (p op rze d n io  — 30 tys . z ł ) ,  b obra
— 30 tys . z ł, (dotychczas 20 tys . z ł) ,  
k o z ic y  — 30 ty s . z ł, t j .  3 - liro tn ie  
w ię ce j n iż  po p rzed n io .

D w a  ra z y  w ię c e j, g d y ż  10 tys . z ł 
w y n o s i obecn ie  o d szk o do w an ie  za. 
zab ice  o r łó w  — b ie lik a  i  p rzed n ie g o .

O d s zko d o w an ie  za z a b ic ie  żu b ra  
u sta lo no  w  w y so k oś c i 100 tys . z ł.

To  się nazywa 
słuch !

C IE K A W E  k o le je  lo s ów  p rzeszed ł 
d zw o n  z ra b o w a n y  z  k a p lic y  k a to ­
lic k ie j m is ji  w  N g as ag ata u  w  N o w e j 
G w in e i. W  m ie js co w o ś ci te j  w  cza­
sie w o jn y  s ta c jo n o w a ły  w o js k a  am e  
ry k a ń s k ie , k tó re  po k a p itu la c ji N ie ­
m ie c  z o s ta ły  p rzen ies io n e  do  B a w a ­
r i i .  Ż o łn ie rz e  ja k o  p a m ią tk ę  z a b ra li 
ze  sobą d zw o n , k tó r y  zosta ł za in ­
s ta lo w a n y  n a  k ró tk o  w  b a w a rs k ie j 
m ie js co w o ś ci N e u e n d e tte ls a u , a  n a­
s tę pn ie  p rz e tra n s p o rto w a n y  do sie­
d z ib y  je d n o s tk i w  A la m a d a  C o u n ­
t r y ,  w  p o b liżu  S a n  F ran c is co .

P rz e je ż d ż a ją c y  p ew ne g o  ra zu  
p rze z  tę  m ie js co w o ś ć b is k u p  ko ście  
ła  p ro tes ta nc k ieg o  u s ły s za ł z n a jo m y  
sob ie  d ź w ię k  d zw o n u . Z a in try g o w a  
n y  u d a ł się  do m ie js co w e g o  kościo ­
ła , g d z ie  z n a la z ł d o b rze  sob ie  z n a ­
n ą  w łasność k a p lic y  z N o w e j G w i­
nei.

P o  w y ja ś n ie n iu  ca łe j s p ra w y  90- 
k i lo g ra m o w y  d zw o n  p o w ró c ił na  
s w o je  m ie js ce .

m a g a ją  s ię  zaham ow an ia  p ro p o r 
c jo na lnego  w zros tu  p łac.

R Z Ą D  zgodził się na to . O gło ­
szono ustaw ę  zab ran ia jącą  p rz y ­
z n aw a n ia  podw yżek p łac, na ­
w e t w  w yp ad ka ch  gdy z w ią z k i 
zaw odow e  u zgo dn iły  ju ż  tę 
sp raw ę  z p racodaw cam i. W  ro ­
k u  1968 d op ro w a dz iło  to  do 
o s trych  k o n f lik tó w  m ięd zy  rz ą ­
dem  a zw ią zka m i z a w od o w ym i 
k o le ja rz y , m e ta low ców , k ie ro w ­
ców  autobusów , p ra c o w n ik ó w  
b u d ow la nych  i  ro b o tn ik ó w  ro l­
nych. Obecnie s zyku je  się w ie l­
ka  b a ta lia  z to w a rz y s tw e m  Im ­
p e r ia l C hem ica l In d u s tr ie s , k tó ­
rego d y re k c ja  go tow a  je s t p rz y ­
znać p ra c o w n ik o m  podw yżkę  
p rzekracza jącą  m a k s im u m  usta 
lo ne  przez rząd. P ow s ta je  para  
doksa lna  sy tuac ja  — p ra cod aw ­
cy godzą się na p o d w yżk i, k tó ­
ry c h  odm aw ia  la b o u rz y s to w s k i 
rząd.

R Z Ą D  Z M IE R Z A  D O  T E G O , a b y  
w s ze lk ie  s tra jk i n ie  o rg an izo w an e  
o f ic ja ln ie  przez z w ią z k i zaw o do w e  
b y ły  u zn an e  za n ie le g a ln e  i a b y  
m o żn a  b y ło  u k a ra ć  ic h  p rz y w ó d ­
có w . T a k ie  p raw o  tru d n o  je d n a k  
p rze fo rs ow ać , ro b o tn ic y  b o w ie m  
s t ra jk u ją  sp o n tan ic zn ie  ty lk o  w te ­
d y , g d y  n ie  w id zą  ju ż  in n eg o  w y j­
śc ia z s y tu a c ji. Jeśli zaś id z ie  o 
k a ra n ie  p rzyw ó d c ó w , to  b y ł ju ż  
p recedens. P ie rw s zy  p o w o je n n y  rzą d  
P a r t i i  P ra c y  w y k o rz y s ta ł o b o w ią zu ­
ją c y  je szc ze w ów czas z czasów  w o j­
n y  z a k a z  n ie o fic ja ln y c h  s tra jk ó w  
i  sk a za ł n a k a rę  w ię z ie n ia  s ied m iu  
ro b o tn ik ó w  p o rto w y c h . O b u rze n ie  
b y ło  je d n a k  ta k  pow szechne , że 
rzą d  m u s ia ł w y co fać  o sk arże n ie  i 
s p ra w ę u m o rzyć . G d y b y  obecnie  
s p ró b o w a n o  zrob ić  coś podobnego, 
w s zys cy  ro b o tn ic y  o g ło s ilib y  s tra jk  
s o lid arn o ś c io w y  i n ie  s ta rc zy ło b y  
d la  n ic h  w ię z ie ń .

P ra w ic o w i p rzy w ó d c y  P a r t i i  P ra ­
c y  tw ie rd z ą , że spo łeczeństw o  ta k  
ju ż  się p rzy zw y c za iło  do  m y ś li , że

s tra jk i są ź ró d łe m  w s ze lk ie g o  z ła , 
iż  w  w a lc e  ze z w ią z k a m i zaw o do ­
w y m i będzie  n a p ew no  po s tro n ie  
rzą d u . N a  to  je s t ty lk o  je d n a  od ­
p o w ie d ź : rząd  la b o u rzy s to w s k i n ie  
m o że  się u trz y m a ć  bez p o p arc ia  
z w ią z k ó w  za w o d o w y c h . A  w  z w ią z ­
ka c h  zaw o d o w y c h  u k s z ta łto w a ła  się 
po tę żn a  le w ic o w a  g ru p a , re p re ze n ­
tu ją c a  p rzed e  w s zy s tk im  z w ią ze k  
tra n s p o rto w c ó w  i z w ią z e k  m e ta lo w ­
ców . W ie lu  d e p u to w a n y c h  la b o u rz y -  
s to w s k ic h  ju ż  g łosow ało  p rzec iw  
za m ro że n iu  p ła c  i b ęd ą się sp rze ci­
w ia ć  n o w y m  p ro p o zy c jo m  id ą c y m  
po te j lin i i .

N ie  je s t w y k lu c z o n e , że w  obliczu  
ta k  m a so w e j o p o zy c ji rzą d  po sta ­
n o w i pó jść n a u s tęp s tw a , a le  w ó w ­
czas b a n k ie rz y  i  ic h  rze czn ic y  m o ­
g ą ro zp ętać  n o w y  k ry z y s  s z te r lin -  
g o w y . B y ć  m oże u s ły s zy m y  p ro p o ­
z y c je  u tw o rz e n ia  k o a lic j i  rzą d o w e j, 
co ozn ac za ło b y  ty lk o  ty le , że d w ie  
p a r t ie  s p rzy s ię g ły b y  się p rze c iw  
zw ią z k o m  za w o d o w y m  i  w  ogóle  
m asom  p ra c u ją c y m .

S M U T N E  S Ą  p e rs p e k ty w y  na 
ro k  1969. T y m  sm u tn ie jsze , że na 
ró d  a n g ie lsk i, a zw łaszcza ro b o t 
n ic y  za k ład ó w  p rze m ys ło w ych  
m a ją  os ta tn io  w ie le  w sp an ia ­
ły c h  os iągn ięć w  d z ied z in ie  u lep  
szenia te ch n o lo g ii p ro d u k c ji,  
zw iększen ia  w y d a jn o ś c i i  w zm o  
żenią  ekspo rtu . K o rzyśc i z tego 
m a rn u je  się je d n a k  na w y d a tk i 
w o jsko w e , na u trz y m y w a n ie  ko 
s z tow nych  baz z a m o rsk ich , na 
bez p ro d u k ty w n e  w y s iłk i u tr z y ­
m a n ia  ś w ia to w e j p o z y c ji fu n ta  
sz te r lin ga . P rzeprow adzono  co 
p ra w d a  pew ne  re fo rm y  so c ja l­
ne, a le  n ie  p ozw a la  to  zam ykać 
oczu na sp raw ę  ogólnego spad­
k u  s topy ż y c io w e j ludnośc i. I  co 
n a jsm u tn ie jsze  —  d z ie je  się ta k  
za rzą d ów  P a r t i i P racy, k tó ra , 
ja k  w id a ć  zrezygnow a ła  ze 
sw ych  o b ie tn ic  w k ró tc e  po ob­
ję c iu  w ła d zy .

G O R D O N  S C H A FF E R

T e g o
jeszcze nie było

M Ł O D Y  IR L A N D C Z Y K , B e rn a rd  
M cC ab o  p o b ił o s ta tn io  ś w ia to w y  re ­
ko rd  s p a n ia  n a g w o źd z ia ch . W y trz y  
m a ł w  ta k ie j s y tu a c ji 2 godz. i 49 
m in u t , to  je s t o d z ie w ię ć  m in u t  w ię  
ce j n iż  p e w ie n  C h iń c z y k  z N ow eg o  
J o rk u . P e w n eg o  ro d za ju  u ła tw ie ­
n ie m  b y ł fa k t ,  że M cC ab o  w a ż y ł ty l  
k o  48 k ilo g ra m ó w .

Artysta -  gangster
P R Z E D  p a ru  d n ia m i w  je d n y m  z 

te a tró w  w  C h icago  w y d a rz y ł się za ­
b a w n y  in c y d e n t. W łaś n ie  m ia ła  
pó jść w  g ó rę  k u r ty n a , g d y  n a p ro ­
sc en ium  u k a z a ł się zm ie sza n y  d y re k ­
to r, p rze p ra s za ją c  p u b liczność, iż 
p rz e d s ta w ie n ie  n ie  o d b ędzie  się, po 
n ie w a ż  p o lic ja  z a trz y m a ła  jednego  
z a k to ró w . W a rto  d odać , że sz tu ka  
n o s iła  ty t u ł  „ In s p e k to r  n ad c h od z i“ , 
a a re s z to w a n y  a k to r  g ra ł ro lę  gan g ­
s te ra .

S Z C Z Y R K , p o łożony  w  
B eskidz ie  Ś lą sk im , je s t co­
raz lic z n ie j o dw ied za nym  
o śro dk ie m  w czasow ym  i  tu ­
rys ty c z n y m . W spania łe  tra ­
sy z jazdow e Skrzycznego  
oraz k rze se łko w y  w yc ią g  
l in o w y  na szczyt te j góry, 
p rzyc ią ga ją  tu ta j z im ą  t łu ­
m y  n a rc ia rz y , przede w szy­
s tk im  z te ren u  G órno ś lą ­
skiego  O krę gu  P rzem ys ło ­
wego.

N A  Z D J Ę C IU : do lna  sta­
c ja  w y c ią g u  lin o w eg o  na 
Skrzyczne.

(C A F  -  O lszew sk i)

Niełatwo być szczerym

Czytelnicy pytają
• • 9dyrektor odpowiada

a {990 zwierzchnik prostuje

Z A Ł O Ż O N E  w  V  w . p.n.e. 
m ias to  A n u ra d h a p u ra ja , 
na js ta rsza  s to lica  k ra ju  i  
ważne c e n tru m  h is to ryczne  
b uddyzm u, dz iś  je s t ośrod­
k ie m  a d m in is tra c y jn y m  
P ro w in c ji P ó lnocno -C en- 
t ra ln e j.  Z a c h o w a ły  się tu  
pozostałości w ie lu  z a b y t­
ków , k tó re  częściowo z re ­
kons tru o w an o .

N A  Z D J Ę C IU : b u d d y jska  
ś w ią ty n ia  sprzed ponad  
dw óch  tys ię cy  la t w  A n u ­
ra d h a p u ra ja  O krą g łe  ś w ią ­
ty n ie , k ry te  p ie rw o tn ie  
d re w n ia n ą  ko pu łą , otoczone  
k rę g a m i k o lu m n , należą do  
na js ta rszych  zachow anych  
za b y tk ó w  a rc h ite k tu ry  na  
C e jlo n ie .

(C A F — TASS)

PO W S Z E D N I C H L E B  s ta ł 
się os ta tn io  także  tem a te m  
pow szedn im . P isze s ię  o 

n im  i  m ó w i dużo. W  lis to ­
padzie, po „g o dz in a ch  szcze­
ro śc i”  k tó re  „ f i r m o w a l i ”  : 
z-ca d y r. Szczecińsk ich  Za ­
k ła d ó w  P rze m ys łu  P ie k a rn i­
czego —  m g r. M . Jarosz i  d y r. 
P rze ds ię b io rs tw a  T ra n s p o rtu  
H a n d lu  W ew nętrznego  —  m g r 
W . N o w o ta rs k i, sporo p isa liśm y  
o p ro b le m a ch  zaopatrzen ia  m ia ­
sta w  p ieczyw o  i  o jego  jakośc i. 
W  g ru d n iu  o rozg łos p o s ta ra ły  
s ię  sam e SZPP, p rze ds ię b io r­
s tw a  h an d low e  i  t ra n s p o rt pozo 
s ta w ia ją c  w ie le  lu d z i bez Chle­
ba w  dz ień  N ow ego R oku. Jest 
w ię c  o czym  m ó w ić , ty m  b a r­
d z ie j, że ka żdy  dzień p rzyn os i 
coś nowego. M ó w i s ię  np. że 
ch leb  m a zo w ie ck i z ta k  c h w a lo ­
ne j, n o w e j P M -2  n ie  codzienn ie  
je s t te raz  ta k i sm aczny ja k  na 
począ tku, że now e  b u łk i n ie  ta k  
bardzo  ró żn ią  się od  s ta rych , 
że b och en k i n ada l są upychane 
w  koszach n ic z y m  u lę g a łk i, że 
byw a  w  sprzedaży ch leb  n ie ­
p ra w do p od ob n ie  cze rs tw y (w  po 
n ie d z ia łe k  6 bm . w ie czo re m  w  
sk le p ie  p ie k a rn ic z y m  p rz y  a l. 
N iepod leg łośc i, v is  a v is  PD T, 
sp rzedaw any b y ł ch leb  z rz y m ­
ską V I, c z y li jeszcze z soboty, a 
e ksped ien tka  p rz e k o n y w a ła  k l i ­
en tów , że to  „ z  nocy” ).

D O  ro z m ó w  i d y s k u s ji (m ie jm y  
n a d z ie ję  że ta k ie  je d n a k  t r w a ją )  
osób o d p o w ie d z ia ln y c h  za  za o p a trzę  
n ie  m ia s ta  w  p ie c zy w o  c h c ie liś m y  
dziś d o rzu c ić  garść in te re s u ją c y c h  
i  w ie le  m ó w ią c y c h  d a n y c h . A r t y ­
k u ły  k tó re  o p u b lik o w a liś m y  po  „go  
d ż in a c h  szczerości”  w y s ła liś m y  do  
O g ó ln o k ra jo w e g o  Z je d n o c z e n ia  P rze  
m y s łu  P ie k a rn ic z e g o  w  W a rs z a w ie . 
R e d a k c ja  u z n a ła  to  za  k o n ie c zn e  
m . in . d la te g o , że d y r .  Ja ro sz  po ­
d a ją c  p rz y c z y n y  n ie k tó ry c h , k r y t y ­
k o w a n y c h  p rz e z  C z y te ln ik ó w  z ja ­
w is k  t łu m a c z y ł się z a rz ą d z e n ia m i 
c e n tr a ln y m i, p rze p is a m i, re c e p tu ra ­
m i n a z b y t — n as zym  z d a n ie m  —  
n ie ż y c io w y m i, k tó ry c h  jednak"^ on , 
ja k o  lo ja ln y  d y r e k to r  n ie  m o że  n ie  
p rze s trze g a ć  bo „ k a ż d e  od stęp s tw o  
od n o rm y  to  p rze s tę p s tw o ” . Z a c y ­
to w a liś m y  f ra g m e n t  o d p o w ie d z i, 
p rze d  w y d ru k o w a n ie m  a u to ry z o w a ­
n e j p rz e z  d y re k to ra , a w ię c  w y k lu -  
czące j p o m y łk i d z ie n n ik a rz a .

N A  O D P O W IE D Ź  ze  s to lic y  n ie  
p rz y s z ło  n a m  d łu g o  czekać. O g ó l­
n o k ra jo w e  Z je d n o c z e n ie  P rz e m y ś lu  
P ie k a rn ic z e g o , w  o sob ie  d y r .  T .  
W ó jc ik ie w ic z a  p o in fo rm o w a ło  nas, 
że p rz e a n a liz o w a ło  treś ć  p rz y s ła ­
n y c h  m a te r ia łó w  i s tw ie rd z a , że 
„ ...d o  a r ty k u łó w  ty c h  w k r a d ły  się 
p e w n e  n ieścisłości w y n ilk a ją c e  p ra w

d o p od o b n ie  z b łę d n e j in te r p r e ta c j i  
o b o w ią z u ją c y c h  p rz e p is ó w  re g u lu ­
ją c y c h  p ro d u k c ję  p ie k a rs k ą ” .

W  a rt. „Czytelnicy py ta ją  —  
dyrektor odpowiada”, na p y ta ­
n ie  dlaczego trudno jest kupić  
chleb żytni, d y r. Ja rosz o dpow ie  
d z ia ł m . in ., że w  m y ś l o b o w ią ­
zu jącego zarządzenia  M H W  ilo ść  
p ieczyw a  ż y tn ieg o  w  ilo ś c i p ie ­
czyw a ogó łem  może s ta n o w ić  ty l  
ko  7 proc.

p isze d y r.Co na  ten  tem a t 
z jednoczen ia?

■„JEST T O  n ie zu p e łn ie  zgodne z 
p ra w d ą , p o n ie w a ż  w s k a ź n ik i o k re ś la  
ją c e  s tru k tu rę  w y p ie k u  n ie  są 
w s k a ź n ik a m i d y re k ty w n y m i lecz 
o r ie n ta c y jn y m i. N ie  m a  żad n y c h  za ­
le ce ń  ze s tro n y  M H W  i  O Z P P  d o ty ­
czących  o g ra n ic ze n ia  ilo ś c i p ie c zy ­
w a  ży tn ie g o . Z a le c e n ia  id ą  w rę c z  w  
o d w ro tn y m  k ie ru n k u , p o n ie w a ż  w  
b r. is tn ie ją  n a d w y ż k i m ą k i ż y tn ie j,  
k tó re  p ie k a rs tw o  m u s i zag o s p od a ro ­
w a ć  p o p rzez  p ro d u k c ję  p ie c zy w a  
czysto  ży tn ie g o  lu b  m ie sza n eg o , z 
d u ż y m  u d z ia łe m  m ą k i ż y tn ie j” .

—  S M A K U J Ą  M I  B U Ł K I  P O  80 G R .
— m ó w ił je d e n  z  C z y te ln ik ó w , ale  
n ie  lu b ię  m a k u , n ie c h  część ty c h  
b u łe k  b ęd z ie  bez m a k u .

W  o d p o w ie d z i d y r . Ja ro sz  i tu  z a ­
s ło n ił s ię  za rz ą d z e n ie m  M H W  i r e ­
c e p tu rą  p rz e w id u ją c a  m a k . D y r .  
W o jc ik ie w ic z  p isze n a to m ia s t:

„ B U Ł K I po 80 g r w y m ie n io n e  w  
a r ty k u le  z d n ia  15/16 X I  p ro d u k o w a  
ne są w g  re c e p tu ry  n a  pod staw o w e  
p ie c zy w o  w y b o ro w e  (M P  n r  52, poz. 
273), k tó ra  w  zasad z ie  n ie  p rz e w i­
d u je  d o d a tk u  m a k u .  W  re ce p tu rze  
te j  je d y n ie  w  p u n k c ie  d o ty czą cy m  
„d o p u s zc za ln y c h  o d c h y le ń ”- ze­
zw o lo n o  n a  stosow an ie  m a k u
—  1 k g  n a 100 k g  m ą k i.  Szcze­
c iń s k ie  Z P P  n ie  będą w ię c  w  
sprzeczności z  o b o w ią z u ją c y m i p rze  
p is a m i, je ż e li  p o s y p y w a n ie  lu b  n ie -  
p o s y p y w a n ie  b u le k  m a k ie m  u za le ż ­
n ią  od  życ ze ń  k o n s u m e n tó w ” .

W  IN N Y M  A R T Y K U L E  sporo  p i ­
s a liś m y  n a  te m a t  n ie p r a w id ło w o  u -  
s ta w io n y c h , z b y t  d u ży c h  n o rm  w y ­
d a jn o ś c i p ra c y  szc zec iń s k ic h  p ie k a ­
rz y , p o w o d u ją c y c h  p o śp iech , k tó r y  
n ie  w y c h o d z i n a  z d ro w ie  b o c h e n ­
k o m . O to  co  n a te n  te m a t  p isze  
O Z P P .

„ .. .N o rm  p ra c y  d la  poszczegó lnych  
p ie k a rń  n ie  u s ta la  się o d g órn ie . 
W p ro w a d z a ją c  czasow o  —  p re m io w y  
system  p la c  p rz y z n a n ie  p re m ii u za ­
leżn io n o  w  p ie rw s z y m  rzę dz ie  od ja  
kości p ie c zy w a , p rz y jm u ją c  zasadę, 
że  co n a jm n ie j 50 p ro c . p re m ii d la  
p ie k a rz y  p rz y z n a je  się za  ja k o ś ć  (w  
ty m  ce lu  p ro w a d zo n a  je s t  d la  k a ż ­
d e j z m ia n y  p u n k to w a  ocena ja k o ś c i)  
a  pozosta łe  50 p ro c . za  w y k o n a n ie  
za d a ń  rze c zo w y c h , o b e jm u ją c y c h  
m . in . w y p ro d u k o w a n ie  z a p la n o w a ­
n e j ilo ś c i p ie c zy w a . U s ta w ie n ie  lu ­
d z i o raz  n a ło że n ie  n a  n ic h  za d a ń  
p ro d u k c y jn y c h  je s t  s p ra w ą  p rze d ­
s ięb io rs tw a  i  p o w in n o  być ro z w ią ­
zan e  w  za leżn o śc i od  w a ru n k ó w  
te c h n ic zn o -o rg a n iza c y jn y c h  z a k la -

B Y Ł  jeszcze je d e n  p ro b le m , k tó r y  
w g  in fo r m a c ji  d y r e k c ji  S Z P P  n a ­
le ż a ło  z a ła tw ić  w  W a rs z a w ie . C ho ­
d z iło  o u z y s k a n ie  zg o d y  n a stoso­
w a n ie  t z w . n a w a ż e k  c ias ta  w  ilo ś ­
c i 17 d k g  na k a ż d e j 1 k g . p o rc j i  
c h le b a  p ra s k ie g o  c z y li  o 2 d k g  w ię k  
szych n iż  sie to  o b ec n ie  s to su je  w  
s ta ry c h  p ie k a rn ia c h . W ię k s za  n a -  
w a ż k a  u p o w a ż n ia  do  w y p ie k a n ia  
c h le b a  o 5 m in u t  d łu ż e j ,  co n ie  
je s t  s p ra w ą  bez z n a c ze n ia  d la  j a ­
ko ś c i b o c h e n k ó w .

Z a m ia s t z g o d y  p rz y s z ło  t a k ie  o to  
w y ja ś n ie n ie .

„ D la  m d ły c h  p ie k a rń , w y p o s a ­
ż o n y c h  w  p ie ce  o d z ia ła n iu  o k re ­
so w y m , z u w a g i n a  ró ż n y  ic h  stan  
te c h n ic zn y  n ie  o kre ś lo no  o b o w ią zu ­
ją c y c h  ściś le n a w a że k  c ias ta . O p ra ­
co w an o  n a to m ia s t ta b e le  n a w a że k  
za le c a n y c h , k tó ry c h  s to so w an ie  po ­
w in n o  za b e zp iec zyć  p ra w id ło w e  w y ­
p ie cze nie  p ie c zy w a , p rz y  je d n o ­
c ze sn y m  za c h o w a n iu  o b o w ią zu ją c e ­
go c ię żą ru  p ie c z y w a  po w y p ie k u . Z  
n a w a ż k ą  w ią ż e  się śc iś le w y d a jn o ś ć  
p ie c zy w a , p o n ie w a ż  zw ię k s ze n ie  n a -  
w a ż k i su ro w eg o  c ias ta  o b n iża  w y ­
d ajno ś ć t j .  ilo ś ć p ie c zy w a  o trz y m y ­
w a n eg o  ze  100 k g  m ą k i.

Z g o dn ie  z o b o w ią z u ją c y m i p rze p i­
sa m i (za rzą d ze n ie  M H W  n r  116 z dn . 
2 5 .V II I .  66 r .  — M P  n r  47 poz. 235) 
d y re k to r  p rze d s ię b io rs tw a  m o że  usta  
lić  in n e  n o rm y  w y d a jn o ś c i p ie c zy ­
w a  n iż  o kre ś lo ne  w  za łą c z n ik u  do  
cy tow an e go  z a rzą d ze n ia , je ż e li w a ­
ru n k i te c h n iczn o -te ch n o lo g iczn e  i 
su ro w co w e u za s a d n ia ją  tę  zm ia n ę . 
J e że li w ię c  s łu żba  tec hn o lo g ic zn o -  
la b o r a to ry jn a  S Z P P  s tw ie rd z i, że w  
w a ru n k a c h  ty c h  z a k ła d ó w  d la  u z y ­
s k a n ia  d o b rze  w y p iec zo n eg o  p ie c zy ­

w a  ko n ie czn e  je s t  p o d w yżs zen ie  n a ­
w a że k , n ic  n ie  s to i n a  p rzes zko d z ie , 
a b y  je  z w ię k s z y ć  i  za rzą d ze n ie m  
d y re k to ra  S zc zec iń sk ic h  Z P P  o b n i­
ż y ć  o d p o w ie d n io  n o rm y  w y d a jn o ś -

T Y L E  pierwsze pismo O ZP P  
(drugie in form uje  nas o fa ta l­
nych skutkach kontroli procesu 
technologicznego i  jakości p ie­
czywa w  piekarniach n r 1 i  14). 
Czy kom entarz jest konieczny? 
W ydaje  się nam, że nawet ci Czy 
teln icy, k tórzy nie śledzili po­
przednich publikac ji na ten te­
m at, z zacytowanych fragm en­
tów  mogą się zorientować ja k  du 
żo dyrektor może jeże li dyrektor 
chce i w ie  jak ie  m a upraw n ie­
nia. W iele  spraw  m ożna i trzeba  
załatw iać w  Szczecinie, bez za­
słanian ia się W arszaw ą, która  
zresztą d la  n iektórych urzędni­
ków  (nie m ów im y tu ty lko  o 
p iekarn ic tw ie) jest wygodnym  
paraw anem , jednak ty lko  na 
krótko przysłaniającym  miejsco 
w e niedostatki.

H A N N A  Ż Y W C Z A K

N A  m ię d z y n a ro d o w e j w y s ta w ie  n a jn o w szych  urządzeń, o tw a r  
te j w  L o n d y n ie , zaprezentow ano n a jn o w szy  m ode l p rzenośny  
ła ź n i f iń s k ie j tzw . sauny. U rządzen ie  to  m ożna dopasować do 
każdego w zro s tu  —  także  i  d la  dz iec i.

(C A F -te le fo to -P h o to fa x )

S z t u k a  f e s t  d l a  n i c h
p o t r z e b ą . . .
Am a t o r s k a  t w ó r c z o ś ć  p l a ­

s t y c z n a . U p ra w ia ją  ją  lu d z ie  
ró żn y c h  za w o d ó w , je d n i  z n ic h  m a ją  
w ię c  u k o ń c zo n e  u n iw e rs y te ty , a in n i 
ty lk o  s zk o ły  po d staw o w e. W y p o w ia  
d a n ie  się  w  te j  d z ie d z in ie  tw ó rc z e j 
ro zp o c zy n a ją  o n i często  w  ró żn y c h

W ę g ie rs k i e k s p e rt  
k w ia tó w

„H U N G A R O F L O R ”  je s t n a j-  
m ło d s z y m  w ę g ie rs k im  p rze ds ię ­
b io rs tw e m  h a n d lu  za g ran iczn e ­
go, k tó re  p o w s ta ło  w  s ty c z n iu  
1968 r .  i  z a jm u je  s ię  e kspo rte m  
k w ia tó w . D o końca  ro k u  w a r ­
tość e k s p o rtu  „H u n g a ro f lo r ”  —  
o s iągn ie  10— 12 m in  fo r in tó w . 
P rz e d s ię b io rs tw o  e k s p o rtu je  do 
F in la n d ii  20 tys . goźd z ikó w , 
5 tys . ró ż  i  30— 50 k g  aspa ra ­
gusa ty g o d n io w o . Im p o r te ra m i 
w ę g ie rs k ic h  k w ia tó w  są także  
A n g lia ,  S zw e c ja  i  Ju g o s ła w ia .

Samochód
elektryczno-
benzynowy
K O N S T R U K T O R Z Y , z a tru d ­

n ie n i w  p rze m yś le  a u to m o b ilo ­
w y m  U S A  p rz e p ro w a d z a ją  p ró ­
b y  z sam ochodem , k tó r y  m a za­
równo elektryczny, ja k  też ben­
zynowy napęd. A k ty w n y  ła d u ­
n ek  e le k try c z n e j b a te r ii w y s ta r 
czy na  k ró tsze  k u rs y  po m ieś­
cie, a w  da lszych  pod różach  s łu  
żyć będzie  k ie ro w c y  m o to r b en ­
zyn ow y, k tó r y  m a jednocześn ie  
napędzać osobny agregat, s łu ­
żący do  ła d o w a n ia  b a te r ii.  P o­
trze bn ą  e ne rg ię  do  b a te r ii e - 
le k tryczn eg o  m o to ru  będzie  m oż 
na także  czerpać z  sieci.

Nadzwyczajna nagroda
K L U B  W Ę D K A R Z Y  W L o w e s to ff  

p rz y z n a je  co p e w ie n  czas sw o im  
cz ło n k o m  n a g ro d y  za  z ła p a n ie  n a 1-  
p ię k n ie js ze g o  o k a zu  ry b y . O s ta tn io  
n ie ja k i A la n  T h a c k e rs  o trz y m a ł n a­
g rodę n a d zw y c za jn ą . N ie  z ła p a ł 
w p ra w d z ie  żad n e j ry b y , a le  z a rz u ­
c a ją c  w ę d k ę  t r a f i ł  h a c z y k ie m  w e  
w ła s n y , b a rd zo  w y d a tn y  nos. J u ry  
n ao c zn ie  s tw ie rd z iło , że nos T h a c -  
ke rs a  z w ię k s z y ł się je szc ze b a rd z ie j,  
s p u c h ł b o w ie m , g d y  u tk w ił  w  n im  
h ac zy k .

o kre sa ch  sw ego ż y c ia  —  n ie k tó rz y  
od  d z ie c iń s tw a , in n i w  w ie k u  d o j­
r z a ły m , a są i  ta c y , k tó rz y  w e w ­
n ę trz n ą  p o trze b ę  tw o rze n ia  m o g li 
z re a liz o w a ć  d o p ie ro  po p rze jś c iu  na  
e m e ry tu rę . D la te g o  też w  p la s tyc e  
a m a to rs k ie j m a m y  do c zy n ie n ia  z 
tw ó rczo ś c ią  ró żn y c h  ś rod o w isk , po ­
k o le ń  i  osobow ości. A m a to rz y  p la ­
s ty c y  n a z y w a n i często „ m a la rz a m i 
n ie d z ie ln y m i”  p ra c u ją  in d y w id u a ln ie  
lu b  z rze s za ją  się w  ró żn yc h  fo r ­
m a ch  o rg a n iz a c y jn y c h : ogn isk ac h  
k u l tu r y  p la s ty c z n e j, zespołach, k o ­
la c h , k lu b a c h , k tó re  m a ją  o toczyć  
ic h  fa c h o w ą  o p ie k ę  i s tw o rzy ć  w a ­
r u n k i dalszego ro z w o ju . N ie  n a le ży  
je d n a k  tych. fo rm  o p ie k i pedago­
g ic zne j t ra k to w a ć  ja k o  stcoistych  
a k a d e m ii, b o w ie m  tego ro d z a ju  po­
c z y n a n ia  p o w o d o w a ły b y  w ś ró d  arna  
to ró w  sze rze n ie  sie  n ie zd ro w y c h  am  
b ic ji a r ty s ty c z n y c h  i p o w ię k s za n ia  
g ro n a  p se u d op ro fes jo n alis tó to .

T a k  ja k  w  c a ły m  k r a ju , n ie  b ra k  
też  tw ó rc ó w  lu d o w y c h  w  n as zy m  
m ieśc ie  i w o je w ó d z tw ie . W łaś n ie  
m ija  siedem  la t  od c h w ili, g d y  w  
sty c zn iu  1962 ro k u  ro zp o czą ł w  
S zczec in ie  d z ia ła lno ś ć  K lu b  P la s ty ­
k ó w  A m a to ró w  i M iło ś n ik ó w  S ztu ­
k i .  Z o s ta ł c n  za ło żon y  z in ic ja ty w y  
W o je w ó d zk ie g o  D o m u  K u ltu r y  o raz  
tw ó rc ó w  a m a to ró w  b io rą cy ch  u flz ia ł 
w  z o rg a n iz o w a n e j w ów czas p rzez  
W y d z ia ł K u ltu r y  W R N  i  W D K  — 
w o je w ó d z k ie j w y s ta w ie  s z tu k i lu d o ­
w e j i tw ó rczo ś c i a m a to rs k ie j. P rze z  
p ie rw s ze  t r z y  la ta  d z ia ła ln o ś c i K lu ­
bu  o rg a n izo w a n o  c o tyg o d n io w e spot 
k a n ia , n a  k tó ry c h  w y g łas zan e  b y ły  
c y k lic z n e  p re le k c je  n a te m a t g łó w ­
n yc h  k ie ru n k ó w  o b o w ią zu ją c y c h  w e  
w s p ółcze sn e j sztuce . U rząd za n o  też  
p o k a z y  in d y w id u a ln e  p rac  cz ło n k ó w  
k lu b u , po łąc zo n e  z d y s k u s ją . W  
o s ta tn im  o k re s ie  o p iek a  n ad  szcze­
c iń s k im  am oto rs lc im  ru c h e m  p la ­
s ty c zn y m  i s z tt ik ą  lu d o w ą  z m ie n iła  
się zasadn iczo . D z ia ła ln o ś ć  tego  ru ­
c h u  arty s ty c zn e g o  tra k to w a n a  je s t  
p rzed e  w s zy s tk im  ja k o  p ra c a  k ó łe k  
h o b by stó w  u p ra w ia ją c y c h  czy n n ie  
je d n ą  z d y s c y p lin  s z tu k i. P ra ca  w  
K lu b ie  p rzeb ieg a  w  trzec h  s e k c ja c h :  
m a la rs tw a , rz e ź b y  ł  rę k o d z ie ła  a r ty ­
s ty cznego . O p rócz in s tru k ta ż u  i po ­
ra d n ic tw a  W D K  w s p ó ło rg a n izu je  fe ­
s t iw a le , k o n k u rs y , w y s ta w y  i p rze ­
g lą d y  d o ro b k u  tw órczego  a m a to ró w . 
P ro g ra m  d z ia ła ln o ś c i K lu b u  z m ie ­
rz a  p rze d e  w s zy s tk im  do w y c h o w a ­
n ia  św iad o m e g o  o d b io rcy  s z tu k i* 
k s z ta łto w a n ia  u zd o ln ień  tw ó rc zy c h , 
u d z ie la n ia  p o m o c y  w  c z y n n y m  u -  
p ra w ia n iu  p la s ty k i. Z a ję c ia  o rg a n i­
zo w a n e  są je d e n  ra z  w  m ie s ią c u , 
ic h  u c ze s tn ic y  z w ie d za ją  w y s ta w y  
p la s tyc zn e  i  d yd a k ty c zn o -p ro b le m o -  
w e , b io rą  u d z ia ł w  s p e k ta k la c h  te­
a tra ln y c h , w ie czo ra ch  p o e z ji, k o n ­
ce rtac h . O becn ie  K lu b  zrzesza 118 
osób re p re z e n tu ją c y c h  ró żn e  zaw o d y  
i  sp e c ja ln o ś c i. N a jl ic zn ie js zą  g ru p ę , 
bo a ż  50 p roc. s ta no w ią  p ra c o w n ic y  
S to czn i S zc zec iń sk ie j, M P K , Z a rz ą ­
d u  P o rtu , Z a k ła d ó w  O d zie żo w yc h , 
P a p ie rn i S k o lw in . A k ty w n ą  g rupę  
sta n o w ią  tw ó rc y  n a u c zyc ie le . C złon ­
k a m i K lu b u  są tak że  le k a rz e , che­
m ic y , in ż y n ie ro w ie , ek o n o m iśc i, p ro  
fe s o ro w ie  w y żs zy c h  u cze ln i, s tuden  
c i, gosp o d yn ie  d om ow e. D o K lu b u  
n a le żą  ró w n ie ż  Ic ó le jarze -renciści. 
Role te m u  w  W D K  u rząd zo n o  g a b i­
n e t p la s ty c z n y , w  k tó ry m  o d b y w a ją  
się z a ję c ia  w a rszta to w e . W  k a żd a

środ ę  in s tru k to rz y  W D K  i  konsu  f i n  
c i p la s ty c zn i u d z ie la ją  p o ra d  z za­
k re s u  zag a d n ień  p la s ty c zn y c h . T w ó r  
cy  a m a to rz y  m o g ą  k o rzy s ta ć  z bo­
g a te j b ib lio te k i W D K . w  k tó re j zn a j 
d u ją  się k s ią ż k i te m a ty c z n ie  zw ią z a ­
ne ze s z tu k ą , a lb u m y , ze s ta w y  re p ro  
d u k c ji .  C z ło n k o w ie  K lu b u  b io rą  u -  
d z ia l w  d o ro czn y ch  w y s ta w a c h  19 ó r  
czości a m a to rs k ie j, ja k  ró w n ie ż  w y ­
s ta w ac h  i k o n k u rs a c h  o g ó ln o po l­
s k ic h , u z y s k u ją c  często za sw o je  
p ra c e  w ie le  n a g ró d  i  w y ró ż n ie ń . 
W a rto  wspof leć , że p ro g ra m  d z ia ­
ła ln o śc i K lu b u  P la s ty k a  A m a to ra  
o p ra c o w u je  czte ro os o b o w a R a d a  Spo  
leczna .

Z  K O Ń C E M  ka żdego  ro k u  o d b y w a  
się p o k a z  d o ro b k u  tw ó rcze g o  cz ło n ­
k ó w  K lu b u . N ie  ta k  d a w n o  m o g liś ­
m y  zap o zn a ć  się z p ra c a m i a m a to ­
ró w  p la s ty k ó w  n a e k s p o zy c ji u rz ą ­
d zo n e j to Z a m k u  K s ią żą t P o m o r­
s k ic h . W y s ta w a  ta  d o s ta rc zy ła  zw ie  
d z a ją c y m  w ie lu  w ra ż e ń . Z a s ta n a w ia  
ło  n ie  ty lk o  bogactw o  fo r m  czy  u -  
p ra w ia n y c h  g a tu n k ó io  a le  p rzede  
w s z y s tk im  ró żn orodność te m a ty c zn a . 
T e  w ła śc iw o ś c i są ty m  b a rd z ie j god  
n e  p o d k re ś le n ia , że u p ra w ia n ie  arna  
to rs k le j tw ó rczo ś c i p la s ty c zn e j w  n a  
s zy m  re g io n ie  n ie  w y w o d z i się z  
b e zp o ś red n ie j in s p ira c ji s z tu k ą  lu ­
d o w ą  ja k o  je d y n e g o  ź ró d ła , je s t  n a ­
to m ia s t n ie z w y k le  c ie k a w ą  p ró b ą  
tw o rz e n ia  n o w e j t r a d y c j i  p la s tyc z­
n e j . T a  z k o le i p o w s ta je  ja k o  ow oc  
w y o b ra ź n i i ta le n tu  lu d z i, d la  k tó ­
ry c h  s z tu k a  je s t  czy m ś b ard zo  po ­
t rz e b n y m  w  ży c iu .

R . U R B A Ń S K A

Kameralistyka
w Zamku

i

IS T O T N IE  -  p ięć  la t  to  n ie  je s t  
ta k  dużo , b y  u rzą d za ć  w ie lk i i 

h u c z n y  ju b ile u s z . C hoć z d ru g ie j  
stro n y , p ięć  la t, to  okre s  w  k tó ry m  
n ie m o w lę  s ta je  się n a  t y le  d o jrz a ­
łe , b y  ro z p o c z ą ć ' s tu d ia  w  p rze d ­
szk o lu , p ię c iu  la t  p o trze b u je  d w u -  
d zie s to dz iew ięc io le tn ia  n ie w ia s ta  by  
stać się  n ie w ia s tą  trzyd z ie s to le tn ią *  
a co n a jw a żn ie js ze  w  ciągu  p ięciu  
la t  p o w sta ło  i... p rzes taw a ło  is tn ie ć  
w ie le  zespołów  k a m e ra ln y c h . A  Z e ­
spó ł D a w n e j M u z y k i Szczec ińsk iego  
T o w a rz y s tw a  M u zyczn e g o  im . H . 
W ie n ia w s k ie g o  trw a . i  co w a ż n ie j­
sze ro z w ija  się p o m yś ln ie . Jego  
w y s tę p y  zo rg an izo w an e  z o k a z ji 5- 
le c ia  d z ia ła lno ś c i z a w ie ra ły  u tw o ry  
re p re ze n tu ją c e  ta k  m u z y k ę  p o lsk ą, 
ja k  i n a jw sp a n ia ls ze  d z ie ła  m u z y k i  
b a ro k o w e j (H a e n d e l, J a n  Sebastian  
B ac h ) i w czesnego ro k o k o  (Jan  
C h ris t ia n  B a c h ). Z a m ia s t p ró b  o -  
ce n y ty c h  k o n c e rtó w , z łó żm y  racze j 
g ra tu la c je  cz ło n k o m  zespołu  -- p a­
n io m  P o li Z u b rz y c k ie j — śp iew , C e­
c y lii K ra s ze w s k ie j -  k law e sy n *  
s k rz y p k o m : R o m a n o w i W o lfo w i i  
Z y g m u n to w i W a lte ro w i, o raz  w io ­
lo ncze liśc ie  S ta n is ła w o w i S a d ło w -  
s k ie m u . życ ząc im  za raze m  dalsze j 
o w o cn e j w s p ó łp ra c y  i — co n a jw a ż ­
n ie jsze  — w za je m n e g o  z ro z u m ie n ia  
w  k u lty w o w a n iu  te j tru d n e j d z ie ­
d z in y  s z tu k i, ja k ą  je s t m u z y k a  d a w ­
na. W y p a d a  ró w n ie ż  p o d z ięk o w ać  
św ie tn e m u  k a m e ra liś c ie , te n o ro w i 
E u g e n iu szo w i S ą s iad ko w i z W ro c ła ­
w ia  ża  w s p ó łu d z ia ł, d z ię k i k tó re m u  
k o n c e rty  z o k a z ji 5 -le c ia  d z ia ła ln o ­
ści Z D M  n a b ra ły  je szc ze w ię ks zeg o  
b la sk u .

Ju ż  to  p ra w d ę  m ó w i s ta re  po rze ­
k a d ło , g łoszące że  p rz y ja c ió ł pozna­
je m y  w  b ie dz ie . B o  też  zarząd  T o ­
w a rz y s tw a  M u zyczn e g o  z n a la z ł się 
w  tru d n e j s y tu a c ji, g d y  o ka za ło  się, 
że  so lista O p e ry  B a łty c k ie j J e rz y  
S zy m a ń s k i n ie  b ęd z ie  m ó g ł w z ią ć  
u d z ia łu  w  o s ta tn im  w  ty m  ro k u  
k o n c e rc ie  „ p rz y  k a w ie  i ś w iec ac h ". 
I  w ó w c zas  w  su k u rs  p rzy s z ła  n ie ­
zaw o dn a  K ry s ty n a  In g e rs le b e n , k tó ­
ra  ś liczn ie  za in te rp re to w a la  p ie śn i 
S c h u be rta  („ H o rc h , h orch  ' d ie  
L e rc h “ ) ,  S zy m an o w s k ieg o  („ L e c io ły  
ż u ra w ie “ ) i  M o n iu s z k i i  N o w o w ie j­
sk iego. O p ró c z p ię k n ie  p ro w a dzo ­
nego głosu, n a  szczególne p o d k re ­
ś len ie  zas łu g u je  u  śp ie w a c zk i bez­
b łę d n a  d y k c ja , d z ię k i k tó re j tekst 
sta je  się ró w n o w a ż n y m  e lem e n te m  
estetycznego d o zn an ia . Z  d u ż y m  za­
in te re so w a n ie m  o c ze k iw a liś m y  w y ­
stępu  p o zn ańsk iego  p ia n is ty , W a ld e ­
m a ra  A n d rze je w s k ie g o , k tó ry  w y k o ­
n a ł S o n a tę  W a ld s te in o w s k ą  B e e th o -  
ve n a . L is z ta  ..F u n é ra il le s “  i  S zy m a ­
n ow sk iego  ..B ła ze n  T a n tr is “ . Je ś li 
m a m  oceniać g rę  A ndrzejew skiego ,- 
to  c h y b a  k o le jn o ś ć  w y k o n y w a n y c h  
u tw o ró w  w y z n a c z a ła  je d nocześn ie  
g ra d a c ję  p rze ży ć  m u zy c zn y c h  słu ­
chaczy . Je śli S o n a ta  op. 53 w y w o ­
ła ła  n ie do s yt u  o d b io rcó w , to  b y ło  
to  spow o d o w a n e um ie szc zen ie m  te­
go u tw o ru  n a  p o czą tk u  p rogram u,- 
k ie d y  s iłą  rze czy  p ia n is ta  je s t — 
m ó w ią c  żargo n e m  m u zy c zn y m  — 
„n ie  ro z g rz a n y “  zaś fo rm a  i ła d u ­
n e k  e m o c jo n a ln y  d z ie lą  w y m a g a  
m a x im u m  m o b iliz a c ji. L is z t  pod ob a ł 
m i się o w ie le  b a rd z ie j, zaś S zy ­
m a n o w s k i n ie  p o zo staw ia ł n ic  do  
życ zen ia . K u lm in a c ją  w s zak że  w ie ­
czo ru  b y ło  w y k o n a n ie  „ W a r ia c j i  n a  
te m a t P a g a n in ie g o “ n a  d w a  fo r te ­
p ia n y , p rz v  c zy m  p a rtn e re m  W a ld e ­
m a ra  A n d rze je w s k ie g o  b y ł szcze­
c iń sk i p ia n is ta . F ra n c is ze k  G a jb  
(p e łn ią c y  ró w n ie ż  tego w ie c zo ru  
fu n k c ję  a k o m p a n ia to ra ). M u z y k a  ta  
-  p o w sta ła  w  1941 ro k u  — zacho ­
w a ła  w  p e łn i sw ą św ieżość, zaś w y ­
k o n a n ie  je j  p rze z  p o zn ań sk o -s zcze -  
c iń sk i ta n d e m  p rz y p a d ło  t a k  b a r ­
dzo  do  gustu  s łu ch ac zo m , że z m u s ili 
o n i p ia n is tó w  do p o w tó rze n ia  u tw o-. 
ru  w  całości.

J E D N Y M  S Ł O W E M  -  o s ta tn i W 
u b . ro k u  m u z y c z n y  w ie c z ó r n a  
Z a m k u  b y ł  b a rd zo  u d a n y , do  cze­
go p rz y c z y n iło  się ró w n ie ż  słow o  
w ią żą c e  o p ra c o w a n e  p rze z  A n to n ie ­
go H u e b n e ra .

W A L E R IA N  P A W Ł O W S K I

Kilka słów na tema! roku 1889

W  czym u9oku|@my 
m ilianly złotych

P L A N  T E G O R O C Z N Y  P R Z E W ID U J E  zn a c zn y  w zro s t n a k ła d ó w  
In w e s ty c y jn y c h  n a g ospodarkę k o m u n a ln ą . W  sto su n k u  do p rz e w id y ­
w a n eg o  w y k o n a n ia  u b ieg łego  ro k u  zw ię k s z a ją  się one o b lis ko  
500 m ilio n ó w  z ło ty c h  i  p rz e k ra c z a ją  4 m il ia rd y . N a  co p ó jd ą  i ja k ie  
p rzyn ios ą  e fe k ty ?

W iększość z ło tó w e k  z te j  s u m y  p o ch ło n ą  w y d a tk i n a  za k u p  tab o ­
ru  spec ja ln e g o , g łó w n ie  t ra m w a jó w , au to b u só w  o ra z  sa m ochodów  
flo o czy szczan ia  m ia s t. W  lic zb ac h  b ezw zg lęd n yc h  oznacza to , że n a -  
iz a  k o m u n ik a c ja  m ie js k a  w zb o g ac i się w  ty m  ro k u  o b lis k o  1,5 tys . 
je d n o s te k  w  p rz e lic z e n iu  n a tz w . ta b o r u m o w n y  o po jem no ś c i 80 
m ie js c . Je ś li u w z g lę d n im y  u b y tk i z t y tu łu  sta rośc i p o ja zd ó w , k tó re  
trze b a  będ z ie  w y c o fa ć  z e k s p lo a ta c ji — łą c zn y  stan  ta b o ru  w  ro k u  
b ie żąc ym  w zro ś n ie  o p ra w ie  (  p ro c ., p rz y  je d no c zes n ym  zw ię ks zen iu  
iię  p rze w o zó w  p as aże rsk ic h  o oko ło  3 p ro c . N o w y  ta b o r z a s ili g lów - 
l i e  k o m u n ik a c ję  w  d u ży c h  m ia s tac h .

W  w y d a tk a c h  p la n u  te re n ó w  ego — s ta n o w ią  część k w o ty  4 m i­
lia rd ó w  z ł — p o d staw o w ą p o zyc ję  w  n a k ła d a c h  s ta n o w ią  ś ro d k i na 
budow ę i  ro zb u d o w ę  tego t y p u  u rząd ze ń  in ż y n ie ry jn y c h , k tó re  
(Yiążą się z u z b ro je n ie m  te re n ó w  m ie js k ic h  — g łó w n ie  w  sieć w o -  
lo c ią g o w ą  i  k a n a l iz a c y jn ą , p rze w o d y  c iep ło w n ic ze  o ra z  d ro g i. S po­
nad 2,6 m ld  z ło ty c h  p rzezn a czo n  j  ch w  p la n ie  te re n o w y m  n a  gospo- 
fta rkę k o m u n a ln ą  p ó jd z ie  n a  te  ce le b lis k o  63 p ro c ., a  w ię c  o 5 p roc. 
w ię ce j n iż  w  ro k u  u b ie g ły m .

Z n a c zn e  ś ro d k i u lo k u je m y  w  re m o n ta c h  b u d y n k ó w  m ie szk a lny ch , 
k tó re  od ła t  p ro szą  się o s w o ją  d ru g ą  m łodość. N a k ła d y  w  te j 
dzie dz in ie  ro s n ą  o 8,4 p ro c . w  re m o n ta c h  k a p ita ln y c h  o ra z  o 2,5 proc. 
w  re m o n ta c h  b ie żąc yc h , fin a n s o w a n y c h  z w p ły w ó w  czy n szó w  w  ro ku  
1969. O b lis k o  24 p ro c . w ię c e j w y d a m y  ta k ż e  n a  re m o n ty  k a p ita ln e  
urząd ze ń  k o m u n a ln y c h  ja k  g azo w n ie  i e le k tro c ie p ło w n ie  o raz  n a  m o ­
d e rn iz a c je  i  p rzeb u d o w ę d ró g  p rze lo to w y c h  w  m ia s ta c h . (L sk )
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Młodzi szczypiorniści zdali egzamin na piqłkę!

Drugie zwycięstwo
„ b ia ło -c z e rw o n y c h “  nad NRD

Z D U Ż Y M  Z A C IE K A W IE N IE M  Ś L E D Z IL I S Z C Z E C IŃ S C Y  O rg a n iz a c ja  za w od ó w  i ty m  
K IB IC E  D W A  M IĘ D Z Y P A Ń S T W O W E  S P O T K A N IA  M Ł O - ra ze m  b a rdzo  spraw na. 
D Z IE Ż O W Y C H  R E P R E Z E N T A C J I P IŁ K A R Z Y  R Ę C Z N Y C H  I  jeszcze jedno . P rz e w id z ia n y  
P O L S K I I  N R D  N A  P A R K IE C IE  S Z C Z E C IŃ S K IE J  H A L I  do re p re z e n ta c ji P o lsk i, za w o d - 
S P O R TO W E J. n iłc  szczecińsk ie  P ogoni, K a z i-

^  .  m ie rz  H u n d e rt  bez u s p ra w ie a li-
W  O B Y D W Ó C H  zespołach za- W  sobotę P o lska  w y g ra ła  w j en ia  n ie  u czes tn iczy ł w  

g ra l i  za w od n icy  n a jm ło d s i, p rze  15:9 (6:5), p rz y  czym  n a jle p s z y m  p rze dm e czo w ym  zg ru p o w a n iu  
w id z ia n i do k a d ry  o l im p ijs k ie j,  z a w o d n ik ie m  b y ł uczeń szko ły  k a d ry . (a)
Zespó ł n ie m ie c k i, po k tó ry m  z Ta rn ow a , F ra n c iszek  G ąs io r, 
sobie  w ie le  ob iecyw ano, ra c z e j s trze lec  p ię c iu  b ram ek, 
z a w ió d ł G ra ł schem atyczn ie  1 N ie ź le  w y p a d li także  W acho- 
d o s ło w n ie  „ w y b i t y ”  zos ta ł p rzez  w ic z  z P io trk o w a , M e lc e r z 
P o la k ó w  z „ r y tm u ”  B ia łeg o s to ku , Z d z ie bko  z G K S

Nasz zespół, ró w n ie ż  ekspe - W ybrzeże  (G dańsk), S o k o ło w s k i 
ry m e n ta ln y , z a g ra ł nad spo d z ie - z w ro c ła w s k ie g o  Ś ląska  i  C ze r- 
w a n ie  d ob rze  —  zw łaszcza w  n ia w s k i z A Z S  K ra k ó w .
obron ie .

Sejmik żeglarzy
S E J M IK  szczecińsk ich  żeg la ­

rz y , k tó r y  o b ra d o w a ł w  sobotę 
w  S a li S zw e d zk ie j W D K  w  
S zczecin ie  d o k o n a ł oceny d z ia ­
ła ln o ś c i z w ią z k u  o raz  w y ty c z y ł 
n o w e  k ie ru n k i jego  ro z w o ju . 
W y b ra n o  ró w n ie ż  n ow e  w ładze. 
N a  cze le  za rządu  s ta n ą ł d y re k ­
t o r  P o ls k ie j Ż e g lu g i M o rs k ie j 
R ysza rd  K a rg e r.

W  sp o tk a n iu  n ie d z ie ln y m  ze­
spó ł P o ls k i w z m o c n ił jeszcze 
u ta le n to w a n y  A n d rz e j L ech  z 
g d a ń s k ie j S p ó jn i. W y g ra liś m y  
p e w n ie  10:7 (5:5). P o d o b a li się 
znow u  M e lce r, a ta kże  A n tc z a k  
ze Ś ląska  W ro c ła w , G o liń s k i z 
W a rs z a w ia n k i i  J u rczyg a  z P o ­
g on i Zabrze.

N a jle p s z y m  z a w o d n ik ie m  w  
zespole p o ls k im  b y ł je d n a k  
b ra m k a rz  H e n ry k  R o z m ia re k  z 
poznańskiego  G ru n w a ld u , k tó ­
rego  w  n ie d z ie lę  z m ie n ił W. 
N o w iń s k i —  A Z S  W arszaw a.

Juniorzy Legii 
wygrali ze Spartą

18 lim. zobaczymy ich na szosach szczecińskich

Z Oslo wystartuje 21 załóg
do tegorocznego RMC

A W IĘ C  znam y ju ż  osta- d w a  w ozy, a także  A lfa  Romeo 
teczną liczbę załóg samo- i  V o lv o  123 G ra n d  T u rizm o . 
chodowych, które w ystartu - W śród pozosta łych  sam ochodów  
ją  do X X X V I I I  Ra jdu  są także  szw edzkie  S A A B -y  V -4  
Monte Carto ze stolicy N o r- z s iln ik a m i Fo rda  i je dn a  Sko- 
wegii Oslo. O statni kom u- da 1000 M B  z za łogą norw eską , 
nikat B iura  O rganizacyjne- Ja k  j u 2  in f o r m o w a l iś m y , w 

ty m  ro k u  u le g ła  z m ia n ie  tras a  p ro ­
w ad ząc a  przez Z ie m ie  S zczecińską. 
Z a w o d n ic y  ci p rze k ro c zą  g ran icę  

17, szwedzkie —  p o lsk ą  W Ś w in o u jś c iu  a n ie  w  K o ł­
b a s k o w ie . P rze 2  B a łty k  ra jd o w c y  
p rz e p ra w ią  się p o ls k im  p rom em  
„ G R Y F ” , k tó ry  zab ie rze  ic h  z Ystad  
w  godzinacb  ra n n y c h  18 s ty czn ia  b r  
W  Ś w in o u jś c iu  za w o d n ic y  w y ła d u ­
ją  się z p ro m u  oko ło  godz. 14.

go podaje, że z Oslo w y je - 
dzie 21 załóg w  ty m : nor­
weskich 
3, fińska -  1.

W SRO D te j 21-o so bo w e j e k i­
py n ie  m a znanych  i p o p u la rn y c h  
nazwisk. Jeże li chodzi o wozy,
na których będą startować te  e - n ato m ia s t “p ie rw s za  za łoga z pk ć  
kipy  należy w ym ienić przede £rzy. pr?mie w y s ta r tu je  do dalsze j 
wszystkim  B M W  2002 T I  (2 za- 
lo g i) oraz N S U  1200 T T , rów nież

Szczecinionki
najlepsze

w  zwycięskiej
reprezentacji Polski

W  M IĘ D Z Y N A R O D O W Y M  
s p o tk a n iu  p i łk i  rę czn e j k o b ie t 
P o lska  poko na ła  B u łg a r ię  29:5 
(11:2). P rzew aga  zespołu  p o l­
sk ie go  nad  a m b itn ie  wałczącą  
d ru ż y n ą  gości b y ła  szczególn ie  
w y ra ź n a  w  d ru g ie j części po­
je d y n k u . W  n aszym  zespole n a j 
le p ie j s p is y w a ły  się: ro z g ry w a ­
ją ca  K o s to rz -M ic h a ls k a , b ra m - 
k a rk a  U lic z k a , D resze r o raz 
P io tro w s k a  i Z a w iś liń s k a , ze 
szczec ińsk ie j P ogoni.

S zczecin  p rz e g ra ł  
z  W ro c ła w ie m

w turnieju koszykówki
W  N IE D Z IE L Ę  za k o ń c zy ł się  w  

K o s z a lin ie  tu rn ie j k o s z y k ó w k i m ęż  
c zy zn  o P u c h a r Z ie m  N a d b a łty ­
c k ic h  i  N a d o d rza ń s k ic h .

W  o sta tn im  d n iu  tu rn ie ju  o d b y ły  
Bię c z te ry  s p o tk a n ia . A  oto ic h  w y  
n ik i :  B ydgoszcz -  G d a ń s k  89:7H
(38:38), W ro c ła w  — Szczec in  — 71:6r» 
(37:34), O ls z tyn  -  O p o le  33:79 
(37:32), Z ie lo n a  G ó ra  -  K o sza lin  
B3:77 (38:27).

W  og ó ln ej k la s y f ik a c ji  p ie rw sze  
m ie js c e  i p u c h a r u fu n d o w a n y  
p rzez  p rzew o dn iczą ce go  G K K F iT  -  
W ło d z im ie rza  R ec zka  zd o b y li koszy  
k a rz e  B ydgoszczy, k tó ry c h  d ru ż y n a  
o p a rta  b y ła  n a I- l ig o w y m  A Z S  z T o  
ru n ią . N as tę p n e  m ie js ca  w  k o le jn o  
śc i z a ję ły  d ru ż y n y :  G d a ń s k a , W ro ­
c ła w ia , S Z C Z E C IN A , Z ie lo n e j G ó -  j 
ry, O ls z ty n a , © p o la  i  K o s za lin a . I

d ro g i ju ż  o godz. 15.05.
D R U G I P u n k t K o n tro li Cza­

su zosta ł w yznaczony p rz y  m o­
te lu  „R e la k s ”  gdzie p rzy ja zd  
p ierw szego z a w od n ika  jes t spo­
d z iew an y o ko ło  godz. 16.20. Po 
k ró tk im  w yp oczyn ku  i  p rzy ję c iu  
z a w o d n ikó w  przez gospodarzy 
P K C  — szczeciński A u to m o b il­
k lu b  — od godz. 17 zaw odn icy  
będą s ta rto w a ć  k o le jn o  co 
1 m in . do da lsze j d ro g i p ro w a ­
dzące j przez G orzów  W ie lk o p o l­
sk i i Poznań. W  s to lic y  W ie lk o ­
p o lsk i za w od n icy  c i s p o tk a ją  s ir 
z ra jd o w c a m i s ta r tu ją c y m i z 
W arszaw y, z k tó r y m i w spó ln ie  
ju ż  będą k o n ty n u o w a ć  ten  l i ­
czący ponad 3,5 tys. k m  ra jd  aż 
do M o n te  C a rlo  (Boz)

S P O T K A N IE  o m is trz o s tw o  
I  l ig i  c e n tra ln e j ju n io ró w  
h o k e ju  na lo dz ie , rozegrane  w  
n ie d z ie ln e  p o łu d n ie  na szczecin 
s k im  L o d o g ry f ie  pom iędzy  Le 
g ią  W arszaw a  i  m ie jsco w ą  
S pa rtą , zakoń czy ło  się p rz e k o ­
n y w a ją c y m  zw yc ię s tw e m  gości 
12:6 (3:3, 4:0, 5:3).

W A R S Z A W IA C Y  le p ie j p rz y  
g o to w a n i te ch n iczn ie , b y l i  szyb 
si w  a k c ja c h  pod b ram kow ych . 
„S p a r ta n o m ”  za b ra k ło  w y ra ź ­
n ie  k o n d y c ji,  ca ła  d ru żyna  g ra ­
ła  n ie m ra w o  i  chao tyczn ie , a 
poszczegó lnym  a k c jo m  b ra k  b y ­
ło  w yko ńcze n ia .

W  n a jb liż s z ą  sobotę i  n ie d 2ue- 
lę  ju n io r z y  S p a rty  gościć będą 
u s ieb ie  zn ow u  b a rdzo  d o b ry  
zespół łó d zk ie g o  Ł K S , będący 
„b e z p o ś re d n im ”  zapleczem  d ru  
ż y n y  I i - l ig o w e j.  M ecz n ie w ą t 
p l iw ie  t ru d n y  i  „s p a rta n ie ”  bę­
dą m u s ie li dać z s iebie  w szys t­
ko, a by  uzyskać w y n ik  hono ­
ro w y . (a

Ogniwo lepsze
od Stilonu!

D W A  S P O T K A N IA  w  h oke ­
ju  na lo d z ie  o m is trz o s tw o  l ig i 
o k rę g o w e j na szczecińsk im  L o ­
d o g ry f ie  p om ięd zy  M K S  O g n i­
w o  i S tilo n e m  G orzów  z a koń ­
c z y ły  s ię  zdecydow anym  z w y ­
c ię s tw em  gospodarzy a w  n ie ­
d z ie ln y m  re w a nżu  p o tw ie rd z iło  
sw o ją  su prem a c ję  zw yc ięs tw em  
8:2 (1:0, 4:1, 3:1).

Poziom gry, który nie wróży
sukcesów w ekstraklasie!

NIESPODZIEWANA PORAŻKA
siatkarzy Pogoni

PO P IĄ T K O W Y M  z w y c ię -  P O R A Ż K A  P og o n i jes t dużą, 
¡¿Lwie s ia tk a rz y  szczec iń - p rz y k rą  n iesp o dz ian ką . Zespó ł 
sk ’ ®i P ogon i nad  o ls z ty ń -  szczecińsk i b ow iem , ro z e g ra ł to 

s k im  A ZS , w szyscy s y m p a ty c y  sp o tk a n ie  na ko m p ro m itu ją - 
naszego zespołu s ą d z il i,  że ic h  c y m  w prost poziomie. Dobrze  
p u p ile  p o w tó rz ą  sukces ró w n ie ż  g ra ją c y  goście, b e z lito śn ie  o b - 
w  n ied z ie lę , w  p o je d y n k u  z n a ż y li w s z y s tk ie  s ła be  strony  
m ie le cką  S ta lą  —  d ru ż y n ą  zn a - nasze j d ru ż y n y , 
czn ie  n iż e j n o to w an ą , n iż  a k a -  Pierwsze dW(ą sety S ta lrozs trzy - 

gnęla na swoją korzyść bez więk- 
a em icy  z O lsz tyna . S ta ło  się Szego trudu, będąc drużyną zdecy 
je d n a k  inacze j, s ta l  M ie le c  n ie  aowanie lepszą. Pod koniec I I  seta  
dała  szczec ińsk im  p o r to w c o m  szczeciniacy przyspieszają nieco

, _ . . . _____ „ „  tempo gry, nawiązując ze swymi
n a w e t  n a j m n ie j s z y c h  s z a n s  na ry w a la m i ró w n o rżę d n ą  w a lk ę . P rzs  
z w y c ię s t w o ,  p o k o n u ją c  ic h  3:1 g ry w a ją  je d n a k  seta 15:12.
(15:11, 15:12, 8:15, 15.8).

W ie lk a  szansa s trze lców  P ion ie ra

Szczecińscy kolejarze
w czołówce rozgrywek ligowych

P O L S K I Z W IĄ Z E K  S T R Z E L E C T W A  S P O R T O W E G O  ogłosił 
ofic ja lne  w y n ik i rozgryw ek o m istrzostwo I I  lig i strzeleckiej, 
w  których  uczestniczyły cztery zespoły okręgu szczecińskiego: 
K K S  P io n ier, K S  LO K  „ G ry f” Szczecin, K S  L O K  „Baszta” 
G ryfia  i K S  L O K  „Odra” Świnoujście.

A  O T O  końcowa tabela, w  „
k tó re j sklasyfikowano 40 d ru -  k s  %Ver“  u s iS  ® 
żyn uczestniczących w  rozgryw  3) pks  l o k  Starachowice
ka ch  m is trz o w s k ic h :

pkt.
1180
1118
1106
1044
1017

Nowe w iedze WOPR-u
W  u ro c zy s te j, p o d n io s łe j a  za ra  zem  tw ó rc z e j a tm osferze  o b rad o ­

w a ł w c z o ra j w  Szczec in ie  I  W o je  w ó d z k i Z ja z d  W odnego  O c h o tn i­
czego P o g o tow ia  R atu n ko w e g o . W  z je źd z ie  ty m  op ró cz  d elegatów  re ­
p re ze n tu ją c y c h  o g n iw o  te re n o w e , u cze s tn ic zy li p rzed s ta w ic ie le *  
W K Z Z , W K U P , L O K , M O , O R M O , Z M S , Z H P , O Z P . W ładze sp o rto w e  
re p re z e n to w a li:  w ic ep rze w o d n iczą c  y  W K K F iT ,  H e n ry k  K o z ło w s k i i 
A lfre d  W a lic k i.
PO  R E F E R A C IE  u stęp u ją ce g o  za - dze. N a  cze le  21-osobowego za rz ą -  

rzą d u  w y w ią z a ła  się ż y w a  i b a rd zo  du  s ta n ą ł p o n o w n ie  m jr  D io n izy  
c ie k a w a  d ys k u s ja . T a k  d e leg ac i, K lim a s . W ice p reze sa m i zo s ta li:  J e -  
ja k  i zap roszen i a k ty w iś c i W O P R  rz y  B a k u ła  i  K rz y s z to f S zy m ań s k i, 
o raz  p rze d s ta w ic ie le  o rg a n iza c ji i P o n a d to  w  sk ła d  p rezy d iu m  w e sz li: 
in s ty tu c ji w s p ó łd z ia ła ją c y c h  z W od  S ta n is ła w  F e n ik o w s k i -  s e k ra ia rz , 
n y m  O c n o tn ic zy m  P o g o to w ie m  R a S ta n is ła w a  G o łą b e k  -  s k a rb n ik  o - 
tu n k o w y m  zg ło s ili szereg  ce n n yc h  ęąz J e rz y  K o n o p k a  i Z b ig n ie w  Soł 
w n io s k ó w  zm ie rz a ją c y c h  do zap e w  ga. , r \
n ie n ia  w a ru n k ó w  dalszego ro zw o ju  
te j o rg a n iz a c ji.

N a  za k o ń cze n ie  p o d ję to  u ch w a łę , 
k tó ra  p o z y ty w n ie  o ce n ia  d o ty c h ­
czasow y d o ro b e k  W O P R  w  w o j.  
szc zec ińskim  o raz  us ta la  k ie ru n k i 
d z ia ła n ia  n a n a jb liżs zy  o kre s . W ię k  
szość ty c h  w n io s k ó w  szczecińscy  
w c p ro w c y  p rze d s ta w ią  na k r a jo ­
w y m  z je źd z ie , k tó ry  z b ie ra  się w  
p o ło w ie  lu te g o  w  W ars zaw ie .

N a  ap e l d e le g a c ji szc zec iń s k ie j 
z ja zd  p o s ta n o w ił w łą c zy ć  szczec iń ­
sk ie  zespoły do  o g ó ln o k ra jo w e j 
a k c j i  „b ezp ie czn e  lo d y “ .

N ie d z ie ln y  s e jm ik  z a tw ie rd z ił no - 
y  s ta tu t  o rg a n iz a c ji w o je w ó d z ­

k ie j W O P R  o ra z  w y b ra ł n o w e  w ła -

la n ia  pływania
dla dorosfych

O D D Z IA Ł  M IE J S K I P T T K  o rg a n i­
z u je  k o le jn y  k u rs  n a u k i p ły w a n ia  
d la  d o ro s ły ch . Z a ję c ia  pod k ie ro w ­
n ic tw e m  w y k w a lif ik o w a n e g o  t re n e ­
ra  odbs’W'ać się  będą w  środ y  i 
c z w a rtk i od godz. 20-21 d la  p o czą t­
k u ją c y c h  i od godz. 21 do  22 d la  
z a a w a n s o w a n y c h . Z ap is y  w  n a jb l iż ­
szy w to re k  od godz. 20 n a p ły w a l­
n i p rz y  p i. O r ła . (a)

4) Z G K S  „ G r y f “  S łu p s k
5) W K S  „L e g ia “  I I  W -w a
6) K K S  „ P IO N IE R “  Szczecin
7) W K S  „ P o lo n ia “  J e le n ia  G .
8) K S  „ G w a rd ia “  I I  Z ie lo n a  G .
9) W K S  „Ś lą s k “  U  W ro c ła w
10) A Z S  G liw ic e  932

P O Z O S T A Ł E  szc zec ińskie  zespoły  
u p la s o w a ły  s ię : 24) K K S  „B a s z ta “  
G ry fic e  -  573 p k t ., 26) K K S  „O d ­
ra “  Ś w in o u jś c ie  — 537 p k t ., 38) 
K K S  L O K  „ G r y f “  Szczec in  -  311 
p k t.

A w a n s  d o  I  l ig i w y w a lc z y ły  W K S  
„ L u b lin ia n k a “  i  K S  „ S te r“  U s t­
ka .

W  bież. ro k u  I I  lig a  s trze lec ka  
p o d zie lon a  zos ta ła  n a g ru p ę  „ A “  
i g ru p ę  „ B “ . G ru p ę  „ A “  s ta nc w ić  
b ęd z ie  9 n a jle p s zy c h  d ru ż y n  I I ‘ lig i, 
k tó re  w  sp o tk a n ia c h  bezpośredn ich  
w a lczy ć  b ę d ą  o a w an s  do  I  lig i .

W  g ru p ie  „ B “  z n a jd u ją  się po  
zostałe d ru ż y n y , k tó re  ro z g ry w k i  
strze le c k ie  o d b y w a ć  będą , j a k  d o ­
tychczas , s y s te m em  k o re sp o n d en ­
c y jn y m .

W  obecnym  u k ła d z ie  szcze­
c iń s k i K K S  „P io n ie r ” , ja k o  je ­
d y n y  re p re z e n ta n t o k rę g u  szcze 
f iń s k ie g o  g ru p y  „ A ”  I I  l ig i,  m a 
pow ażne szanse zd obyc ia  m i­
s trz o s tw a  g ru p y  i  u zyskan ia  
a w ansu  do I  l ig i .  (a),

N ie m n ie j je d n a k  w  trze c im  secie  
P o goń  je s t ju ż  od p o czą tk u  g ry  
ró w n o rzę d n y m , a n a w e t le p szy m  
p a rtn e re m , b o w ie m  w y g ry w a  15:8. 
M a  to  s w o je  o d b ic ie  ró w n ie ż  w  I V  
secie, n a  p o czą tk u  k tó re go  p o rto w ­
c y  u z y s k u ją  p rze w a g ę  5:1.

S ta l g ra  je d n a k  n ie z w y k le  c z u j­
n ie , sk u te c zn ie  w y k o rz y s tu ją c  
w s zy s tk ie  b łę dy  naszego zespo łu . 
P rze w a g a  s z y b k o  m a le je . P o  u zy ­
sk a n iu  p rzez  S ta l re m isu  5:5, por­
to w c y  zn o w u  w y ch o d zą  n a p ro w a ­
d zen ie . Jest 8:6.

I  w ię c e j p u n k tó w  n ie s te ty  p o r­
tow com  n ie  ud a ło  się zdobyć . S ta l 
n a to m ia s t zd o b y w a  k o le jn o  9 o u n k  
to w  p o trzeb n yc h  je j  do  zw y c ię s tw a .

Chaotycznie, bez żadnej kon­
cepcji g rający szczecinianie, 
nie p o tra fili w ięc wykorzystać  
szansy na zwycięstwo, szansy 
ja k ą  daw a ł im  w łasny teren.

W  pozosta łych  sp o tk a n ia c h  o  m i  
strzo s tw o  I  l ig i ro zeg ra n yc h  w  p ią  
te k  i sobotę o ra z  w  n ie d z ie lę  pad  
ły  n as tę p u jąc e  ro zs trzy g n ię c ia :  

G w a rd ia  W ro c ła w  — H u tn ik  N o ­
w a  H u ta  3:1 (16:14. 15:11, 5:15, 15:13).

C h e łm ie c  W a łb rz y c h  — G K S  K a ­
to w ic e  3:1 (15:9, 13:15. 16:14, 15:10).

A Z S  — W -w a  — A n ila n a  Ł ó d ź  
3:0 (15:11, 15:3, 15:11).

L eg ia  — L Z S  M azo w s ze 3:0 (15:3. 
15:9. 15:11).

A Z S  G d a ń s k  — S ta l M ie le c  3:6 ' 
(15:10, 15:8, 15:7).

A Z S  G d a ń s k  -  A Z S  O ls z ty n  3:1, 
G w a rd ia  W ro c ła w  -  G K S  2:3, 
C h e łm ie c  -  H u tn ik  0:3,
A Z S  W -w a  — L Z S  M azo w s ze  3:6, 
L e g ia  -  A n ila n a  3:1.
A  o to  a k tu a ln a  ta b e la :
1. H u tn ik  3:1 10:4
2. G K S
3. A Z S  W ars zaw a
4. L eg ia
5. A Z S  G d .
6. A n ila n a
7. L Z 3  M azow sze
8. G w a rd ia  W ro c ła w
9. A Z S  O ls ztyn

10. S ta ł M ie le c
11. C h e łm iec
12. Pogoń

10:5

5:16

( ja -g r )

TU TOT(
W  T O T O -L O T K U  w y lo so w a n o  n a  

stę pu jąc e  n u m e ry :  3, 12, 14, 31, 
34, 36, dod . 35.

U W A G A  C Z Y T E L N IC Y !
Z  pow o d u  n a w a łu  w ia d om ośc i 

s p o rto w y c h  — k o le jn y  odc in e k  
p ow ieśc i ukaże się w  num erze  
ju trz e js z y m . P rzepraszam y!
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P O N IE D Z IA Ł E K  
13 S T Y C Z N IA

D Z lS : Bogum iły  
J U T R O : Feliksa

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  duże, 

m o żliw ość  opadów  deszczu. 
Tem p. o k . 0 st. W ia t ry  u -  
m ia rko w a n e , p o lu d n io w o -  
-w schodn ie .

RADfi DHIA
A  O  porządek należy dbać 

nie ty lko  we w łasnym  
m ieszkaniu! W ygląd k la tk i 
schodowej czy podwórka  
— także świadczy o ku ltu ­
rze m ieszkańców!

TEATRY

P O L S K I i  W S P Ó Ł C Z E S N Y  -  n ie ­
c zy n n e . M U Z Y C Z N Y  -  „S tu d e n t  
Ż e b ra k “  g . 19.

KINA

D E L F IN  ( te l. 468-78) -  „P o w ię k s zę  
n ie “  g. 10.30, 13, 15.30, 18, 20.30 -  
ang . od la t  18 (p o n ie d z ia łe k  i  w to  
re k ) .  K O S M O S  (te l. 355-02) -  „G o ­
rą ce  ż y c ie “ g. 9, 11.15, 13.30, 16, 
18.30, 21 — w ! . -  — p a n o ra m , od la t  
16 (p o n ie d z ia łe k  i w to re k ). C O L O S -  
S E U M  (te l. 458-18) -  „ Z a b a w a  w  
m a s a k rę “  g . 11.15, 13.30, 16, 18.30, 
21 -  f r .  od la t  16 (p o n ie d z ia łe k  i 
W to re k ). B A Ł T Y K  (te l. 733-35) -  „ A -  
g en t o d w óch  tw a rz a c h “  g. 15, 17.45,
20.30 -  f r .  — od la t  14 (w to re k  
i  ś r o d a ) ; P O L O N IA  (te l. 218-34) -  
-„C zarny m u sta ng “  g. 14; „A n g e lik a  
1 k r ó l“  g. 16, 18.15, 20.30 -  f r .-w ł.  
od  la t  16 -  p a n o ra m .; w t o r e k :
5,C za rn y  m u sta ng “  g . 10, 12 — U S A  
-  od la t  11; „ A n n a  K a re n in a “  g. 
14, 17, 20 -  ra dź. od la t  16; P IO ­
N IE R  (te l. 475-02) -  „ M y s ie  f ig le “ 
g. 10: „ N a ja z d  C zarnego  K s ię c ia “

Nie ma torów
— są wypadki

Saneczkami 
pod koła „Wołgi“

K IL K A  D N I te m u , w  a r ty k u le  pt. 
„ K to  u m y w a  ręce?“  o m a w ia liś m y  
p ro b le m  p rzy g o to w a n ia  te re n ów  do 
zab a w  z im o w y c h  d la  d z ie c i: lodo ­
w is k , to ró w  san ec zko w y ch  itd .

P o dobno  k i lk a  u lic , n a  k tó ry c h  
n o tu je  się m in im a ln y  ru ch  k o ło w y , 
m ia ło  b y ć  z a m k n ię ty c h  d la  p o jaz ­
d ó w  m echan iczn yc h  — a p rzeznaczo  
n yc h  w y łą c z n ie  d la  a m a to ró w  spor 
tó w  z im o w y c h . N ie s te ty , n ic  z  tego  
n ie  w y sz ło , w s k u te k  sprze c iw u  k o ­
m is ji, złożonej z p rze d s ta w ic ie li 
w y d z . k o m u n ik a c ji P re z . M R N ,  
M 75DP i W K K F iT . A  p rzec ie ż  p ro ­
je k to d a w c o m  -  k o n k re tn ie  K o m e n ­
d z ie  R u ch u  M O  -  ch o d z iło  p rzede  
w s zys tk im  o bezp ieczeństw o  m a ­
ły c h  sa n e c zk a rzy  i  ły ż w ia rz y .

N a  re z u lta ty  te j, n aszym  zd a n ie m , 
n ie fo rtu n n e j d e c y z ji n ie  trz e b a  b y ­
ło  d ługo  czekać. W c zo ra j — o k . 
godz. 20 -  u zb iegu u lic  S taszica i  
L u b o m irs k ie g o , z je żd ża ją c a  n a  san­
ka c h  ze zbocza 12 -le triia  A lic ja  T . 
w p a d ła  pod k o ła  „ W o łg i“ . K ie r o w ­
ca, Tad e u sz  L „  p rag n ą c  u n ik n ą ć  
w y p a d k u , ra p to w n ie  s k rę c ił w  le w o  
i  z d e rz y ł się z „S y re n ą " . R e z u lta t:  
A lic ja  T . i  k ie ro w c a  „ S y re n y “  Jó ­
z e f Ł . z n a jd u ją  się w  szp ita lu . 
D z ie w c zy n k a  d o zn a ła  s k o m p lik o w a  
nego z ła m a n ia  n o g i, Jó ze f Ł . — zła  
m a n ia  kości czaszk i i  u ra zu  k la tk i  
p ie rs io w e j. W  k ra k s ie  o d n iósł ta k ­
że  o b raże n ia  p as aże r „ S y re n y “ , W a  
e ła w  S ., k tó r y  po o p a tru n k u  w  po ­
g o to w iu  w ró c ił do  dom u.

Z im a  w  p e łn i, a  w ię c  podobne  
w y p a d k i m o g ą  się  p o w tarza ć . C zy  
n ie  n a le ża ło b y  — w o b ec tego -  
z re w id o w a ć  d e c y z ję  o d pow iedn ich  
w ła d z  i n a jb a rd z ie j uczęszczane  
p rze z  m ło d y c h  a m a to ró w  b ia łego  
e p o rtu  u lic e  z a m k n ą ć  je d n a k  d la  
ru ch u  ko łow ego?  N ie za le żn ie  od te r  
go ro d z ic e  w in n i p rz e ja w ia ć  w ię k ­
szą tro s k ę  o b ezp ieczeństw o  s w jic h  
pociech . P o  co czekać n a  n as tępną  
trag e dię?  (&P)

g . 11, 13, 15 — ra d ź . od ła t  11; „ B e r  
l in "  g . 17; „C ze rw o n e  b e re ty "  g. 
18, 20 — p o i. od la t  16; „ K o p c iu ­
szek w  p o trza s k u "  g. 22 — f r .  od  
la t 18 (p o n ie d z ia łe k  i w t o r e k ) ; 
M A R S  -  „ W e ź  ją ,  je s t  m o ja “  g. 17, 
19.30 -  U S A  -  od  la t  16 -  p ano ­
ra m . P R O M IE Ń  -  „ D z ie c i k a p ita n a  
G ra n ta “  g. 16 -  ang . od la t 11: 
„ G o rz k ie  ż y c ie "  g . 18, 20.10 -  w ł. 
o a la t  16. F A L A  — „P rze su ń  się ko  
c h a n ie "  g. 17, 19.20 -  U S A  -  od la t  
14 — p a n o ra m . S Z M A R A G D O W E
(Z d ro je )  — „K o b ie ta  i m ę żczy zna“  
g. 17.30, 19.30 -  f r .  od la t  16. W I­
S Ł A  (G o le n ió w ) — „ S ie d m iu  w  b la ­
s k u  z ło ta "  g. 18, 20 — w ł.  od la t  16. 
D A R  (S ta rg a rd ) — „ T e s ta m e n t g ang  
s te ra "  g. 16, 18, 20 -  f r .  od la t  14. 
P A N O R A M A  (S ta rg a rd ) -  „ F a b ry ­
k a  n ie ś m ie rte ln y c h “  g. 17, 19 —
ang . od la t 16 — p an o ra m . 
REPERTUAR K IN  — n a  pod staw ie  
in fo rm a c ji  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  -  W o j. P o l. 36 
— „ Ż y c ie  z w ie rz ą t"  g . 10.30—20.20.

Wystaw y

— n ie czy nn e .

DYŻURY

S Z P IT A L E

K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  -  
U n ii  L u b e ls k ie j. W E W N . -  P o m o ­
rz a n y . C H IR . I  — U n i i  L u b e ls k ie j. 
P O Ł O Ż N IC T W O  -  P o m o rza n y . P O ­
R A D N IE :  D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  
7 -  g. 19 -7. O G Ó L N A  -  Jedności 
N a ro d o w e j 12 — g. 19 -7. S T O M A ­
T O L O G IC Z N A  -  a l. P ias tó w  1 -  
g. 20 -8. S P . L E K A R Z Y  S P E C JA ­
L IS T Ó W  -  W o j. P o ls k ieg o  42 -  g. 
8-20 (te l. 86-01) .  p r z y c h o d n i e : 
S K O R N O -W E N E R O L O G IC Z N E  -  u l. 
H . P obożnego 14, g. 8 -1 7 , a l . M . 
B u c zk a  40/42 -  g. 8-17, u l. W . P o ­

la  6 -  g . 8-15.30, u l; N a d  O d rą  14
-  g. 8 -1 8 , u l. K a p ita ń s k a  -  g. 8-15, 
u l. A rk o ń s k a  -  g. 8—17, u l. B a ta ­
lio n ó w  C h ło p sk ich  86 — g. 14-16.

A P T E K I

N R  2 — M ic k ie w ic z a  101 — te l. 
730-44. N R  4 -  W o j. P o l. 14 -  tel. 
352-61. N R  47 -  a l . W y z w o le n ia  11
— te l. 422-46 (d o d a tk o w o  o d tru tk i i 
t le n ).
P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K  
N R  10 (G l in k i) ;  N R  11 (D ą b ie ) ;  N R  
12 (P o d ju c h y ) ; N R  62 (Z d ro je ) .

TELEWIZJA

P R O G R A M  P O L S K I

15.20 P ro g ra m  d n ia . 15.30 1 16.05 Po­
l ite c h n ik a  T V , 16.35 D z ie n n ik  T V *
16.45 D la  d zie c i „ O tw a rc ie  ja d ło d a j­
n i pod „ S z a ry m  W ró b le m “ : f i lm  o 
p ta k a c h  z im ą  i  „P rzy g o d y  d z iw n e ­
go psa H u c k le b e rry ” . 17.30 M a g a zy n  
sp o rto w y , 17.50 „ S y g n a ły ” . 18.10 
„ R e p o rte rz y  p re z e n tu ją ” . 18.45 „E u ­
r e k a ” . 19.20 D o b ran o c . 19.30 D z ie n ­
n ik  T V .  20.05 T e a tr  T V  „U c ie c zk a  
z  B e t le je m u ” , 21.20 „R o zm o w y  o  
k s ią ż k a c h ” , 21.35 „K la p s ” . 22.05 
D z ie n n ik  T V ,  22.20 P ro g ra m  n a  
d z ie ń  n as tę p n y , 22.25 i  23.30 Poli­
te c h n ik a  T V .
W T O R E K

9 J ę z y k  p o lsk i d la  k l .  n i  lic . 9.35 
F ilm  ra d ź . „ P o d rz u te k “ . 10.55 Ję­
z y k  p o ls k i d la  k l .  V  i  V I .  12.45 
P rzy sp o s o b ien ie  ro ln ic ze . 14.45 P ro ­
g ra m  d n ia . 14.55 „R o ln ic tw o  po  V  
Z je ź d z ie  P Z P R “  -  cz. I I .  15.30 i
16.05 P o lite c h n ik a  T V .  16.35 D z ie n ­
n ik  T V .  16.45 P ro g ra m  f i lm o w y ,  17 
T V  E k ra n  M ło d y c h . 19.20 D obranoc.
19.30 D z ie n n ik  T V .  20.05 F ilm  U S A  
s.Pokusa". 21.40 T e le tu rn ie j studen  
c k i „O  p u c h a r P o lity k u s a “ . 22.15 
D z ie n n ik  T V .  22.30 P ro g ra m  na  
d z ie ń  n as tę p n y . 22.35 i  23.30 P o li­
te c h n ik a  T V .

U W A G A : T V  zas trzega sob ie  zm ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.20 O m ó w ie n ie  p ro g r. 15.25 G im n a  
s ty k a , 15.35 L e k c ja  ję z . ang., 16 „W  
s ty c zn iu  w  naszych  k in a c h ” , 16.30 
„E n c y k lo p e d ia  ek o n o m iczn a” , 17 
W iad o m o śc i. 17.05 P o ls k i f i lm  T V  
„ In n y  c z ło w ie k " . 18.15 „ Z im o w y  
dzień  w  B e r l in ie ” , 18.30 T e le re k la -  
m a, 18.50 P o zd ro w ie n ia  T V  d ziecię­
ce j, 19 F ilm  T V  „ P rzy g o d y  trzec h  
m u s zk ie te ró w ” , 19.30 K ro n ik a . 20 
„C z a rn y  k a n a ł” , 20.25 F ilm  ang. 
„S za n ta ż” . 21.35 K ro n ik a , 21.50 F ilm  
p o p .-n a u k o w y , 22.15 L e k c ja  ję z . ang. 
22.35 W iadom ośc i.

W T O R E K

7.55 L e k c ja  ję z . ang. 9.45 O m ó w ie ­
n ie  p ro g ra m u . 9.50 G im n a s ty k a .
10 K ro n ik a . 10.35 „ C z a rn y  k a n a ł" .
11 F ilm  „S za n ta ż“ . 12.10 W ia d o m o ­
ści. 15;05 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u . 15.10 
G im n a s ty k a . 15.20 P ro g ra m  ro z ry w  
k o w y . 16.30 P ro g ra m  d la  dziec i. 
17 W iad o m o śc i. 17.05 T e le tu rn ie j .
18.05 L e k c ja  ję z . an g . 18.30 T e le re -  
k ';.m a . 18.50 P o zd ro w ie n ia  T V  dz ie ­
c ięc e j. 19 „N o w o śc i n a u k i i tec hn i 
k i“ . 19.30 K ro n ik a . 20 „ K ra u s e  i  
K ru p p "  — cz. V  -  s z tu ka  T V ,  w ia  
aom ości. 21.20 „M u zy c zn a  e n c y k lo ­
p e d ia " . 21.45 K ro n ik a . 22 „ U lic a  
m le c zn a “ . 22.35 W iadom ośc i.

RADIO

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I:  15, 17.55, 20, 23, 24.
15.05 „ Z  życ ia  Z w . R adzie ck ie go ,
15.30 D la  d z ie c i: „ W o je n n a  p a m ią t­
k a " . 16.05 „N o n  stop  S tu d ia  R v tm “  
— cz. I .  16.20 S tud io  P ro p o z y c ji -  
B o h a te r  68. 16.50 „ D z ie ń  d z is ie jszy  i 
m y " . 17 „N o n  stop  S tu d ia  R y tm “  
cz. H . 17.15 R e fle k to re m  po św ię ­
cie. 17.40 „ N a u k a  i re fle k s je . 18 Z i ­
m o w y  k o n c e rt. 18.40 M u z y k a  i a k ­
tu aln o śc i. 19.05 Z  k s ię g a rs k ie j la ­
d y . 19.20 N a u k o w c y  ro ln ik o m . 19.40 
U tw o ry  P a g an in ie g o  i  R ossiniego. 
20.25 „ W o js k o , s tra te g ia , o b ro n ­
ność". 20.41 N a  o rg an a ch  H a m m o n  
d a  g ra  E . L a y to n . 20.50 W iec zo rn y  
k o n c e rt  m u z y k i p o w ażn e j. 21.25 „5

m in u t  o  w y c h o w a n iu " . 21.30 K a le j­
d o skop  k u ltu ra ln y . 22 „W a rs za w a  
p ie rw s za " . 22.30 R e w ia  p iosenek . 
23.15 U tw o ry  fo rte p ia n o w e .

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I:  16, 19, 23.50. SE R ­
W IS  R Y B A C K I:  18.25, 24.
14.45 H u m o re s k a  „P rzy g o d a  w  wago  
n ie " . 15 U tw o ry  fo rte p ia n o w e . 15.20 
K o n c e r t  es trad o w y . 15.45 „ K ry p to ­
n im  D o ln o "  — cz. I I .  16.05 R a d io -  
re k la m a . 16.15 P o ls k ie  p iosenki. 
16.25 K o n c e r t  życ zeń . 17 P A W . 17.15 
„ K o b ie ty  n a s ta tk u “ . 17.25 Szczeciń  
s k ie  popo łu dn ie . 18.30 „ W id n o ­
k r ą g " . 18.45 L e k c ja  ję z . ros. 19.07 
R en d ez-v ou s  z o rk ie s trą  T .  O s b c r-  
n e ‘a . 19.30 R a d io w y  T e a tr  Sensacji 
20.10 D ź w ię k o w e  w y d a n ie  m iesięcz  
ń ik a  „Ja zz“ . 20.35 N o ta tn ik  k u ltu ra l  
n y . 20.45 N o w e  p io se n k i ra d z ie c k ie .
21.30 Z  n o w y c h  n ag ra ń  W O S P R .
22.20 W iers ze M . Ja s tru n a . 22.30 D . 
c. k o n c e rtu . 23.15 „ A m b ic je  1 s ta r­
t y “ . 23.30 G ra  k a to w ic k i zespół ta ­
n ec zn y . 0.05-3.00 P ro g ra m  n o cn y  
<1 p r .) .

P R O G R A M  I I I

17 P ro g ra m  w ie c zo ru . 17.05 Q u o d li­
be t — c zy li co k to  lu b i. 17.30 „ M ie ć  
i  n ie  m ie ć " . 17.40 T w ó rc y  p iosenek.
18 E kspresem  przez  św ia t. 18.05 T y ­
d z ie ń  n a  U K F . 18.20 „ W y ro k  a n ty -  
S a lo m o n a" . 18.30 R . W aschko  i  jego  
p ły ty . 19 „Z w y c ię s tw a " . 19.30 Po lo ­
n ia  śp iew a . 19.45 P o g w a rk i u S zy­
m o n a . 20 P ie rw s ze  o b ro ty  — p re m ie ­
r y  m u zyc zn e. 20.20 „S a g a  ro d u  M c  
O w ie c k ic h . 20.35 P ły ty  nasze I n a ­
szych p rz y ja c ió ł. 21 C o c k ta il u  N e p -  
lu n a . 21.20 M u z y k a  z je d n e j p ły ty .
21.45 O p e ra  ty g o d n ia  „C za ro d z ie j­
s k i f le t“  -  W . A . M o za rta . 22.01 
G w ia zd a  7 w ie czo ró w  — G eorg ie  
F a m ę . 22.15 N ie  c zy ta liśc ie  — to  po­
s łu c h a jc ie . 22.35 B a lla d y  i  ja z z  znad  
N e w y . 23 N o w e  to m ik i p o e ty c k ie .
23.05 M u z y k a  nocą . 23.45 P ro g ra m  
n a w to re k . 23.50 N a  dob ran o c  śpię 
w a  A . R usow icz.

S Z C Z E C IN  U K F

16.05 P ię k n e  g łosy — J . K ie p u ra .  
16.15 W y b ie ra m y  zaw ó d . 16.30 K ą ­
c ik  ja z z o w y  — p o lsk ie  zespoły ja z ­
zow e.

W yciąć i zach ow ać w  spisie te le fo n ó w

D r Abonentów telefonicznych a . Szczecina
Urząd Telefonów Miejscowych informuje o zmianach numerów telefonicznych 

htóre nastąpią w dniach od 13 do 15 1 .1969 r. na terenie osiedla 
Szczecin-Głębokie w związku z uruchomieniem nowej centrali telefonicznej

p o p rze dn i
n u m e r

n o w y
n u m e r n a z w is k o  abonenta p o p rze dn i

n u m e r
n o w y

n u m e r n a z w is k o  abonenta

72607 76006 T ó rb e  Ja n 72396 76036 S ła w ia n o w s k i J e rz j
72439 76002 K orda szew ska  M a r ia 72096 76037 B uszyńska  K a ta rz y n a
71816 76003 A b ra m iu k  A n to n in a 72783 76038 S zkoła  P odstaw ow a  n r  21
71902 76004 Z ie liń s k i A n to n i 72785 76042 M ik u ls k i Tadeusz
71281 76005 P a w ło w s k i Józef 73626 76043 M a s ło w s k i W ik to r
73604 76007 Z d u ls k i Ire ne u sz 73687 76044 Ł a tk a  R u d o lf
72092 76012 W o jc ie c h o w s k i K a z im ie rz 71047 76045 B ib lio te k a
71870 76013 C z e rn ik  Józef 73376 76046 B a rg ie l E m il
70772 76014 P rzedszko le  M ie js k ie  n r  7 71168 76047 W a s ile w s k i Jan
70780 76015 M H D  S k le p  n r  28 73607 76048 O jd o w s k i J e rzy
70781 76016 C za łczyńska  Izab e la 73738 76052 Zarząd  Z ie le n i M ie js k ie j
70782 76017 R a dz iszew sk i W. 72864 76034 W ir t  B ro n is ła w
70791 76018 F o rn ic k i W ło d z im ie rz 72108 76053 S to d o ln y  S ta n is ła w
71137 76022 W a lk o w ia k  P e lag ia , sk le p 73188 76054 K o w a lc z y k  A n d rz e j
71769 76023 S ered yńsk i E dm un d 73189 76056 Z a g a je w sk i Tadeusz
75405 76024 K u c h c iń s k i Ig n a cy 72137 76055 B in e r t  K o n ra d
70792 76026 O ssow ski F ra n c iszek 73511 76057 K a z n o w s k i K a z im ie rz
70810 76027 M ro z o w s k i B o les ła w 72719 76062 O środek S zko len ia  Roln iczego
71167 76032 S a w ic k i A lo jz y 72570 76063 D z ie w a n o w s k i H e n ry k
72866 76033 S w ie czak  Ja n in a 71238 76064 K rz y s iń s k i Józef
72637 76035 O kop iń ska  U rs z u la 71288

73910
76065
76066

L e ś n ic k i A n d rz e j 
M a je w s k a  A nna

127-H

P R A C A

P O M O C  d o m o w a do  d z ie  
c k a  8-m iesięcznego  po ­
trze b n a . R e fe re n c je  w y ­
m a ga n e . Szczec in , u l. 
K . K ró le w ic z a  27/6 po  
godz. 16 (N ie c k a  N ie b u -  
sze w s ka ). 165-G

N IE R U C H O M O Ś C I

P O S Z U K U J Ę  w a rs z ta tu  
n a  p ra ln ię  — Szczecin, 
d z ie ln ic a  o b o ję tn a . O fe r ­
ty  B iu ro  O głoszeń Szcze 
cin  pod 138. 
G O S P O D A R S T W O  4 h a  
sp rze d am  lu b  .w y d z ie rż a ­
w ię . P o lice , K ośc iu szk i 
18, te l. 328 godz. 21.

156-G

M A T R Y M O N IA L N E

E M E R Y T  pozna p an ią  
sa m o tną , bez n a łogów , 
p o w y że j 45 - l a t ,  m ó ie

b y ć  re n c is tk a . C e l m a ­
try m o n ia ln y . O fe r ty  B iu  
ro  O głoszeń Szczecin

T E L E W IZ Y J N E  Pogoto ­
w ie  „ P e tk o “ , te l. 230-41.

204-G
P O S Z U K U J Ę  g a ra żu , te l. 
366-59. 137-G
P R Z Y S T Ą P IĘ  do  s p ó łk i 
w  za k ła d z ie  h a n d lo w y m  
lu b  u s ług o w y m . M . A -  
d a m k ie w ic z , Szczecin ,
B o i. Ś m ia łe g o  26/5.

134-G
F A R B U J E M Y  płaszcze, 
to rb y , te c zk i, o b u w ie  i 
in n e  w y ro b y  ze s k ó ry , 
c zy śc im y od z ież  zam sz > 
w ą  — Z a k ła d  U s łu g o w y , 
P o c zto w a 27. 164-G

K U P N O

M A S Z Y N Ę  e le k try c z n ą  
do  c y k lin o w a n ia  podłóg

k u p ię . K r .  J a d w ig i 35/3. k u c h n ią . K r .  Ja d w ig i 
63-G 15/12. 139-G

S P R Z E D A Ż  O D N A J M Ę  p a n o m  po­
k ó j k o m fo rto w y . T e l .  

K R E D E N S  p o k o jo w y  (O- 239-75. 140-G
rzę c h ), tap cza n  i stół M A Ł Ż E Ń S T W O  bezd z ie t  
o k rą g ły , rozsu w an y  n e p o szu k u je  s a m o d zie l-
sp rze d am . W iad o m o ść : nego m ie szk an ia  lu b  ka  
B o i. K rzy w o u s te g o  79/5, w a le r k i,  c .o„ na okres  
te l. 399-17. 135-G .2—3 la t. T e l . 423-23 godz.
W Ó Z E K  d z ie c ię cy , r.o- 16-20. 142-G
w oc zes ny sp rze d am . Slą P O K Ó J  do w y n a ję c ia , 
ska 46/8. 141-G R osenbergów  74. 143-G
O K A Z Y J N IE  sprzedam  2 P O K O J E  z k u c h n ią , 
fo rte p ia n  i ró żn e  m eble, k o m fo rt , te le fo n , c.o. e -  
K ras iń sk ie g o  104/7. tażo w e , d z ie ln ic a  Z e le -

157-G chow o za m ie n ę  n a  k a -  
N O W Y  sa kso fon  tenor w a le rk ę  w  śródm ieściu , 
sp rze d am . T e l . 715-33. O fe r ty  B iu ro  O głoszeń  

167-G S zczecin  pod 144.
L O K A L E

K U P IĘ  m ie s zk a n ie  w ła s  
M A Ł Ż E Ń S T W O  p iln ie  nóśc iow e M -2 . O fe rty  
p o s zu k u je  p o k o ju . O fe r -  B iu ro  O głoszeń Szczecin  
ty B iu ro  O głoszeń Szcze pod 146. 
cin  pod 136.
P O K O J  z  k u c h n ią  za - M IE S Z K A N IE  sp ó łd z ie l-  
m ie n ię  n a  2 p o k o je  z cze, 3 -p o k o jo w e  z w y g o

d arn i za m ie n ię  n a p o - W Y N A J M Ę  p o k ó j pan u . 
dobne 2 -p o k o jo w e  M -3 . M o re lo w a  7. 163-G
P iesza 3/7 po godz. 16.

147-G Z G U B Y
IN Ż Y N IE R  z żoną poszu
k u je  m ie s zk a n ia  w  śród 5. I .  P io tro w i K o k u l-  
m ieśc iu . P ogodno. W ia -  s k ie m u  s k ra dz io no  z 
dom ość: te l. 85-07 po ta k s ó w k i M S-452 dow ód  
godz. 17. 150-G tożsam ości tak so m e tra
P A N A  n a w s p ó ln y  p o - n r  280 o ra z  d ow ód  lega- 
k ó j p rz y jm ę . J a g ie llo ń - l iz a c ji tak so m e tra .
Ska 27/36. 151-G 131-G
K A W A L E R  p o s zu k u je  4. I .  69 w  sk le p ie  H SJ  
p o k o ju  um eb low an e go , n r  61 p rz y  u l. E . P la te r  
T e l . 227-27 od  godz. 16. oko ło  godz. 12.30 zgub io -

152-G no  z ło tą  o b rąc zkę . U c z -  
K U P IĘ  lu b  w y n a jm ę  k a  ciw ego  znalazc ę  w y n a -  
w a le rk ę  w  n o w y m  b u - g rodzę -  500 z ł. Szeze- 
d o w n ic tw ie . W iadom ość , c in , u l. G ra ż y n y  3/2. 
Ś w ierc zew sk ieg o  39/1. 148-G

154-G 2. I .  69 n a rogu u l. A r -  
M A Ł Ż E N S T W O  .p oszuku  k o ń s k ie j i  T a trz a ń s k ie j  
je  p o k o ju , n a jc h ę tn ie j zgub iono  zeg a re k  d a m -  
p rz y  sta rsze j osobie. Z a  slri „W o łg a “ . U czc iw ego  
p e w n ia  o p iek ę . W ia d o - znalazc ę  p roszę o zw ro t  
dom ość: Szczec in . a l. za w y n a g ro d ze n ie m : u l.
Jedn . N a ro d o w e j 39/11. M a lin o w a  13/3.

159-G 149-G

W Y D A W C A : S zc zec iń sk ie  W y d a w n ic tw o  P ra so w e R S W  „ P R A S A ”  w S zc zec in ie . R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A :  Szczec in  p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8 R E D A G U J E  K O L E G IU M  
w  sk ła d z ie : Z . C z a p liń s k i (re d . n a c z e ln y >, M . C z a rn ie c k i. A . K lln a r  (z-c a  red. n aczelnego ), T . R e k  M . S zy m c zy k  <«ekr re d a k c ji)  L . W ię c k o w s k a  i E
F O N Y : c e n tra la  430-21; s e k re ta r ia t  red. n ac zelnego  457-41; zastępca re d a k to ra  nac ze lne g o  478-21; s e k re ta rz ^ re d a k c ji 467-21, s e k r e ta r ia t  ‘ ech  n u .zny «0-21 w e w n . SD . f  ̂  . ^ 1
sk i 462-35; d z ia ł m o rs k i 427-77; d z ia ł s p o rto w y  37-950: d z ia ł łączności z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O głoszeń 428-62. r e d a p k c  N r ' 10 ^  13770 ^ P r z e d s S
P re n u m e ra tę  na k r a j  p r z y jm u ją  u rz ę d y  po czto w e, lis tonosze o ra z  o d d z ia ły  i d e le g a tu ry  .R u c h ” . M o żna  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t na k o n to  P K C  N r 10-6i 13770. P  z e d s ę -

r i . ,m . ie « ^ n io n i ,  D roc» « w c ia * v ' R unh”  oi « rc rp o in ie  a l. N iep o d le g ło śc i 41/42. P re n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  są do 10 d n ia  m ie ś  p o p rzed za jąc eg o  o k re s  p re n u

sk i 462-35; d z ia ł m o rs k i 427-77; d z ia ł s p o rto w y  37-950: d z ia ł łączności
P re n u m e ra tę  na k r a j  p r z y jm u ją  u rz ę d y  po czto w e, lis tonosze o ra z  u u u iia i jr  i u c c s m u i jr
b lo rs tw o  U p o w s ze c h n ie n ia  P ra s y  I K s ią ż k '. „R u c h '*  w  S zc zec in ie  a l. N iep o d le g ło śc i 41/42. P re n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  „„ - - - - -  k u  "  l c k : . .  ' ’ n rz v im u ie  B iu ro
m e ra ty . Cena p re n u m e ra ty  k w a r ta ln ie  -  38.50 z ł;  p ó łro c z n ie  -  77 z ł:  ro c zn ie  -  154 z ł. P re n u m e ra tę  na za g ra n ic ę , k tó ra  je s t o  40 p ro c . d roższa p rz y jm u je  B iu ro  
K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h ”  W ars zaw a uL  W ro n ia  23 T e L  20-46-88. k o n to  P K O  N r 1-6-100024. D r u k - Szczeń. Z a k ł. G ra f Z - l
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Nasza codzienna

Woda czysta, zdrowa...
Z W IĄ Z K I C H E M IC Z N E  Z W A N E  P O T O C Z N IE  F E N O L O W Y ­

M I  dostają się —  ja k  wiadom o —  do w ody w  O drze w raz  ze 
ściekam i przem ysłow ym i. W oda pochodząca z u jęcia  odrzań­
skiego na Pom orzanach jest przed skierow aniem  do sieci w o­
dociągowej bardzo dokładnie oczyszczana. U rządzen ia do tzw . 
uzdatniania wody są w  stanie całkowicie usunąć zawartość f e ­
no li w  w odzie, zwłaszcza po w prow adzeniu przed k iik u  la ty  
uspraw nionej technologii oczyszczania wody.

C Z A S E M  J E D N A K  może się 
zdarzyć obecność m in im a ln e j 
ilo ś c i fe n o li w  w odzie, z pow o ­
d u  n ieznacznych  zakłóceń w  
p ra cy  urządzeń  oczyszczających, 
lu b  z pow o d u  w ię ksze j ilo śc i ście 
k ó w  p rze m ys ło w ych . T a ka  za w ar 
tość fe n o li n ie  je s t oczyw iśc ie  
sz k o d liw a  d la  o rg an izm u  lu d z k ie  
go, w ys ta rcza  je dn a k , aby nadać 
w odz ie  n ie m iły  sm ak i  zapach. 
W  o s ta tn im  czasie m a to  zresztą 
m ie jsce  je d y n ie  w  sporadycz­
n ych  w yp ad ka ch . N a leży  je d n a k  
zaznaczyć, że często lu d z ie  u to ż­
sa m ia ją  fe n o l z ch lo rem , k tó ry  
d od aw an y je s t do w o d y  w  ce­
la ch  d e zyn fe kcy jn ych , a k tó r y  
d a je  się w yczu ć  w  n ie  p rzyg o to ­
w a n e j w odzie . P rzego tow an ie  
w o dy  p o w o d u je  u lo tn ie n ie  się 
ch lo ru .

Z A W A R T O Ś Ć  fe n o li w  w o d z ie  w  
osta tn ic h  la ta c h  w y ra ź n ie  zw ię ks za  
się, w obec szyb k ieg o  ro z w o ju  p rze ­
m y s łu . J a k k o lw ie k  s ta c je  w o d o ­
c iąg o w e w y p os aża n e  są w  coraz  
lepsze u rzą d ze n ia  do oczyszczania  
w o d y , w a lk a  z zan iec zys zcza niem  
fe n o la m i p o w in n a  sie rozpocząć o 
w ie le  w c ześ n ie j, a  m ia n o w ic ie  ju ż  
na te re n ie  z a k ła d ó w  p rze m y s ło w y c h  
k ie ru ją c y c h  do rz e k  zn ac zn e ilo ś c i 
śc ie kó w . O b o w ią zk ie m  ty c h  z a k ła ­
d ó w  p o w in n a  b y ć  dbałość o m o ż li­
w ie  n a jdo s ko n a lsze  oczyszczan ie  
w ła s n y c h  śc ie kó w  z su b s ta n c ji che­
m ic zn y c h .

P R Z E D S T A W IC IE L E  M P W iK  
z a pe w n ia ją  w szys tk ich  m iesz­
kańców , że n ie  ma żadnych  po­
w o dó w  do u n ik a n ia  w o d y  do­
s tarczane j do s ieci z u jęć  w odo -

Mrozy
-  niebezpieczeństwo 
d la  ży c ia  p ta k ó w

O D D Z IA Ł  M ie js k i L ig i O c hrony  
P rz y ro d y  zw ra c a  się  z  ap e le m  do 
m ło d z ie ży  s zk o ln e j o zao p ie ko w a­
n ie  się w  o k re s ie  p a n u ją c y c h  obec­
n ie  m ro zó w  p ta k a m i, k tó re  m ogą  
z g in ą ć  z g łodu . P ta k i m o rs k ie  - 
r y b itw y , m e w y , o ra z  lą d ow e — 
w ró b le , s ik o ry , w ro n y  i  in n e  n ie  
m o g ą zn aleźć p o ży w ie n ia  pod śn ie­
g ie m . D la te go  trze b a , ab y  obecnie  
u c zn io w ie  ja k  n a js zy b c ie j w y k o n a li  
i  u s ta w ili k a rm n ik i w  p a rk a c h  i  na 
p la ca ch . M o żna  ta k ż e  p om óc p ta ­
k o m , w y s y p u ją c  o k ru s zy n y , kaszę, 
z ia rn o , p o d ro b io n y  eh leb  n a  pa­
ra p e ty  o k ie n  i b a lk o n y . T rze b a  
p rz y jś ć  z  pom ocą s k rz y d la ty m  p rz y ­
ja c io ło m  lu d z i. (Jo l)

Ocfl i do 
redaktora

Z A P R A S Z A M Y  S A N E P ID  
I  D Y R E K C J Ę  M H D

W  S K L E P IE  sp o ży w czy m  u  zb ie  
gu  u l .  G ro d z k ie j i  K a rn e j sp rzeda  
je  się k l ie n to m  c ze rs tw e  p ie c zy w o . 
E k s p e d ie n tk a  o św ia d c zy ła  m i. że  
j ,ta k ie  n am  p rzy w o żą , a m y  sprze­
d a je m y '* . Jest t o  je d y n y  s k le p , w  
k tó ry m  m ie szk ań c y  S tarego  M ias ta  
z a o p a tru ją  się w  żyw ność. P a n u je  
w  n im  n ie c h lu js tw o  n ie  do o p isa ­
n ia . T o w a ty  n a  p ó łk a c h  le żą w  
n ie ła d z ie , k l ie n c i w y c z e k u ją  w  d łu  
g ić h  k o le jk a c h  s to ją c  w  b ło c ie , 
i ,P a ń s k ie  o ko  k o n ia  n ie  tu c zy “ , bo 
k ie ro w n ik  s ta le  n ie o b e c n y  B y ło b y  
b a rd z o  w s ka zan e , a b y  p rze d e  w szy  
s tk im  S a n e p id  o d w ie d z ił tę p la có w  
k ę  a  M H D  — p rze p ro w a d z ił w  n ie j 
k o n tro lę .

H .  P L A W IN S K I

G O R Ą C E  S ŁO W A  P O D Z IĘ K I

M Y  — E M E R Y C I i  re nc iś c i z rz e ­
s ze n i p rz y  T e re n o w y m  Z w ią z k u  Z a  
w o d o w y m  P ra c o w n ik ó w  K u lt u r y  i 
[S z tu k i w  S zc zec in ie  —  za  W aszy m  
p o ś re d n ic tw e m  s k ła d a m y  p o d z ięk o  
w a n ie  Z a rz ą d o w i O k rę g o w e j S e k -  
i c j i  M u  w ik o w e j  za p ę­
k n ię ć  i  tro s k ę . C o  ro k u  za rzą d  o r ­
g a n iz u je  n am  s p o tk a n ia  p rz y  k a ­
w ie . O t rz y m u je m y  zapo inog - p ie ­
n ię ż n e  o ra z  d y p lo m y . Są to  m iłe  
d o w o d y  o p a m ię c i sp o łe cze ń stw a , 
co d la  nas — re nc is tó w  — je s t - ta k  
w a żn e .

P o d p is y
(n a z w is k a  zn an e  re d a k c ji

i S K Ł A D A M  serd ec zn e  p o d z ięk o ­
w a n ie  S p ó łd z ie ln i F ry z je r ó w  „ U ro  
d a ”  w  S zc zec in ie  za  p rz y ję c ie  d la  
e m e ry tó w  i  re n c is tó w .

A P O L O N IA  N E R A T H

S K U T K I P O M Y Ł K I  
r  O P Ł A K A N E

M IE S Z K A M  p rz y  u l.  A rk o ń s k ie j  
14. B u d y n e k  ten  w  1067 r .  p rzezn a  
czono do ro z b ió rk i.  W  lip c u  u b . 
ro k u  o trz y m a ła m  p rz y d z ia ł n a  m ie  
s zk a n ie  w  b lo k u  n r  6 p rz y  u l.  B u - 
d z is zy ń s k ie j. P ra c o w n ic y  P re z y ­
d iu m  D R K  -Ś ró d m ie ś c ie  n ie  m o g li 
p o in fo rm o w a ć , J re d y  d o m  zostan ie  
o d d a n y  do  u ż y tk u  i s k ie ro w a li  
m n ie  do  A D M - u  n r  7 p rz y  u l. F ry  
s z ta c k ie j. T u ta j w s ka zan o  m i m ie ­
s z k a n ie  w  d o k u  i r  C, k tó re g o  te r  
m in  o d d a n ia  io  • '" t k «  n rze w id z ia  
n o  n a  g ru d z 'e r . 1988 c. K ie r o w n ic z ­
k a  A D M -u  p o ra d z iła  m  o b y m  In ­
fo rm o w a ła  s ię , s ta le  te le fo n ic zn ie  o 
o d d a n iu  b u d y n k u  do  u ż y tk u . Pod  
k o n ie c  g ru d n ia  dc w ie d z ia ła m  się, 
że  n a m ie s zk a n ie  w  dom u n r 10 be  
d ę  m u s ia ła  p o cze ka ć  je szc ze k i lk a  
m ie s ię c y , p o n ie w a ż  zaszła  p o m y łk a .

M a ją c  na u w a d ze  b lis k ą  p rze ­
p ro w a d z k ę , n ie  in w e s to w a liś m y  w  
s ta re  m ie s zk a n ie , bo  k a ż d y  grosz  
p rz e z n a c z a liś m y  n a ko s z ‘ y  u rzą d zę  
n ia  no w eg o  lo c um .

W y d a je  m i się, że  w  sp ra w a ch  
t a k  ży w o tn ie  in te re su ją cy ch  po­
te n c ja ln y c h  lo k a to ró w  n ie  m oże  
b y ć  żad n y ch  „p rz y d z ia ło w y c h  po ­
m y łe k ” .

C . M .
(n a zw is k o  i  adres z n a n e  re d a k c ji)

Jutro  — S tu d iu m  
W ie d z y  o  8H@rzw
J U T R O  o godz. 17 w  Z a m k u  K s ią ­

ż ą t  P o m o rs k ic h  — S a la  S zw ed zka , 
o d b ędzie  się k o le jn y  w y k ła d  z c y ­
k lu  „ W ie d za  o m o rzu “ . T y m  razem  
p re leg e n t, m g r  S t. T ró j n a r  z In s ty -  | 
tu tu  M o rsk ieg o  m ó w ić  b ęd z ie  n i. 
ro z w o ju  n a u k i o  m o rzu  i  b ad a­
n ia c h  m o rza . P o  p re le k c ji w y ś w ie ­
t lo n y c h  zo s tan ie  k i lk a  n o w y c h  f i l ­
m ó w  o te m a ty c e  m o rs k ie j. W stęp  
w o ln y .

c ią go w ych  i  ko rz y s ta n ia  w  
z w ią zku  z ty m  ze s tu d n i u lic z ­
n ych. W p ro s t p rz e c iw n ie  — wo­
da dostarczana przez wodociągi 
m iejskie jest znacznie zdrowsza 
od wody studziennej. N ad ja k o ­
ścią w ody p rze kazyw a n e j do 
s ieci w odociągow e j, a w ię c  nad 
p ra w id ło w y m  p rzeb ieg iem  usu­
w a n ia  zw ią zkó w  fen o low ych , 
ch lo ro w a n ia  w o dy  i  u z da tn ia n ia  
je j  w  sze rok im  tego s łow a  zna­
czeniu , czu w a ją  n ieu s tan n ie  p ra ­
co w n icy  cen tra lnego  la b o ra to ­
r iu m  M P W iK . W  dn iach , k ie d y  
n a jw ię k s z y m  p ro b le m e m  je s t 
dosta rczan ie  d la  m ias ta  odpo­
w ie d n ie j ilo ś c i w o dy  p itn e j — 
n ie  zapom ina się je d n a k  i  o ja ­
kości te j w ody. B o w ie m  sm ak 
w o dy , k tó rą  p ije m y  — to  także  
rzecz is to tna , (taw o)

Spółdzielnie WZSP
zwiększają

produkcję rynkową
W  U C H W A L E  V  Z ja z d u  p o d k re ­

ślono kon ieczność zw ię k s ze n ia  pro­
d u k c ji ry n k o w e j. D o  re a liz a c ji tego  
zad a n ia  p rz y s tą p ili ju ż  szczecińscy  
s p ó łd z ie lc y  p ra c y . W  u b ie g ły m  ro ­
k u  w a rto ś ć  p ro d u k c ji ry n k o w e j  
w y n io s ła  500 m in  z ł. P la n  n a  ro k  
b ie żąc y, w  k tó ry m  u w zg lę d n io no  
w y ty c z n e  U c h w a ły  p rz e w id u je , że 
sp ó łd z ie ln ie  w y p ro d u k u ją  a r ty k u łó w  
ry n k o w y c h  za 600 m in  z ł c z y li za 
100 m in  z ł w ię c e j.

D o k o n a ją  tego  m .in . p rze z  re k o n ­
s tru k c ję  sp ó łd z ie ln ie  p rze m y s łu  m e­
ta lo w e g o : „ F e r r u m ” , „ M e ta lo p o r t”  i  
„ E le k tro m e ta l” . W  te j c h w ili k a żd a  
z n ic h  z a jm u je  się zarów n o  p ro ­
d u k c ją  m a te r ia łó w  ry n k o w y c h  ja k  
i  z a o p a trze n io w y c h , p rz y  czy m  te  
d ru g ie  m a ją  zn ac zn ą p rze w a g ę  ilo ­
śc iow ą nad  p ie rw s z y m i. D o k o n a n e  
w  k w ie tn iu  b r . z m ia n y  po legać bę­
d ą n a ty m . że je d n a  z w y m ie n io ­
n y c h  s p ó łd z ie ln i za jm o w a ć  się b ę­
d z ie  w y łą c z n ie  p ro d u k c ją  a r ty k u ­
łó w  ry n k o w y c h . Je j w a rto ś ć  w y n ie  
sie 25 m in  z ł. S ta n o w ić  za te m  bę­
d z ie  1/4 ca łego p rzy ro s tu  p ro d u k c ji 
ry n k o w e j s p ó łd z ie ln i zrze szo n yc h  w  
W Z S P . (zdań )

„Bursztynowa
niedziela**

T O  B Y Ł A  naprawdę udana i  potrzebna Im preza. Sala k ina  
„Colosseum” z trudem  mogła pomieścić wszystkich, którym  uda 
lo się zdobyć w  porę b ilet na niedzielny koncert estradowy z 
okazji wręczenia laureatom  plebiscytu szczecińskim aktorom  — 
„Bursztynowych Pierścieni”.

Studium Doktoranckie
w zakresie

ekonomiki transportu
P R Z Y  W y d z ia le  In ż y n ie ry jn o -E k o  

n o m ic zny m  T ra n s p o rtu  P o lite ch n i 
k i S zczecińskie j p o w s ta je  je d y n e  v 
k r a ju  S tu d iu m  D o k to ra n c k ie  w  za ­
k re s ie  ek o n o m ik i tra n s p o rtu .

O p rzy ję c ie  ub iegać się m o g ą  oso 
b y  odp ow iad a jąc e  n a s tę p u jąc ym  
W a ru n k o m : d y p lo m  u ko ń c zen ia  stu  
d ió w  e k o n o m iczn y ch  I I  s to p n ia  (m a  
g is te r iu m ), n ie  p rze k ro c zo n y  35 ro k  
ż y c ia ;  znajom ość d w óch  n o w o ży t­
nyc h  ję z y k ó w  obcych , co n a jm n ie j 
2 -le tn i staż n a u k o w y  lu b  zaw odo­
w y ;  za in te res o w an ie  p ra c ą  n a u k o ­
w o-b ad aw czą .

W  okresie trw a n ia  S tu d ia»  słu ­
cha cz o trz y m u je  z  ucze ln i s ty pe n  
d iu m  w  w ysokości do  2 500 z ł m ie ­
s ięczn ie. R ozpoczęcie dzia ła lno ś c i 
S tu d iu m  w  b ie żą c y m  ro k u  a k a d e ­
m ic k im  1968—1969 p rz e w id u je  się  
z d n iem  1 m a rc a  1969 r .  K o lo k w iu m  
w s tępne d la  k a n d y d a tó w  odbędzie  
się  w  o statn ie j d e k a d z ie  lu teg o  b r .

P o d a n ia  k a n d y d a tó w  w ra z  z k o ­
p ią  d yp lo m u , o p in ią  i  zgodą z a k ła  
d u  p ra c y  n a  p o d jęc ie  stu d ió w  do ­
k to ra n c k ic h , zaś w ia d cze n iem  o od­
b y ty m  stażu  n a u k o w y m  lu b  zaw o  
d o w y m , o św iad c zen ie m , że k a n ­
d y d a t n ie  będ z ie  p rac o w a ć  zarob k o  
w o  w  czasie trw a n ia  S tu d iu m  o raz  
p o d an ie m  o s ty p e n d iu m  z je d no c ze­
s n y m  zo b o w ią zan ie m  się do późn ie j 
szej p ra c y  n a u k o w e j, n a leży  s k ła ­
dać w  te rm in ie  do 10 lu teg o  b r. w  
D z ia le  N au c za n ia  P o lite c h n ik i 
Szczec ińsk ie j, Szczec in , a l . P ias tó w  
17. D o d a tk o w y c h  in fo rm a c ji u d z ie ­
la  D z ie k a n a t W y d z ia łu  In ż y n ie r y j-  
no -E ko n o m ic zn eg o  T ra n s p o rtu  PS , 
Szczecin , u l. M ic k ie w ic z a  66. te l.  
725-51.

Na Pogodnie

Liczba przestępstw maleje
P R O B L E M  bezp ie cze ń stw a  w  

Szczec in ie  co ra z  częście j t r a f ia  na  
ła m y  g aze t, p o ja w ia  się w  p ry ­
w a tn y c h  d ys ku s jac h , s p o tka n iac h  
m ie szk ań c ó w  z p rze d s ta w ic ie la m i 
w ła d z . W  o s ta tn im  czasie b y ł on ró w  
n ie ż  te m a te m  sesji D R N  S zc zec in -P o  
godłio , w  k tó re j w z ię li u d z ia ł p rze d ­
s ta w ic ie le  K o m e n d y  D z ie ln ic o w e j 
M O .

Z  po d an yc h  p rzez  w ła d ze  po rząd ­
k o w e  in fo rm a c ji d o ty czą cy ch  stanu  
bezp ieczeństw a w  d z ie ln ic y  w  o- 
kre s ie  trzec h  k w a r ta łó w  ub. ro k u , 
w  p o ró w n a n iu  z  an a lo g ic zn y m  
okre se m  ro k u  1967 p rze d s ta w ia  się  
on nas tę p u jąc o :

o g ó ln ie , lic zb a  p rzes tęp stw  w y ­
d a tn ie  się zm n ie js z y ła , bo g d y  w  
o m a w ia n y m  o kre s ie  ro k u  1967 za ­
n o to w a n o  ic h  1595, to  w  ro k u  u -  
b ie g ły m  -  1389; g d y  n p . p rzed  d w o ­
m a la ty  do ko n an o  n a te re n ie  P o ­
godna 125 w y b ry k ó w  c h u lig ań sk ic h  
to  w  ro k u  1968 b y ło  ic h  70. Z m n ie j­
szy ła  się ró w n ie ż  lic zb a  w ła m a ń  do 
o b ie k tó w  usp o łe czn io n y ch  i  k ra d z ie ­
ży  n a szkodę osób p ry w a tn y c h . W  
u b ie g ły m  ro k u  zan o to w an o  je d n a k  
w ięce j n a p a d ó w  ra b u n k o w y c h . W  
znacznej w iększośc i w y p a d k ó w  
s p ra w c ó w  przes tęp stw  u ję to .

Z A P O B IE G A N IE  n ap a d om  ra b u n ­
k o w y m . za lic za n y m  do k a te g o rii 
n ajc ięższych  p rzes tęp stw , w y k r y ­
w a n ie  ich s p ra w c ó w , są p rze d m io ­
tem  szczególnej tro s k i p ra c o w n ik ó w  
K D  M O  Pogodno P ra k ty k a  w y k a ­
zu je , że przes tępstw a te d o k o n y w a ­
ne są najczęśc ie j w  o ko lica ch  Jęz. 
G łębokiego , u l.  A rk o ń s k ie j (dok o ­
nan o  tu  11 n a p a d ó w  z  o g ó lnej lic z ­
b y  26), u l. K rzy w o u s te g o , p lacu  K o ­
śc iuszki, n a  G u m ie ń ca ch . W  celu  
z a p e w n ie n i b ezp ieczeństw a w  tyc h  
re jo n ac h  m iasta  d z ie ln ic o w e  w ła d ze  
po rząd k o w e z w ię k s za ją  lic zb ę  p a ­
t ro li, w  k tó ry c h  b io rą  u d z ia ł m u n ­
d u ro w i i c y w iln i fu n k c jo n a riu s ze  
M O . N ieza le żn ie  od tego d o k o n u je  
się okresow ych p e n e tra c ji m ie jsc  
zagrożonych , w  k tó ry c h  uczestn iczą  
ró w n ie ż  cz ło n k o w ie  O R M O .

N a  uw agę zas łu g u je  fa k t ,  że K o ­
m e nd a  D z ie ln ic o w a  M O  n ie  je s t o- 
sa m otn iona w  w a lc e  z  przes tępczo ­
ścią. W  je j zw a lc za n iu  p o m a g a j' 
czy n n ie : K o m is ja  P o rzą d k u  i  B ez­
p ieczeństw a, K o m is ja  O ś w ia ty  D R N  
— Pogodno. K o m ite ty  B lo ko w e , 
A D M -y , T e re n o w e  G ru p y  P a r ty jn e ,  
K o m ite ty  R o d z ic ie ls k ie  w  szko łach  
i  o rg an iza cje  m ło d z ie żo w e.

(zdań )

W  P IE R W S Z E J  części p ro g ra ­
m u  s łu c h a liś m y  trze ch  p iosen­
k a re k ; K e tty  Gonczevą (B u łga ­
r ia ),  G u llę  O rre  (N orw eg ia ) i  na 
szą p op u la rną  szczecin iankę  D a­
n u tę  Szparadowską. B ardzo  p rzy  
p ad ły  do gus tu  p ub licznośc i p io ­
senk i w  w y k o n a n iu  m ło d e j N o r­
w e żk i, p ie rw sze j ska nd yna w sk ie j 
w o k a lis tk i w ys tę pu ją ce j w  Szcze 
c in ie . Duże b ra w a  u trz y m a ła  
także • je dn a  z piosenek, o ła d ­
n ie  zaznaczonym  k o lo ry c ie  m o r­
s k im ' śp iew ana  przez D . Szpa­
radowską. P rócz w ys tę pó w  sc li- 
ite k  p ro g ra m  p ie rw sze j części 
k o n c e rtu  w y p e łn iły  p ro d u k c je  
taneczne „Trio  O ptim o” oraz g rą  
zespołu in s tru m en ta lne g o  „Szcze 
cińska Dziew iątka”.

P ra w d z iw y  e n tu z ja zm  — do­
d a jm y  je dn a k , że n ie  p rz e k ra ­
cza jący fo rm  k u ltu ra ln e g o  za­
ch ow a n ia  się — w y w o ła ła  zapo­
w ie d ź  sym p a tyczn e j E d y ty  W ójt 
czak w ystę pu  „Skaldów”. N a j­
p op u la rn ie jszy , a zarazem  n a j­
b a rdz ie j chyba  a m b itn y  m uzycz 
n y  zespół mocnego uderzen ia  
w y p e łn ił sw ym  ko nce rte m  d ru ­
gą część im pre zy . U słysze liśm y 
w ie le  doskonałych" piosenek, k tó  
re  zasłużen ie  zyska ły  ju ż  m ia -

N a z d ję c iu : n ied z ie ln ą  im  
prezę p ro w a d z iła  znana te­
le w id zo m  całego k ra ju  E - 
d y ta  W o jtcza k . A  ta k  w y ­
g ląd a ła  sala k in a  „C olosse- 
u m ”  podczas tego spotkan ia .

F o to : S t. C ieś lak

no p rze bo jó w  ro k u  1968. Szko­
da ty lk o , że n ie k ła m a n a  u roda  
ta k ic h  p iosenek ja k  „C a ła  jes­
teś w  sko w ro n ka ch ” , „K ró lic z e k ’* 
czy in n y c h  o p a rty c h  na  m o ty ­
w a ch  pod ha la ń sk ich  g inę ła  c h w i 
la m i za b a r ie rą  nadm ie rnego  
d źw ię ku , k tó rą  pow odow a ła  
p rzes te row ana  a p a ra tu ra  w zm ac 
m a jąca.

To  sym pa tyczne  estradow e 
sp o tka n ie  spędzone p rzez uczest 
n ik ó w  p leb iscy tu  naszej gazety 
w  to w a rz y s tw ie  u lu b io n y c h  a k ­
to ró w  szczecińskich scen, popu­
la rnego  zespołu „S k a ld ó w ”  i  so­
lis tó w  z o rg a n iz o w a li: d y re k c ja  
szczecińskie j „E s tra d y ” , T o w a ­
rz y s tw o  P rz y ja c ió ł Szczecina i  
„K u r ie r  S zczeciński” . (ru )

N a  z d ję c iu : śp iew a  p io ­
se nka rka  n orw eska  G u lla  
O rre .

F o to r-S t. C ieś lak

B fB -O B S iik c a
w t jfs e a tM ic ó w e

W  M IE S Z K A N IU  p rz y  u l. K ra ­
k o w s k ie j (G u m ie ńc e) e k sp lod o w a ła  
b u te lk a  z  n a ftą , k tó ra  s ta ła  p rz y  
ro zp a lo n y m  p ie cu  k a f lo w y m . O d  
p ło n ąc e j n a f ty  z a ję ło  się  u rząd za n ie  
p o k o ju  n a  s try c h u  o ra z  dac h  bu­
d y n k u . D o tk liw ie  p o p arzo n ą  w ła ­
ś c ic ie lkę  m ie s zk a n ia , 66 -Ie tn ią  Z o fię  
A . p rzew iez io n o  do s zp ita la . P o ża r  
u g as ili wezwra n i n a pom oc stra ża ­
cy . S tra ty  w y n os zą  o k . 1000 zł.

N A  L O T N IS K U  w  D ą b iu  w y b u c h ł  
p o ża r w  lo k a ln e j p rzep o m p o w n i 
w o d y , g d z ie  od w a d liw ie  podłączo­
nego p ie ca  z a ją ł się s u fit  b u d y n k u . 
O gień  stłu m ion o  w  za ro d k u . S tra ty  
n ie w ie lk ie  — o k . 400 z ł.

P Ó Ź N Y M  w ie czo re m  — o k . godz. 
21 — n a u l. 5 L ip c a  w y w ró c ił s ię  n a  
c h o d n ik  p rzec h o d z ień , 50 -letn i S ta­
n is ła w  B . U p a d e k  o k a za ł się  pe­
ch o w y — S ta n is ła w  B . z ła m a ł sobie  
nogę. R annego  s k ie ro w an o  do szpi­
ta la  n a P o m o rza n ac h .

D O  P O G O T O W IA  zg ło s ili się w ęzo  
r a j m .in . 45 -le tn i R o m an  B . z B e z -  
rze cza  o raz  43 -le tn i S ta n is ła w  S.j 
m ie s zk a n ie c  a l. P ias tó w . O b a j m ęż­
czy źn i zo s ta li p o tu rb o w a n i w  p ija c ­
k ic h  a w a n tu ra c h . P o  u d z ie le n iu  im  
p ie rw s ze j p o m o cy p rzez  dyżu rn e g o  
c h iru rg a , n ie fo r tu n n i uczestn icy  
„ to w a rz y s k ic h  s p o tka ń “  w ró c ili do  
d o m u . (ap )

„Odfajlf owali“
R Ó Ż N I R Ó Ż N IE  R E A G U J Ą  N A  

K R Y T Y K Ę . Je d n i —  o b u rze n i —  za ­
p rze c za ją  fa k to m  o c zy w is ty m , in n i  
go rzko  ż a łu ją  za  g rzec h y , je d n a k  
Z a rz ą d  G m in n e j S p ó łd z ie ln i „S a m o ­
p o m o c C h ło p sk a”  w  P o lica ch  je s t  w  
te j  d z ie d z in ie  n o w a to re m .

29. X . 1968 ro k u  za m ie ś c iliś m y  w  
„ K u r ie r z e ”  n o ta tk ą  o b ra k u  m le k a  
w  sk le p ie  G S n r  37 w  P o lica ch . 
M le c zn y  k ry z y s  os iąg n ą ł ta k ie  roz­
m ia ry , że ten  a r ty k u ł p ie rw s z e j po­
trze b y  sprze d aw an o  spod la d y . W  
o d p ow ied z i n a naszą k r y ty k ą  o trzy ­
m a liś m y  od Z a rz ą d u  G m in n e j S pó ł­
d z ie ln i „S a m o p o m o c C h ło p s k a "  w  
P o lica ch  w y ja ś n ie n ie , że zw ią ks zo n o  
zao p a trze n ie  s k le p u  n r  37 w  a r ty ­
k u ły  n a b ia ło w e , że  m le k a  je s t  pod  
d o s ta tk ie m .

P ra w d a  je s t  in n a . S k le p  n r  37 je s t  
n a d a l ź le  za o p a trzo n y . K ło p o ty  p o -  
g lą b ia  fa k t ,  że  p ra c o w n ic y  p o lic k ie ­
go k o m b in a tu  w y je ż d ż a ją  do p ra c y  
o godz. 6.29, zaś s k le p y  są o tw a rte  
od 7. G d y  p ra c o w n ic y  w ra c a ją  z  
b u d o w y , m le k a  ju ż  n ie  m a .

W y ja ś n ie n ie  Z a rz ą d u  G S w  P o li­
cach i. . .  f a k ty . K ry ty k a  i  g rzec zny  
u n ik , za  k tó ry m  k r y je  sią po  p ro s tu  
n ie p ra w d a . T y m  w ię k s za , że  s k le p y  
G S  są p rzec ie ż  n ie  po to  b y zap e w ­
n ić  p ra c o w n ik o m  Z a rz ą d u  odpow ied ­
n ie  e ta ty . (W )


